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Czwartek, 19. 


Czerwca 1902. 


Rok 92. 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejseu (0 hal., 
pocztą 16 hal. — Biura Redakcyi i Administracyi 
ulica Qzarnieckiego l. 12. — Ekspedycys miejscowa 
w Agencyi dzienników St. Sokołowskiego. Pasaż 
Hausmanna I. 9. — Listy należy frankować. 

Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakcyi nr. 88. 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 32 K., półrocznie 16 K., kwartalnie 8 K, 
miesięcznie 2 K. 70 h. — W miejscu: roeznie 24 K., półrocznie 12 K., kwartalnie 6 K. mie- 
sięcznie 2 K. — Prenumerata zagraniczna: W Niemczech 3 K. 20 h. miesięcznie. We wszyst- 


kich innych państwach 3 K. 80 h. miesięcznie. 


wodnik“ prenumerowany osobno kosztuje 8 K. 


„Przewodnik nankowy i literacki“, dodatek miesięczny do, „Gazety Lwowskiej“, otrzymają cało- i | 
półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ei tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca lub 
od 1 lipca do końca grudnia, ćwieróroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi I K. 50 h., drudzy 60. b. „Przę. | 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal., 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsea i wiersza miarą pe- 
titową, ogłoszenia zaś tabelaryczne i liczbowe po 
20 hal. od jednego wiersza miary petitowej. 


Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłacznie Agencya dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausmanna I. 9. i w biurze Ludwl- 
ka Piohna ul. Karoła Ludwika I. 9; we Francyi w Pa- 
ryżu wyłącznie Agencya pana Adama, 38 Rue de 
Varenne. 
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ZAPROSZENIE 


Przedpłata na „Gazetę Lwowska“ 
wynesi za drugie półrocze (od 1 lipca 
do 31 grudnia) w miejscu 12 K., po- 
cztą 16 K., ćwierórocznie (od 1 lipca 
do końca września) w uniejscu 6 K 
pocztą $ K.; miesięcznie (od 1 do koń- 
3a każdego miesiąca) w meejscu 2 K., 
pocztą 2 K. 70 h. 


Prenumeratorowie roczni lub pół- 
roczni, (którzy prenumerują od 1go 
stycznia do końca grudnia lub do 
końca czerwca), otrzyreają „Przewo- 
dnik naukowy i literacki“, dodatek mie- 
sięczcy do „Gazety Lwowskiej* bez- 
płatnie; ćwieróroczni zaś i miesię- 
czni za dopłatą: pierwsi 1 K. 50 h., 
drudzy 60 h. „Przewodnik“, prenume- 
rowany osobno, kosztuje rocznie 8 K.. 
półrocznie 4 K., ćwierćórocznie 2 K. 

W celu ustalenia nakładu prosimy 
0 wczesne nadsyłanie prenumeraty 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czyl Najwyższem postanowieniem z dnia 30 
maja b. r. zamianować najmiłościwiej nad- 
zwyczajnego profesora dr. Waleryana Kle- 
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ETAJOTA 


OSTATNIA BUTELKA 


POWIEŚC. 
(Z cyklu: „Z dalekich lądów"). 


X. 
(Ciąg dalszy). 


PRE NAA 


Doktor z uśmiechem, podniósł w górę 
ramiona. 

— Phy! do pewnego stopnia masz 
słuszność... Wszystko jest kwestyą utartego 
zwyczaju. Murzyni chodzą nago, albo tak pra- 
wie jak nago, a nasze wstydliwe misyonarki 
jakoś na to patrzą. Niech byśmy tak spró- 
bowali. Ale miss Fairley, to wyjątkowa istota... 
Ani wiesz, ile jej zawdzięczasz. 

— Ani wiem, ile jej zawdzięczam — 
powtórzył pan Benson, jakby sam do siebie, 
a w głosie jego dźwięczała miękka nuta roz- 
marzenia.... Może.... może. — Więc mi to opo- 
wiedz Morton. 

I słuchał chciwie, jak doktor, nie szczę- 
dząe szczegółów, jął się rozwodzić nad po- 
święceniem Dyany, nad jej bohaterskiem za- 
parciem się Siebie, jakiego dała dowód, pod- 
czas najścia mrówek. 

Słuchał — i niebo otwierało się znów 
przed nim. Byłby szaleńcem, gdyby wątpił dłu- 
żej, zaślepionym szaleńcem, niegodnym szczę- 
ścia, jakie szło ku niemu... 


ckiego zwyczajnym profesorem nauki ho- 
dowli zwierząt i mleczarstwa na Uniwersy- 
tecie w Krakowie. 


Obwieszczenie 


e. k. Namiestnictwa we Lwowie, z dnia 17 
czerwca b. r. do 1. 69705, w sprawie wy- 
wozu świń rzeźnych z Galicyi do rzeźni w 
Adler-Kosteletz w Czechach, — zamieszczone 
jest w „Dzienniku urzędowym“ dzisiejszego 
numeru Gazety Lwowskiej. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 18 czerwca. 


Projekt nowej ustawy prasowej, prze 
dłożony parlamentowi austryckiemu przez P. 
Prezydenta Ministrów dr. Koerbera w dniu 
IL b. m., stanowi nowy a ważny krok na 
drodze przyznania prasie w Austryi wszyst- 
kich warunków swobodnego i niczem nie 
krępowanego rozwoju. Ten fakt uznaje zgo- 
dnie cała prasa, nawet ta, która już teraz 
podnosi pewne zastrzeżenia przeciw niektó- 
rym szczególnym postanowieniom przedło- 
żenia. 

Projekt przedstawia zupełnie nową ko- 
dyfikacyę catego prawa prasowego, — ma 
zatem usunąć i zastąpić przedewszystkiom w 
stawę prasową z roku 1862 wraz z nowellą 
z r. 1868 i z r. 1894, dalej także 27 roz- 
dział ustawy o postępowaniu w sprawach 
karnych. Konsekwencyą tego będzie, że z 
chwilą wejścia ustawy w życie wydane dotych- 
czas zakazy dalszego rozpowszechnienia rzeczy 
drukowanych, stracą moc, a utrzymane będą 
tylko orzeczenia co do całkowitego lub czę- 
ściowego zniszczenia druków, albo też co do 
zamknięcia wydawnietw. 

Na czele projektu 


no trzy zasadnicze postanowienia: Prasa w 
myśl ustawy zasadniczej jest swobodną w 
wyrażaniu swej opinii w granicach prawa; 
każdemu wolno jego własne duchowe lub 
artystyczne produkty oddawać w nakład j 
sprzedawać w przeznaczonych do tego loka- 
lach ; do sprzedawania pism peryodycznych 
w oznaczonych lokalach uprawnionym jest 
każdy, komu przysłuża prawo swobodnego 
zarządu swym majątkiem. 

Komisya Rady państwa dla kontroli 
długów państwowych, Delegacya, powołane 
przez Rząd ankiety, oraz Akademie Umieję- 
tności wyjęte są z pod posta nowień o po- 
rządku w sprawach prasowych. T. zw. ko- 
respondencye dziennikarskie, o ile są do- 
starezane wyłącznie redakcyom, również nie 
podpadają pod postanowienia ustawy praso- 
wej. Podobnie dodatki nadzwyczajne, wyda- 
wane przez dzienniki, skoro zajdzie coś nie- 
spodziewanie szczególnie ważnego, a w doda- 
tkach tych poprzestano na podaniu takich 
wiadomości lub w razie wojny na podawa- 
niu wiadomości o przebiegu wypadków wo- 
jennych, są uważane za część składową da- 
nych dzienników, nie potrzebują być osobno 
zgłaszane i wolne są od wszelkich opóźniają- 
cych je przeszkód. 

Projekt ustawy — za wzorem niemie- 
ekiej ustawy prasowaj — zezwala (3.8), aby 
eo do peryodycznych czasopism dla poszcze- 
gólnych, wyraźnie oznaczonych działów, usta- 
nowiono osobnych, za treść tych działów od- 
powiedzialnych redaktorów. Nazwiska ieh, 
oraz działy, ze które są odpowiedzialni. mu 
szą być podane w danem piśmie. — Ouję- 
cie prawa do wykonywania przemysłu pra- 
sowego nie może być nadal orzekane przez 
sąd jako dodatkowa kara za pewne przestęp- 
stwo prasowe, — lecz tylko przez władzę 
przemysłową, skoro dana osoba zasądzona 
została z powodu zbrodni, występku, lub też 
z powodu przekroczenia, popełnionego z chei- 
wości zysku lub przeciwnego obyczajnośći 
publicznej, albo też z powodu lekkomyślnej 


ustawy  postawio- | krydy. 
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Nowa ustawa — jak wiadomo — wpro- 
wadza kolportaż, czyli sprzedaż czasopism 
także na publicznych ulicach, placach, w lo- 
kalach publicznych, oraz za pormocą automa- 
tów (5. 18). Rządowa władza bezpieczeń- 
stwa tega miejsca, w którem dane pismo 
wychodzi, może jednak odebrać prawo uli- 
cznej sprzedaży na przeciąg roku jednego 
do lat trzech pismu, które dopuściło się tre- 
ścią swą w ciagu roku dwukrotnie zbrodni 
zdrady stanu, obrazy Majestatu, obrazy człon- 
ka Domu panującego, szpiegostwa, bluźnier- 
stwa przeciw Bogu, oraz nawoływania do 
zamachów za pomocą materyałów wybucho- 
wych, lub występku przeciw moralności pu- 
blicznej wedle $. 516 ust. karnej. Zarządze- 
nie takie ogłoszone ma być we wszystkich 
urzędowych dziennikach krajowych. — Cza- 
sopisma peryodyczne, które kupującym obie- 
cują osobne korzyści (premie), są wykluczone 
od sprzedaży ulicznej, jeżeli premie te nie 
należą wyłącznie do kategoryi przemysłu dru- 
karskiego. 

Sprzedaż uliczna czasopism dozwolona 
jest tylko osobom, liczącym co najmniej lat 
18; wykluczeni są od zajmowania sie nią 
dotknięci chorobami obudzającemi wstręt 
lub zaraźliwemi, następnie chorzy umysłowo, 
ślepi, niemi, głuchoniemi, osoby będące 
pod dozorem policyjnym i skazani za prze- 
stępstwo pochodzące z chciwości zysku lub 
sprzeciwiające się moralności publicznej na 
karę conajmniej 6 miesięcy aresztu, jeżeli 
od odbycia kary nie minęły przynajmniej 
dwa lata. Każdemu, co do którego nie za- 
enodzi żaden powód wykluczający go, skoro 
wniesie zwykłe zawiadomienie i dołączy wy- 
kaz pism, których kolportażem chce się zaj- 
mować, ma być w ciągu dni ośmiu wysta- 
wiona legitymacya, upoważniająca do tru- 
dnienia się sprzedażą uliczną a ważna w obsza- 
rze wystawiającej ją władzy bezpieczenstwa. 
Sprzedaż uliczna nieperyodycznych pism, za- 
strzeżona zostaje nadal tym, którzy upowa- 
żnieni są do miej według ustawy przemysło- 
wej. — Na czasopiśmie, przeznaczonem do 


Oto był... zaświatowy dar matki... Nie | ledzy i okazywali mu na swój sposób dużo 


napróżno skarżył jej się na swoją samotność 
i nędzę.... Wysłuchała go.... a on ją swym cia- 
snym, ziemskim sceptycyzmem zasmucał. 

__ Nie rzekł nie, gdy doktor, kończąc opo- 
wiadanie napomknął coś o sile powołania. 
która jedynie mogła tę wątłą ietotę uzbroić 
w taką wytrwałość i takie męztwo, ale już 
wiedział, jak ma to sobie tłómaczyć. 

Nie — po trzykroć nie! To nie była siła 
powołania, to była siła... miłości. 

I od tej chwili, „nowy człowiek“ za- 
czął w nim żyć na prawdę. 

Odezuwał to szczególniej w towarzystwie 
kolepów, którzy teraz odwiedzali go dosyć 
często, zachęcani przez doktora, bo ten oba- 
wiał się dla swego pacyenta samotności, uwa- 
żając, 12 się nadto w rozmyślaniach zatapia. 
Ani przypuszczał doktor Morton, jakim sprzy- 
mierzeńcem są dlań te rozmyślania. Tymcza- 
sem pokładał większą ufność w cynicznych 
konceptach pana Arnstronga i w plotkach 
paza Herberta, który miał ich zawsze pełen 
worek, i w sprzeczkach pana Gillisa z pa- 
nem Tynnem, a biedny rekonwalescent nie 
mógł zdobyć się na powiedzenie mu wręcz, 
że się myli i że ci ludzie ciężą mu teraz, i są 
Jakby nie ci sami. 

o dziwne uczucie oddalenia, jakiego 
doznał na „Lagosie*, gdy czytał list wuja, 
a oni stali i patrzyli na niego — nie nikło. 
- Widywał ich teraz siadujących przy 
swojem łóżku, lub przy sofie, na którą go 
w prędce zaczęto przenosić, i popijających 
„eock-tail* jak przystało na ludzi, którzy ni- 
gdy czasu nie tracą, słuchał ich rozmów i 
wciąż miał to samo wrażenie jakiejś wiel- 
kiej pomiędzy sobą a nimi przestrzeni... 
przestrzeni tej rwały się i ginęły 
prawie wszystkie łączące ich niegdyś nici i 
nie mógł ich już nawiązać... 
Męczyło go to i sprawiało mu przy- 


życzliwości, wiedział, że nadal musi z nimi 
obcować; postanowił jednak ograniczyć to 
obcowanie do możliwego minimum. 

Widok pana A rnstronga wpychał mu 
sztylet w serce. 

Widział go zawsze w wielkim, Imisy0- 
narskim kapeluszu, intonującego hymn ża- 
łobny, widział siebie idącego za okrytą ki- 
rem skrzynką i to całe haniebne posmiewi- 
sko z majestatu śmierci, urządzone na rozsło- 
necznionej drodze z Duke-Fown, a jednocze- 
śnie ukazywał mu się inny obraz: mgliste, 
grudniowe niebo, Anglii... szczupła garstka 
czarno ubranych ludzi... prawdziwa trumna. .. 
prawdziwy pogrzeb i tak, jak we śnie chciało 
mu się krzyczeć z bolu i wołać na Ziemię, 
aby się pod nim rozstąpiła, bo za straszno mu 
było żyć z tem wspomnieniem. 


Więc torturowała go obecność tego czło- 
wieka, który dawniej był mu najpożądańszym 
towarzyszem. = 

Ale i tamci panowie spostrzegli zmianę, 
jaka zaszła w ich świetnym „koledze, przy- 
pisywali ją jednak pozostałościom choroby. 

— Benson zszedł na psy — zadecydo- 
wał pan Arnstrong. — Niepodobna z nim się 
dogadać. Milczy jak mruk, a jeśli się ode- 
zwie, to jakby każdy wyraz maczał w lu- 
To tak wzajemnie oddalali się od siebie. 

Wszystko to z kalejdoskopijną szybko- 
ścią przesuwało się w myśli pana Bensona, 
gdy zostawszy sam, popadł w zadumę, którą 
tak gorliwie odradzał mu doktor. y 

Ale to miała być chwila rozstrzygająca. 

Miodemu człowiekowi nie chodziło o 
jego własne postanowienie; to było w nim 
stałe i niezłomne, ale mierzył się z własne- 
mi siłami, czy sprostają w razie... gdyby 
ten gmach przyszłości, wybudowany w jego 


krość, gdyż bądź co bądź byli to jego ko-| duszy, miał runąć, 


e nA NA A AZ o 


„ Wszak jedno poruszenie drobnej, ko- 
biecej ręki, mogło go zburzyć. 

A wtedy co? 

Tak, co wtedy, jeśli wbrew wszelkim 
pozorom omylił się... jeśli w sercu tej jego 
dziewczyny nie było dlań nie, prócz chrze- 
ściańskiej litości, w imię której, takie miło- 
sierdziu oddane istoty nie widzą w cierpią- 
cym człowieka, lecz ludzkość i poświęcone 
wszystkim, nikogo wyłącznie znać nie chcą? 

Wszak, bądź eo bądź w żyłach jej pły- 
nęła krew misyonarska, a pan Benson zdawna 
nauczył się spoglądać na misyonarzy. jak na 
odrębny gatunek dwunożnych, posiadających 
swoją własną, w najdziksze niespodzianki 
obfitujacą psychologię. 

Więc jeśli go odtrąci ? 

Był jeszcze tak słabym fizycznie, że za- 
wód ten mógł go zmiażdżyć od razu, że po 
prostu lęk go ogarniał, czy potrafił by znieść 
go po męzkui nie shańbić się bezsilną roz- 
paczą, w obec tej, która by go nią napełniła. 

Gdyby nie wiadomość o rychłym po- 
wrocie Dyany do Anglii. czekał by jeszcze 
aż do odzyskania dawnej, żelaznej władzy 
nad sobą, tymczasem .... 

Wstrząsnął się i zwrócił oczy na Ko- 
felego. 

Chłopczyna stał w rogu kanapy, nieru- 
chomy jak zwykle i piastował uroczyście na 
głowinie szarą papugę, która grzebała dzio- 
bem w jego welniastych kędziorkach, wy- 
dając raz po raz tryumfujące okrzyki: 

— Nothing! Nothing! Nie! Nie! 

— Pan Bell! rzucił krótko młody agent. 

Kofele porwał się z miejsca, wystraszona 
papuga dziubnęła go w czaszkę i z wrzaskiem 
na matę zleciała. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


sprzedaży ulicznej, musi być wydrukowana 
w sposób widoczny na naczelnem miejscu 
cena pojedynczego numeru. Sprzedaż uliczna 
dozwolona jest w ezasie od godziny 6 rano 
do 10 wieczór; dodatki nadzwyczajne mogą 
być kolportowane do godziny 12 w nocy. 
Ograniezenie to jednak nie tyczy się dwor- 
ców kolejowych i stacyj okrętowych. y 

W najbliższem sąsiedztwie mieszkań 
Najwyższego Dworu, budynków urzędowych 
władz publicznych i przed drzwiami świątyń 
sprzedaż uliczna czasopisma jest zabroniona. 
Zabroniona jest sprzedaż przez krążenie od 
domu do domu. — Przy sprzedaży wywoly- 
wać należy czasopisma tylko według ich ty- 
tułu, eeny, ich kierunku politycznego lub na- 
zwiska ich autorów, albo redaktorów odpo- 
wiedzialnych. Nie mogą być publicznie za- 
powiadane ani wywoływane nieprzystojne 
tytuły, zarzuty, potwarze, lub zwroty, zawie- 
rające obrazę pewnych osób. 

Osobne postanowienia tyezą się auto. 
matów, służących do sprzedaży czasopism. 

Bezpłatne rozdawanie czasopism na pu- 
blieznych ulicach czy placach nie podlega 
obowiązkowi zgłoszenia u władzy, ale wy- 
kluczone od ulicznej sprzedaży pisma nie 
mogą być także bezpłatnie rozdawane na 
ulicach i placach. — Nalepianie czasopism 
na publicznych miejscach nie wymaga Ze- 
zwolenia władz, lecz władzy bezpieczeństwa 
przysłuża prawo usunięcia plakatów, jeżeli 
w nich znajduje się uzasadnienie jakiejś 
karygodnej czynności. 

W skutek uchwały Rady Ministrów 
może być zabronione rozszerzanie jakiegoś 
pisma zagranicznego w granicach Austrji. 
Zakaz taki ma być ogłoszony we wszystkich 
dziennikach urzędowych, a następstwem tego 
jest wykluczenie danego pisma od przewoże- 
nia go pocztą, kolejami żelaznemi lub pa- 
rowcami. 

Inne ważniejsze postanowienia projektu 
ustawy w nasiępnym artykule. 


a verear 


Rada Państwa. 


(Telegraficzne sprawozdanie z posiedzenia 
Izby posłów w dniu 17 b. m.). 


Wiedeń, 18 czerwca. Złożone na wezo- 
rajszem posiedzeniu Izby posłów oświadcze- 
nie p. Eug. Abrahamowieza opiewało: 
W obee doniesienia niektórych dzienników, 
jakobym wczoraj przyrzekł był P. Prezyden- 
towi Izby, że dzisiaj zwołam posiedzenie ko- 
misyi dla nietykalności poselskiej, dla spra- 
wy Wolf-Schalk i jakobym przyrzekł wystą- ' 
pić w tej sprawie z nagłym wnioskiem, 
stwierdzam, że P. Prezydentowi lzby przy- 
rzekłem tylko zwołać na dziś posiedzenie 
wzmiankowanej komisyi, nie mówiąc wcale, 
nad jaką sprawą będą się na tem posiedze- 
niu toczyły obrady. Powiedziałem, że te re- 


feraty, które są wykończone, mają być wzię- 
te pod dyskusyę. Żadnej nie ma przyczyny, 
dla którejby należało wyjątkowo traktować 
wypadek, tyezący się pp. Wolfa i Schalka. 
Zwracam się do P. Prezydenta z zapyta- 
niem, w jaki sposób ta fałszywa wiadomość 
mogła się dostać do gazet? Czuję się ró- 
wnież w obowiązku stwierdzić, że rozpo- 
wszechniana przed kilku dniami wiadomość, 
jakoby pp. Hofer i Hauck głosowali przeciw 
wydaniu Schalka, jest nieprawdziwa. Tak 
samo nie jest prawdą, że posłowie ci uczy- 
nili wniosek odraczający. l 

Prezydent hr. Vetter odpowiedział, 
że nie wiadomo mu, w jaki sposób taka wia- 
domość mogła się dostać do gazet. 

Po przejściu do porządku dziennego, 
to jest do dalszego ciąpu dyskusyi nad pro- 
jektem ustawy o podatku od biletów kolejo- 
wych uzasadniał p. Hybesz poprawkę do 
artykułu I. tej ustawy w tym duchu, by od 
biletów I. i II. klasy pobierany był podatek 
w wysokości 50 pre., aby uboga ludność nie 
miała nowego zbytniego ciężaru. W dwugo- 
dzinnej mowie krytykowal mowca przedło- 
żenie, zarzucając, że nałoży ono na ubogą lu- 
dność ogromne ciężary. Mowea sądzi, że 
Rząd nie miał odwagi zażądać wprost poda- 
tku na armaty i dla tego wniósł to przed- 
łożenie : 

P. Dobernigg uzasadniał swój wnio- 
sek, żądający, aby na kolejach głównych 
pobierany był podatek 14-proeentowy od bi- 
letów I. kl. 12 pre., od II. kl, a 10 pre. od 
III. klasy. pe 

Następnie zabrał głos P. Minister skar- 
bu dr. Boehm-Bawerk. Pan Minister 
wystąpił przeciw uwagom poczynionym w 
ciągu dyskusyi w sprawie reformy podatków 
pośrednich i bezpośrednich. P. Minister 
wskazał, że stosunek podatków „pośrednich 
do bezpośrednich w Austryi nie jest tak nie- 
korzystny, jak to chciał udowodnić p. Ellen- 
bogen; w szczególności podwyższenie poda- 
tku od Tow. akcyjnych dlatego jest niemo- 
żliwe, że wówczas stopa podatkowa tych To- 
warzystw byłaby niemożliwie wysoka. P. 
Minister zwalezał projekt zniesienia wszyst- 
kich podatków pośrednich i bezpośrednich i 
zastąpienie ich progresywnym podatkiem o- 
sobisto-lochodowym. Równałoby się to pra- 
wie konfiskacie dochodów, a podwyższenie 
progresywne stosować do wysokości docho- 
dów podkopałoby moralność podatkową. P. 
Minister omawiał w dalszym ciągu ustawę 
o podatku od biletów kolejowych i wystą- 
pił przeciw twierdzeniu, że równomierne o0- 
podatkowanie wszystkich trzech klas obar- 
czy głównie najniższe warstwy ludności. Po- 
datek tea w porównaniu z innymi podatka- | 
mi pośrednimi nie jest tak zły, szczególnie, 
jeśli zważy się cel, na który jest przezna- 
czony. Koszta ściągania tego podatku nie są 
wielkie. 
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pre., gdyż skierowałoby to podróżnych do 
większego używania III. klasy, w skutek cze- 
go w dochodach z tego podatku kyłby uby- 
tek co najmniej w kwocie półtora miliona 
koron. W końcu prosi o odrzucenie wszyst- 
kich, postawionych w ciągu dyskusyi popra- 
wek i o przyjęcie $. 1 według brzmienia 
przedłożonego przez referenta komisyi. 

Po przemówieniu pp. Wagnera i Stei- 
nera przyjęto $$. 1,8 i 12 w brzmieniu 
komisyjnem. 

Poprawki i rezolucye wniesione do $$. 
1i 3 odrzucono, uchwalono tylko poprawkę 
p. Schrotta w sprawie oznaczenia stopy po- 
datkowej dla biletów wolnych i zniżonych, 
Przystąpiono do obrad nad §- 2, który po- 
wiada, że w ruchu z Węgrami, Bośnią i 
Hercegowiną, jakoteż z dalszymi krajami, 
podatek unormowany będzie w wysokości 10 
pre. za używanie linij austryackich. 

P. Lecher zapytuje w jaki sposób 
będzie się odbywał obrachunek z Węgrami. 

Noske przemawia za ulgami dla 
podróżujących agentów handlowych i dla 
dzieci, uczęszczających do szkoły. 

P. Minister skarbu dr. Boehm-Ba- 
werk odpowiada, że obrachunek z Wępra- 
mi nastąpi w ten sposób, iż to, eo będzie 
wpłacone w kasach austryackich zostanie 
przy Austryi, a to, eo w węgierskich przy 
Węgrzech. Uk 

Paragraf 2 przyjęto w brzmieniu komi- 
syi; $$. 4 — 8 przyjęto bez dyskusyi. 
Przy $$. 9 i 10, zawierających posta- 
nowienia o uwolnieniu od podatku biletów w 
pewnych wypadkach p. Leeher Stawia do- 
datek o uwolnieniu od podatku biletów dla 
podróżujących agentów handlowych, oraz 
czyni wniosek o uwolnienie od podatku kart 
robotniczych dla robotników, poszukających 
pracy. d 

P. Minister kolei dr. Wittek oświad- 
cza, iż uwolnienie od podatku kart podróżu- 
jących agentów handlowych nie może na- 
stąpić, gdyż ciężar ten nie spada na agen- 
tów, albowiem firmy zwracają im wszystkie 
wydatki. Nie ma zaś przeszkód do uwolnie- 
nia od podatku kart robotniczych. Čo się ty- 
czy zaś dzieci szkolnych, to P. Minister musi 
odpowiedzieć odmownie, gdyż podział na 
dzieci bogate i ubogie sprawiałby wielkie 
trudności. Zwalczając wywody p. Ellenboge- 
na, który skarżył się, że tylko galicyjscy 
robotnicy warstatowi otrzymują ulgi co do 
pociągów wycieczkowych, podniósł P. Mini- 
ster, iż sprawa ta nie uszłą uwagi zarządu 
kolejowego, który polecił, aby równomiernie 
traktowano robotników i urzędników co do 
specyalnych pociągów zabawowycn. Śprawa 
ta będzie uregulowaną, by nie pójść za da- 
lexo. Za takie pociągi bierze się sumę, która 
pokrywa koszta własne kolei. W końcu pro- 
sił P. Minister dr. Wittek o przyjęcie usta- 
wy w brzmieniu, przedłożonem przez ko- 
misyę. à i 

§. 13 przyjęto twnctim z ustawą o my- 
tach, z ustawą O podwyższeniu emerytur 


urzędników i z odpisaniem podatków grun- 
towych. 

Resztę paragrafów uchwalono, poczem 
calą ustawę przyjeto w drugiemi 
trzeciem czytaniu. 

P. Menger skarżył się na rozmaile 
niedogodności telefonów i uczynił wnio- 
sek, aby część dochodu z podatku od bile- 
tów kolejowych obrócono na naprawę i roz- 
szerzenie międzymiastowej sieci telefonicznej. 

Rezolucyę tę uchwalono. 

Odczytano interpelacyę p. Apolinarego 
Jaworskiego i tow., do P. Ministra rol- 
nictwa co do przyrzeczonego przez P. Mini- 
stra śledztwa w sprawie katastrofy w Bo- 
rysławiu. Interpelanci zapytują. czy P. Mi- 
nister może już zdać sprawę o reznltatach 
dochodzeń i czy poczyni zarządzenie, aby 
podobne katastrofy się nie powtarzały? -- 
W uzasadnieniu tego pytania interpelanci 
podnoszą, że tylko dla tego głosowali prze- 
ciw nagłości wniosku odnoszącego się do tej 
sprawy, ponieważ FP. Minister, przyrzekł prze- 
prowadzić ścisłe i bezwzględne śledztwo, — 
chociaż co do meritum zajęli stanowisko ta- 
kie, iż głęboko ubolewali nad katastrofą i 
Żądali surowego ukaranin winnych oraz za- 
pobieżenia na przyszłość podobnym wy- 
padkom. 

P. Schoenerer i tow., interpelują 
P. Prezesa gabinetu w sprawie czeskiego Mi- 
nistra rodaka. Interpelanci zapytują, czy Rząd 
gotów jest z okazyi rzekomej dymisyi dr. Re- 
zeka nie zamianować już innego czeskiego 
Ministra rodaka i zrobić odpowiednie pro- 
pozycye Koronie. 

Pp. Klofacz, Krempa i tow. inter- 
pelują P. Prezydenta Ministrów w sprawie 
mowy wygłoszonej przez kanelerza Ruelowa 
w pruskiej Izbie panów przy dyskusyi nad 
przedłożeniem antipolskiem. Mowe tę nazy- 
wają interpelanci umyślnem podburzaniem 
Niemców po za granicami państwa niemie- 
ckiego, szczególnie zaś w Austryi. Jeżeli au- 
stryacey mężowie stanu dotychczas za wszyst- 
kie prowokacye, jakie wyszły z Berlina, mil- 
czeli, to po mowie hr. Buelowa muszą mó- 
wić, jeżeli ich ciągle miłezenie nie ma wzbu- 
dzić wrażenia, że Austrya jest wasalem Nie- 
miec. Austryaccy mężowie stanu muszą pod- 
nieść zadanie historyczne Austryi, która po 
to powstała, aby przez połączenie w jedno 
małe państewka i narodowości otrzymały do- 
stateczną siłę do ochrony swej egzystencyi 
i indywidualności. Interpelanci zapytują P. 
Prezesa gabinetu, jak się zapatruje na to hi- 
storyczne zadanie Austryi i czy skłonny jest 
to stanowisko także publicznie prokiainować 
jako odpowiedź na slowa niemieckiego kan- 
clerza, które z pewnością w pierwszym rzę- 
dzie były zwrócone do Austryi. 

P. Klofacz zwrócił się w tej spra- 
wie także z zapytaniem do prezydenta Izby 


i prosił go, aby na powyższą interpelacyę 


zwrócił uwagę P. Prezesa gabinetu dr. Koer- 


bera, tak, aby P. Prezes gabinetu odpowie- 
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A ATBRATORI 


(„Ostatnie dni Pekinu“ przez Piotra Loti'ego) 


ZAGRANIUŻNE! 


PTA 


II, 
(Ciąg dalszy). 
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Pragnąe, żebym zachował w pamięci 
gościnność, której mi udzielili przez jeden 
wieczór w Y-Tcheu, złożyli się, aby mi ofia- 
rować prezent bardzo lokalny — jeden z 
tych parasoli z czerwonego, jedwabiu Z opa- 
dającym baldachimem, które zazwyczaj w 
Chinach noszą przed wybitnemi osobistościa 
mi. I pomimo, że ten przedmiot bardzo wiele 
miejsca zabiera, choćby szczelnie złożony, 
naturalnie, że zabiorę go z sobą do Francji. 

Potem wręczają mi ilustrowany pro- 
gram, na którym figuruje nazwisko każdego 
aktora wraz z pompatycznym tytułem: P. 
żołnierz taki a taki z „Komedyi franeuskiej*, 
albo: P. kapral taki a taki, z „trupy Sary 
Bernhardt". I zabieramy miejsca. Prawdziwy 
teatr sobie urządzili ze sceną na podwyż- 
szeniu, z rampą i kurtyną. 

W chińskich fotelach, które ustawili 
w pierwszym rzędzie, zasiada ich kapitan 
obok mnie, dalej mandaryn, książę krwi i 
kilku obywateli z długimi warkoczami. Za 
nami podoficerowie i żołnierze; kilkoro ma- 
łych dzieci, żółtych, strojnie przybranych, 
wslizguje się pomiędzy nich, a nawet wła- 
żą im na kolana: są to dzieci z ich szkoły. 
Bo oni także urządzili szkołę, tak jak ich 
koledzy z Lai-Ohu-Chien, gdzie uczą po fran- 
cusku okoliczne dzieci. Jeden sierżant pre- 
zentuje mi niezrównanego malca, najwyżej 
sześcioletniego, który na tę okoliczność u- 
stroił się we wspaniałą sukienkę, a krótki i 
sztywny warkoczyk ma związany czerwoną 
wstążeczką i który recytuje mi bajkę o kru- 


ku i lisie grubym głosem, przewracając o- 
czami. 


Po trzykrotnem klaśnięciu kurtyna 
się podnosi. Najprzód idzie wodewil, nie 
wiem jakiego autora, ale z pewnością uło- 
żony na scenę przez nich samych z niepo- 
równanym komizmem. Wyborne są damy, 
teściowe, z włosami z kłaków.... Potem na- 
stępują komiczne sceny i spiewy z „Chat 
Noir“. Chińscy goście siedzą na swoich fo- 
telach w kształcie tronów, niewzraszeni, jak 
posągi bożków w pagodach; wesołość, która 
panuje, czysto francuska, jakie też wrażenie 
może czynić na tych mózgach z głębokiej 
Azji na 

Zanim przedstawienie się skończyło, 
daje się słyszeć ze dworu grzmot gongów i 
szczęk grzechotek i cymbałów. Jest to wstęp 
do festynu, który mandaryn wyprawia dla 
mnie; ma się on odbyć na dziedzińcu kwa- 
terunku, wezmą udział także nasi źołnierze. 

Niezliczona ilość latarni oświeea ten 
dziedziniec wraz z dymiącemi pochodniami 
setki bokserów. 

Najprzód, przy odgłosie poważnych tle- 
tów tańczą ludzie na szezudlach z niedźwie- 
dzimi ruchami. Potem, jedno po drugiem, 
popisują się wszystkie stowarzyszenia gimna- 
styczne sąsiednich okręgów. Mali wieśniacy, 
najwyżej dziesięcio - letni, przebrani za ma- 
gnatów dawnych dynastyj, udają walkę, ska- 
cząc jak młode kotki, zadziwiające zręczno- 
ścią i szybkością ruchów, wywijając młynka 
wielkiemi szablami. Nadchodzą potem chło- 
pey z innej wsi, którzy z pośpiechem, zrzu- 
cają z siebie ubranie i zaczynają ciskać wi- 
dłami : uderzeniem pięści, niewidzialnym pra- 
wie ruchem nogi, podrzucają je i okręcają 
tak szybko, że wkrótce już się nie widzi 
wideł, tylko jakby rodzaj wężów, które wiją 
się zawzięcie w około ich ciała. Potem, w 
mgnieniu oka, szybciej niż w cyrkach, po- 
siadających udoskonalone maszynerye, ruszto- 
wanie staje przed nami i akrobaci z obna- 
żonym korpusem, ze wspaniałą muskulaturą, 


ci sami, którzy nam służyli do stołu w pię- 
knych jedwabnych szatach, 

Na zakończenie, wspaniały fajerwerk, 
bardzo długi i bardzo bałaśliwy. Gdy rakiety 
strzelają w powietrze na długich i niewi- 
dzialnych pręcikach bambusowych, na gwiaź- 
dzistem niebie ukazują się z cienkiego i bły- 
szczącego papieru pagody, gmachy marzeń 
chińskich, drzące, nieuchwytne, które natych- 
miast płoną i znikają wśród dymu. 

E 
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Przez małe, ponure uliczki, uśpione tym 
razem, Wracamy późno, dźwigani przez lekty- 
karzy, otoczeni tysiącem ruchomych świa- 
teł latarni 1 pochodni. 

_ Około północy jestem już samotny w 
głębi yamenu, w mojem odosobnionem mie- 
szkaniu, strzeżonem przez nieruchome bestye 
kamienne. Na środkowym stole zastawiono 
wieczerzę, złożoną ze wszystkich gatunków 
ciast znanych w Chinach. Drzewka owoco- 
we zakwitł, ale jeszcze nie posiadające 
liści, zdobią moje konsole, drzewka karłowa- 
te, ma się rozumieć, rosnące w porcelano- 
wych wazonach i długo męczone, aż dopóki 
doszły do stanu nieprawdopodobności: gru- 
szkowe drzewko przybrało kształt liry z bia- 
łych kwiatków a drzewko brzoskwiniowe po- 
dobne do wieńca z różowych kwiatów. Z% wy- 
jątkiem tych wiosennych okazów wszystko 
w moim pokoju stare, spróchniałe i sple- 
śniałe, a przez szpary białego dawniej su- 
fitu ukazują się mordeczki niezliczonych szczu- 
rów, które oczami wodzą za mną. 

Leżąc w mojem wielkiem łożu, które- 
go rzeźby przedstawiają straszliwe bestye, 
zaledwie zgasiłem światło, słyszę, jak te 
wszystkie szczury schodzą na dół, brzęczą 
delikatnemi porcelanami i gryzą moje cia- 
steczka. I wkrótce, wśród coraz większej ci- 
szy, która wszystko ogarnia, stróże noeni, 
przechadzający się przyciszonym krokiem, 
dyskretnie poruszają grzechotkami. 

a EJ 


Dzisiaj, poranna wycieczka do rytowni- 


robią różne sztuki. Są to ludzie mandaryna, | ków w srebrze — specyalność Y-Teheu, a 


potem, do zupełnie wymarłej części miasta, 


do starożytnej pagody na pół rozwalonej na ` 


spopielałej ziemi, pośród widm drzew, z któ- 
rych tylko kora pozostała; w galeryach tej 
pagody są przedstawione męki piekła buda- 
istycznego: kilkaset postaci wielkości natu- 
ralnej z drzewa zjedzonego przez wil- 
goć, wyrywające się dyabłom, które prują 
z nich wnętrzności lub smarzą żywcem na 
ogniu. 
* * 
:* 


O dziewiątej wsiadam na koń z mo: 


imi ludźmi, żeby przed południem przebyć 
jeszcze tych piętnaście, czy ośmnaście kilo- 
metrów, które mnie dzielą od  tajemni- 
ezych grobowców cesarskich, a potem, tego 
semego wieczoru wrócić do Y-[cheu i jutro 
udać się z powrotem do Pekinu. 

Wyjeżdżamy bramą po przeciwnej 
stronie miasta, od tej, którąśmy wczoraj przy” 
byli. 

Nigdzie jeszcze nie spotykaliśmy tyle 
potworów, co w tem starem mieście; olbrzy” 
mie ich wykrzywione oblicza na każdym 
kroku wyłażą z ziemi, gdzie z powodu sta 
rości swojej prawie się selliowały, ała spo 
tyka się jeszcze i nieuszkodzone, stojące 2% 
podstawach i strzegące mostów granitowyć 
lub portyków. | 

Wychodząc z miasta, widzimy podej; 
rzanego pozoru pagodę, na murach której 
wiszą klatki ze świeżo ścięteni głowam! 
ludzkiemi. I zapadamy znowu w cichą wies 
pod palącymi promieniami słojca. 

Książę nam towarzyszy siedząc na mó” 
lym mongolskim koniku. rozezochranym, JA 
młody piesek; obok naszych ubrań prostyć 
i butów zapylonych, dziwny kontrast tworz% 
jego różowe jedwabie i aksamitne trzewik” 
a jego śladem ciągnie się długim pasem W0" 
piżma. 

(Ciag dalszy nastąpi). 
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dział na nią na dzisiejszem (środowe) po- 
Stedzeniu Izby. 

Mowę p. Klofacza zwolennicy jego na- 
STadzali ustawicznie oklaskami, Wszechniem- 
CY zaś kilkakrotnie mu przerywali W sku- 

k tego przyszło do żywej wymiany słów 
Między Wszechniemcami a czeskimi radyka- 
tami, 

Prezydent oświadcza, iż interpelacyę p- 
Klofacza zakomunikuje prezydentowi gabi- 
netu t 

P. Wolf wnosi, aby referat komisyi 
Ala nietykalności poselskiej, eo do sprawy 
rugiego wydania sądom p. Schalka, posta- 

lono na porządku dziennym dzisiejszego 
Posiedzenia. 

_. P. Schoenerer wnosi, aby wszyst- 
kie wnioski komisyi dla nietykalności posel- 
skiej postawiono na porządku dziennym dzi- 
ślejszego posiedzenia. 

Oba wnioski uchwalono, poczem prze- 
odniczący o 3/48 zamknął posiedzenie. — 
astępne dziś o g. 11 rano. mj i 

Między odczytanymi wczoraj wnioskami 
YI również wniosek p. Bareuthera i tow. w 
Sprawie zaprowadzenia niemieckiego języka 
ako państwowego. 


Ww 
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| Wiedeń, 18 czerwca. W komisyi dla 
nietykalności poselskiej złożył p. Engeninsz 
BE amowicz podobne oświadczenie, jak w 
labie posłów. Uchwałono w drugiej sprawie 
Wnież wydanie Schalka, w skutek skargi 
Wolfa. 
+ 


(Bankiet Koła polskiego.) 


Wczoraj wieczorem w hotelu Imperial 
Y Wiedniu odbył się bankiet, dany przez 
złonków Koła polskiego, na cześć Prezesa 


m $ prywatnych depesz dzienników, pierw- 
si. zabrał głos br. Wojciech Dzieduszy- 
38 Mowca w toaście swym wskazał na tru- 
"s położenie, w jakiem w ostatnich ezasach 
kę zło się Koło polskie, z powodu wypad- 
W w Prusach. Omawiając ciężkie położe- 
le narodu wskazał mowca, że dzisiaj je- 
nosé i solidarność w ogóle, a także soli- 
Tność Koła jest najkonieczniejszą i dlatego 
Chyla kielich na cześć prezesa Koła jako 
ego, który niejako ucieleśnia w sobie myśł 
*lidarności. (żywe oklaski). 
+, P. Jaworski podziękował za przy- 
solne słowa i za udzielane mu zawsze ze 
pony członków Koła poparcie. Wychyla 
ielich swój na cześć Koła, mianowicie na 
ść zasady: Koło polskie jedno i zgodne 
Śaz | zawsze. (Huczne oklaski). 

P. Garapich, podniósł zasługi JE. 
Piętaka, który z całą energią przedstawia 
roni interesów kraju, a nadto jest wier- 
JIM członkiem Koła i z niem zawsze soli- 
sj nie postępuje. Mowea zakończył wznie- 
(Riem toastu na cześć dr. Piętaka (Żywe 
oklaski), 


dr. 


ce P. Górski wzniósł toast na cześć wi- 
jbrezesa Koła polskiego hr. Wojciecha Dzie- 
iWzyckiego. 
Bod _Z kolei zabrał głos JE. dr. Piętak i 
ñi Aziękowa? p. Garapichowi, za słowa uzna- 
A Minister dla Galicyi czerpie i opiera 
ję? siłę na Kole polskiem; im silniejsze 
tat Aoło i im energiczniej postępuje, tem 
gy Tej może Minister dla Galieyi spełnić 
© zadanie. Jako gwiazdę przewodnią, ma 
10 swego wielce zasłużonego prezesa (hu- 
Bio + oklaski), którego działalność nie opiera 
ki na jakichś manifestacyach, lecz na wy- 
wałej i ciężkiej pracy dla dobra narodu. Ten 
zaj działalności publicznej jest mniej po- 
aroy, niż głośno, po publicznych miej- 
wach obnoszony patryotyzm, ale przynosi 
g clkie korzyści narodowi. W ostatnich cza- 
teh rekryminacye przeciw Kołu polskiemu, 
bomnożyły się i powiększyły. Należy jednak 
Wrócić uwagę na trudne położenie i pa- 
lętać o starej zasadzie: unitas et caritas, i 
tej myśli wzniósł mowea toast na cześć 
Oła w ręce prezesa. (Huczne oklaski). 
Hr. W. Dzieduszycki zabrał głos 
JO raz wtóry i podniósł, iż każdy musi dzia- 
ać tak, jak mu to nakazuje jego przekona- 
z ale musi także poddać się uchwalom 
1 ększości, trzymać się karności i nie po- 
wé na popularność. Na nas — rzekł mo- 
pył — spada wielka odpowiedzialność, nie- 
Jlko wobec naszego kraju, ale wobec cale- 
ko Narodu. Koło polskie obowiązki swe wo- 
Mi, Rarodu spełni w zupełności, ono będzie 
gto odwagę wystąpić tak przeciw trudno- 
aA ì u góry, jak również przeciw agita- 
Sa z dołu. Musimy atoli zawsze dobrze 
s(Anawiać się nad skutkami każdego na- 
doe? Kroku, a tak postępując działamy dla 
Bat, > I wzmocnienia naszego narodu 1 DEN 
rej wujemy lepszą dla niego przyszłość, kto- 
wą Ody dożył jeszcze nasz ukochany i po- 


z ć 
kluski 4 czcią otoczony prezes. (Huezne 0 


b. g ; 
enzel toastem: „Kochajmy się!“ 


szem posiedzeniu Izby posłów sejmu węgier- 
skiego przed przystąpieniem do porządku 
dziennego zabrał głos dep. Ljnbomir Pa- 
włowicz, serbski narodowiec, i oświadczył, 
iż wiadomość podana przez dzienniki, a któ- 
ra znalazła echo już na jednem z poprze- 
dnich posiedzeń Izby, jakoby on w Wielkiej 
Kikindzie jnsultował wychowanków interna- 
tu szegedyńskiego za to, iż śpiewali węgier- 
ski bymn narodowy. jest zupełnie bezpod- 
stawną. Mowca zawsze szanował węgierski 
hymn narodowy i protestuje przeciw tej in- 
synuacyi. 


kladnie przez sędziego śledczego, nie powin- 
na być wytaczaną przed forum Izby. Przed- 
stawienie całego zajścia w dziennikach jest 
nieprawdziwe, a fakt ten powinien skłonić 
Izbę do odroczenia tej sprawy, aż do czasu, 
gdy śledztwo sądowe będzie ukończone. (Gło- 
sy: Powiedz pan, jak się właściwie rzecz 
miala). 


dać dokładnego stanu rzeczy, lecz prosi raz 
jeszeze Izbę, aby z wypowiedzeniem swego 
zdania wstrzymała się %4 do ukończenia 
śledztwa. 


rzecz miała ? 


nikogo nie insultowałem za śpiewanie hy- 
mnu węgierskiego. 


cza, iż był przygotowany na to, że p. Pa- 


J 


wicz w istocie insultował wychowanków in- 
ternatu szegedyńskiego za to, że śpiewali 
węgierski hymn narodowy. Mowcea przepro- 
wadził śledztwo na własną rękę, przesłuchał 
w Wielkim Kikindzie restauratora. jego żo- 
nę, kelnera 1 dwóch konduktorów, a wszy- 
sey potwierdzili stan rzeczy podany przez 
dzienniki. Dep. Pawłowicz nie powinien już 
był pojawić się w tej Izbie. 


dów dep. Veszy'ego i dziwi się, że Pawło- 
wicz zajmuje jeszeze swe miejsce w Izbie. 


wzburzenie Izby, ale radzi powstrzymać się 
z wypowiedzeniem zdania, aż do ukończenia 


niezawisłych sądzi, że oświadczenie p. Szella 
nie jest dostatecznem. Przypomina wypadek 
z deputowanym Miloticzem, który w arty- 
kule, zamieszczonym w jednem z pism serb- 
skich, dopuścił się zdrady ojczyzny. Wówczas 
profesor prawa i sekretarz stanu Osemegy 
wniósł, aby Miloticza pomimo nietykalności 
poselskiej aresztowano. Izba jednogłośnie po- 
chwaliła wniosek Csemegy'ego. Afera dep. 
Pawłowieza jest tem poważniejszą. że wypa- 


miec siedmiogrodzki Luetz prowadzi agita- 


to Izba może zaczekać do ukończenia śledz- 
twa sądowego. Gdyhy się jednak okazało, że 
Pawłowicz i Luetz dopuścili się zdrady oj- 


Szereg oficyalnych toastów zakończył 


wspólności cłowej z Austryą zakończyło się 
jako takie w r. 1898, przeto przeszliśmy do 
utrzymania związku cłowego na podstawie 
wzajemności, więc międzynarodowe traktaty 
również trwają dalej dopóty, póki trwać bę- 
dzie wspólność cłowa na tej podstawie wza- 
jemności. Rokowania ugodowe z Austryą 
stoją więc w ścisłym związku z kwestyą 
traktatów zagranicznych. Dotychczas roko- 
wania te, dążące do wyjaśnienia kwestyj 
ekonomicznych między Austryą a Węgrami 
nie zostały jeszeze ukońezone, a jak rzeczy 
stoją, wątpi. czy będą w najbliższych tygo- 
dniach ukończone. Dlatego prezes gabinetu 
uważa pytanie, czy rząd zamierza traktaty 
zagraniczne wypowiedzieć, za usprawiedli- 
wione. Za granicą tak samo, jak u nas, 
istnieje zamiar odnowienia traktatów. Go się 
tyczy Włoch. to utrzymanie w traktacie z 
nimi klauzuli o winach włoskich jest niero- 
żliwe. Dziś byłoby jednakże przedwczesnem 
zajmować się sprawą czy należy i kiedy zro- 
bić użytek z wypowiedzenia traktatów. Mowca 
będzie postępował ostroźnie, ale będzie za- 
wsze z calą energią bronił interesów wę- 
gierskich. h 

Po krótkiej mowie Kossutba i odpo- 
wiedzi Szella, Izba cała, wraz ze stronnietwem 
koszutowskiem przyjęła odpowiedź Szella do 
wiadomości. 


Z sejmu węgierskiegn. 


RPP 


(Telegram). 
Budapeszt, 18 czerwca. Na wezoraj- 


Sprawa ta, zanim będzie zbadaną do- 


Pawłowicz oświadcza, iż nie może po- 


KRONIKA 


Lwów, 19 czerwca. 


Głosy: Proszę powiedzieć więc, jak się 


Pawłowicz: Nikogo nie obraziłem i 


— Z Trembowli donoszą nam: W Mo- 
gielnicy, dokad w dniu 18 b. m. udał się ks. 


Dep. Veszy 2 partyi rządowej oświad- ; 
Arcybiskup Bilczewski z Trembowli na wizyta- 


włowiez wszystkiemu zaprzeczy. Mowca feye kanoniczną, wyjechala na jego spotkanie 
twierdzi, iż cała sprawa miała się tak, jak | konna banderya itowarzyszyła mu aż do bramy 


y przedstawiły dzienniki i że dep. Pawlo- | tryumfalnej, u której powitało ks. Areybiskupa 
i duchowieństwo miejscowe, rada gminna i nie- 
zliczone tłumy ludności. r. l 

W dniu 14 b. m. opuścił ks. Arcybiskup 
Mogiclnicę i udał się do Janowa, gdzie również 
konna banderya towarzyszyła mu do bramy 
tryumfalnej ulicami nader pięknie przystrojone- 
mi masztami i cehorągwiami. Przy bramie tryum- 
falnej odbyło się uroczyste powitanie Najprzew. 
Arcypasterza przez duchowieństwo i tłumy miej- 
scowej ludności. 

Po południn dnia 15 b. m. udał się ks. 
Arcybiskup do Podhajezyk justynowych. Naprze- 
ciw ks. Arcybiskupa wyjechała znakomicie zor- 
ganizowana przez Józefa hr. Koziebrodzkiego i 
pięknie ustrojona banderya konna z chorągiew- 
kami. 

Banderya ta otwierała pochód i towarzy- 
szyła ks. Arcybiskupowi aż do kaplicy wiejskiej, 
gdzie po obu stronach ulicy zgromadzona była | 
cała ludność wioski, uczniowie miejscówej szkoły 
ludowej i rodzina hr. Koziebrodzkieh wraz z za- 
proszonymi gośćmi. 

Ks. Arcybiskup przemówiwszy do zebra- 
nych i udzieliwszy im swego areypasterskiego 
błogoslawieństwa, przyjął gościnę u hr. Kozie- 
brodzkich, a po wieczerzy ulicami oświetlonemi 
lampionami, poprzedzany przez banderyę, po- 
wrócił do Janowa. 

Wczoraj, dnia 17 b. m. dokonał ks. Ar- 
cybiskup wizytacyi filialnego kościoła w Koby- 
łowłokach, a dziś rano odjechał do Ohorostkowa. 

— Mistrz Ignacy Paderewski przy- 
bywa jutro wieczorem do naszego miasta, by 
tu dać trzy koncerty na cel dobroczyn- 
ny. Wielki artysta jest równocześnie człowiekiem 
ogromnej ofiarności, to też i tym razem. dzięki 
jego mistrzowskiej grze, fundusze budowy Ko- 
ścioła św. Elżbiety, ponmika Mickiewicza i To- 
warzystwa dziennikarzy polskich zyskają Zna- 
czny bardzo zasiłek. Jakkolwiek nie ogłoszono 
dotychczas terminu i programu koncertów, Da 
sama pogloska o przybyciu twórcy „Manru 
poruszyła miasto całe, które tlumnie wybiera 
się do sali teatru miejskiego słuchać i podzi- 
wiać pierwszorzędnego mistrza. Bilety na wszy- 
stkie trzy koncerty sprzedaje od jutra rana 
wyłącznie tyłko kasa teatralna. 

— P. Spettrino przybył wczoraj do Lwo- 
wa, celem dyrygowama orkiestra na koncertach 
Paderewskiego. i 

— Badanie gruntu pod kolumnę Mi- 
ckiewicza u wylotu wałów hetmańskich, od- 
bywa się od dwóch dni. Do wczoraj wieczora 
wywiercono ośm metrów w glab, lecz nie na- 
trafiono jeszeze na twardy pokład, ciągle wydo- 
bywano błoto. Jak wiadomo Z powodu obawy, 
ie potrzebaby bardzo głęboko zakładać funda- 
ment pod kolumnę, wynikła kwestya przeniesienia 
pomnika do ogrodu miejskiego naprzeciw ma- 
chu sejmowego, ©0 w Radzie miejskiej nie spo- 
tkało się z zupelną przychylnością. „Jeszcze raz 
postanowiono tedy zbadać dokładnie w jakiej 
głębokości znajduje się opoka w miejscu da- 
wniej na kolumnę przeznaczonem, a W jakiej w 
ogrodzie miejskim. 

— Posiedzenie Rady miejskiej odbę- 
dzie się jutro, we czwartek, dnia 19 b. m, o 
godzinie 6 wieczorem w sali ratuszowej. 

— Z Uniwersytetu. P. Roman Urysz, 
rodem z Krakowa, otrzymał na tutejszym Uni- 
wersytecie stopień doktora wszech nank lekar- 
skich. 


Głosy: Wstyd! hańba! precz z nim! 
Dep. Nagy przyłącza się do wywo- 


Prezydent gabinetu p. Szell pojmuje 


śledztwa sądowego. 


Dep. Ludwig Olag ze stronnietwa 


dek ten nie jest odosobniony. Także Nie- 
cyę przeciw ojezyżnie. Jeżeli Pawłowicz pod 
słowem honoru oświadczy, że sprawa nie 
miała się tak, jak ją przedstawiły dzienniki, 


czyzny, to nie mają co robić w tej Izbie i 
radzi im, aby nie przychodzili do niej, gdyż 
mowea sam ich wyrzuci. 

Dep. Vrasznay oświadcza, iż śledz- 
two sądowe nie zadowala go i wnosi, aby 
Izba wydelegowała do tej sprawy parlamen- 
tarną komisyę śledczą. 

Dep. Pawłowicz wśród ciągłych 

rzerywań przyrzeka pod słowem honoru, że 

gdyby rezultat dochodzeń śledczych wyka- 
zał, iż on insultował wychowanków inter- 
natu za śpiewanie hymnu węgierskiego, to 
on natychmiast sam mandat złoży. 

Po dłuższej burzliwej dyskusyi Izba 
przystąpiła do porządku dziennego. 

Dep. Kossuth uzasadnia swą inter- 
pelacyę w sprawie wypowiedzenia traktatów 
handlowych. Zwraca uwagę p. Szella, że 
większa część traktatów kończy się w roku 
1903 i że mają być wypowiedziane na rok 
przedtem, Węgry zaś powinny na pół roku 
przed tym terminem rocznym to znaczy do 
80 b. m. zawiadomić Austryę 0 wypowie- 
dzeniu traktatów. Mowca zapytuje więc pre- 
zesa gabinetu, czy skorzystał ze swego pra- 
wa w obec Austryi, a jeżeli nie, czy zamie- 
rza do 30 czerwca b. r. postąpić według 
przepisów ustawy. j 

Prezes gabinetu p. Szell odpowiada, 
że sprawa traktatów handlowych międzyna- 
rodowych jest bardzo skomplikowaną. Tra- 
ktaty zagraniezne z Rossyą, Francyą, Wło- 
chami i Serbią, kończą się dnia 31 grudnia 
1908 r. i powinny być wypowiedziane dnia 
31 grudnia b. r., gdyż w przeciwnym razie 
mileząco przedłużają się na rok pod tymi 
samymi warunkami. Ponieważ utrzymanie 


A ae 4 
„Gazeta Lwowska“ z dnia 19. czerwca 1902. 


Asystem kliniki dermatologieznej w Uni- 
wersytecie Jagiellońskim zamianowany został dr. 
Józef Pacyna, dotychezasowy elew tejże kliniki, 
elewem zaś dr. Jan Lenartowicz. 

— S$typendyum. P. Walery Włodzimir- 
ski, prezes Tow. aptekarskiego, ofiarował na ręce 
wydziału 100 K. rocznie na stypendyum dla 
niczamożnego farmaceuty, kształcącego się 1na 
Uniwersytecie lwowskim. Chociaż jeszcze wydział 
Tow. aptekarskiego nie ogłosił formalnego kon- 
kursu, kompetenci mogą jednak współabiegać 
się już o powyższe stypendyum i w tym celu 
wnieść wraz z podaniem do wydziału gal. Tow. 
aptekarskiego dowody złożenia egzaminu tyro- 
cynjalnego i egzaminów wstępnych na Uniwer- 
sytecie z postępem celującym. 

-- Dyrekcya poczt i telegrafów za- 
prowadza z dniem 20 b. m. przy urzędzie po- 
cztowym w Baligrodzie służbę listonosza wiej- 
skiego, który codziennie obchodzić będzie mic- 
scowości Bystra, Lubne, Kołonice i Jabłonki. 

— Budowa kolei dojazdowej 4 Podzam- 
cza do nowej rzeźni miejskiej rozpocznie sie 
jeszcze w tym miesiącu. W sobote odbyło się 
w magistracie otwarcie ofert. W oznaczonym 
terminie i ezasie wpłynęła tylko jedna oferta, 
spółki dwóch inżynierów p. Szeligi-Łyszkiewi- 
cza i p. Zabokrzyckiego. Ze spóźnieniem zaś 7- 
kwadransowem wpłynęła druga oferta inżyniera 
p. Libańskiego. Otwarto pierwszą, jak w tar- 
minie nadeszła i ta najprawdopodobniej zosta- 
nie przyjętą, gdyż oferuje 5 procent opustu. 
Kosztorys budowy tej kolci wynosi 195.000 K. 

— Popis uczenie koncesyonowanych szkól 
muzyki i spiewu pp. Pauliny Łachner-Kościele- 
ckiej i Pauliny Stróżoekiej-Sobotowej odbędzie 
się w piątek, 20 b. m. o g. 8'/, w sali Domu 
Narodnego. 

— Bzkoła kadecka we Lwowie. Z po- 
ezątkiem przyszłego roku szkolnego przyjętych 
zostanie na rok pierwszy lwowskiej szkoły ka- 
deckiej dla piechoty okolo 50 aspirantów. Wa- 
runki przyjęcia Są: 1. Obywatelstwo austrya- 
ekie lub węgierskie; 2. fizyczne uzdolnie; 3, wiek 
od lat 14—17; 4. ukończenie z dobrym postę- 
pem  czteru klas gimnazyalnych lub realnych 
(postęp niedostateczny z łaciny lub greki prze- 
szkodą nie jest). Prócz tego, opiekunowie aspi- 
rantów zobowiązać się muszą do składania na- 
stępujacych opłat: a) za synów oficerów i urzę- 
dników wojskowych czynnych i emerytowanych 
24 K. rocznie: b) za synów urzędników i sług 
państwowych 160 K. rocznie; ©) za synów wszyst- 
kich innych obywateli 300 K. rocznie. Opłata 
szkolna uiszezaną być winna w dwu półrocznych 
ratach z góry i obejmuje już ona wszystkie ko- 
szta za wikt, odzież, naukę i podręczniki szkol- 
ne. Prośby o przyjęcie do szkoły kadeckiej, we- 
dle wzoru zawartego „w warunkach przyjęcia“, 
wnosić należy wprost do komendy szkoły kade- 
ckiej najpóźniej do 15 sierpnia b. r. 

Drukowane szczegółowe warunki przyję- 
cia w niemieckim, polskim i ruskim języku do- 
stać można w komendzie e. k. szkoły kadeckiej 
we Lwowie po cenie 40 h. za egzemplarz. 

— Bubwencya dla Towarzystwa muzy- 
cznego we Lwowie. Wydział krajowy postano- 
wił przedstawić Sejmowi wniosek o podwyższe- 
nie Towarzystwu muzycznemu we Lwowie sub- 
wencyi z 6000 K. na kwotę 8000 K. 

— Losowanie posagów z fundacji $. p. 
dr. Józefa Kazimierza Malinowskiego, przezna- 
czonych dla ubogich dzieweząt służących, odbę- 
dzie się w dniu 11 września b. r. Posagów 
wylosowanych zostanie dwa, po 468 K. każdy. 
Podania o przypuszczenie do losowania, zaopa- 
trzone w potrzebne dowody, wnosić należy do 
magistratu najdalej do 20 lipca b. r. Bliższe 
szczegóły konkursu, zawierają wystawione w 
sieniach magistratu ogłoszenia. 

— Pożyczka dla Lwowa. Deputacya 
lwowska, która bawiła przez kilka dni w Wie- 
dniu, aby uzyskać u Rządu przyspieszenie bu- 
dowy gmachów rządowych, oraz subwencyę dla 
miasta Lwowa, celem rozpoczęcia robót i dania 
pracy robotnikom, będącym bez zajęcia, uzyskała 
od Rządu bezprocentową pożyczkę w kwocie mi- 
liona K. Pożyczka ta potrąconą ma być dopiero 
z subwencji, którą Lwów otrzymać ma na 
przeprowadzenie rozmaitych inwestycyj. 

— Zbiorowa wystawa dzieł Damazego 
Kotowskiego otwarta w niedzielę w lokalu na- 
szego Towarzystwa sztuk pięknych, buda wiel- 
kie zainteresowanie w kolach naszych miłośni- 
ków sztuki. Zwracamy uwagę, że wystawa po- 
trwa tylko jeszcze zaledwie 10) dni. 

— Awans w krakowskiem Tow. wzaje- 
mnych ubezpieczeń. Do rangi VI awansował p. 
Ludwik Haniszewski, naczelnik sekcyi I w Kra- 
kowie; do rangi VII p. Ignacy Bukowski, ka- 
syer oddziału życiowego w Krakowie; do rangi 
VII Jan Kobierzycki w Czerniowcach; do ran- 
gi IX Romuald Niedźwiedzki w Krakowie; do 
rangi X Zenon Jurewicz i Karol Czajkowski w 
Czerniowcach. 

W etacie manipulacyjnym : 
Józef Nitech w Krakowie; 
Marek w Bernie i Karol To 


do rangi X 
do rangi XI Karol 
i i egl w Przemyślu. 

. — Egzamin dojrzałości w prywatnem 
semimaryum nauczycielskiem żeńskiem p. Zofii 
Sazałkowskiej, obdarzonem prawem publiczności, 
odbył się w czasie od 6—13 b. m., pod prze- 
wodnictwem delegata Rady szkolnej krajowej 
p. Franciszka Majchrowicza, dyrektora gimna- 
zyum w Drohobyczu. 


Świadectwo dojrzałości otrzymali: Helena | 
Bocheńska (z odzn.), Marya Daisenberg (z 0dzn.), 
Stefania Drzymalik (z odzn.), Marya L Etauche 
Anna Feld (z odzn.), Zofia Gizińska (z odzn.) 
Karolina Hausmann (z odzn.), Stanisława Ka- 
rich (z odzn.), Helena Klimek, Fradel Kreiter, 
Eugenia Kultys, Jadwiga Machalska (z odzn.), 
Anna Nowachowiez (z odzn.), Maryanna Pa- 
klerska (z odzn.), Agnieszka Piątkowska (z odzn. ), 
Stefania Piszczek, Julia Pulhuj (z odzn.), Zofia 
Ryczak (z odzn.), Matylda Sehuttera (Z odzn.), 
Feida Segel, Rachela Sereth, Lea Silberstein, 
Eleonora Słomnicka, Aleksandra  Stonawska, 
Stanisława Studzińska (z odzn.), Kazimiera Szen- 
derowiez, Zofia Wegner, Adela Wolf (z odzn.), 
Jadwiga Zagórska, Marya Zielińska, Teresa Zu- 
lińska (z odzn.), Janina Życzyńska (Z odzn. ). 

Trzem uczenicom pozwolono zdawać po 
wakacyach z jednego przedmiotu. 

— Nabożeństwo żałobne za duszę š. p. 
Aurelego Urbańskiego odbędzie się we czwar- 
tek, 19 b. m., o godzinie 7'45 rano w kościele 
parafialnym św. Mikołaja. 

— Na koronacyę króla Edwarda udała 
się ze Lwowa do Londynu deputacya pułku hu- 
zarów nr. 12, którego właścicielem jest król 
angielski. Deputacyę składają: pułkownik i ko- 
mendant pułku Jan v. Beinay, podpułkownik 
Ludwik Koch i rotmistrz Guilleaume. 


— Nowa targowica na Łyczakowie, 
U wylotu ul. Słodowej od strony ul. Łyczakow- 
skiej, gdzie obecnie uregulowano ulicę i stwo- 
rzono dość obszerny plac, powstać ma wkrótce 
targowica na produkty warzywne, nabiał i t. p. 

— Walne zgromadzenie członków I. gal. 
Stowarzyszenia głuchoniemych „Nadzieja“ we 
Lwowie, odtędzie się w poniedziałek, 23 bm 
o godzinie 8 wieczorem w lokału Stow. ręko- 
dzielników „Gwiazda”, przy ul. Franciszkańskiej 
żę 

— Na restauracyę budynku szkolnego 
SS. Felicyanek w Uhnowie, uchwalił Wydział 
krajowy wstawić do preliminarza budżetu kra- 
jowego na r. 1903 zasiłek w kwocie 1200 K. 

— Wydział polskiego Stowarzyszenia 
„Ognisko“, Wiedeń IV, Miihlgasse 13, udziela 
kolegom mającym zamiar odbywać wyższe stu- 
dya w Wiedniu, wszelkich potrzebnych wyja- 
śnień. Również przyjmuje wydział „Ogniska“ 
ogłoszenia o wolnych posadach dla ukońezonych 
słuchaczy Akademii rolno-leśnej w Wiedniu. 

— Zmarli w ostatnich dniach: We Liwo- 
wie, Feliks Karol Kokmann, naczelnik biur po- 
mocniczych kolei państwowych, w 67 roku ży- 
cia; — Apolonia Czaykowska, wdowa po oficya- 
liście prywatnym, w 78 roku Życia; — Anna 
Fedysz, wdowa po b. właśc. dóbr, w 87 roku 
życia; — Janusz Karczewski, uczeń Szkoły real- 
nej w Tarnopolu, w 17 roku życia. 

-— Qtrucie grzybami. Na stacyę ratun- 
kowa zgłosiła się wezoraj po południn 86-letnia 
zarobnica Adela Schwarz, która zaniemogła ciężko 
po spożyciu grzybów. Lekarz stacyi, stwierdzi- 
wszy otrucie grzybami, wypłukał żołądek i po- 
lecił odpowiednie środki. 

— Zamach samobójczy. Dziewiętnasto- 
letnia służąca Anna Dekarniak usiłowała wczo- 
raj odebrać sobie życie, zażywszy rozczynu kwasu 
karbolowego. Niebawem jednak zgłosiła się na 
stacyę ratunkową, prosząc 0 ratunek. Przepłu- 
kano jej natychmiast żołądek, poczem niedoszła 
samobójczyni odeszła sama do domu. 

— Ogień kominowy wybuchł wczoraj 
około godziny 8 wieczorem w domu przy ulicy 
Hetmańskiej 10. Wezwana telefonem straż po- 
żarna usunęła grożące niebezpieczeństwo. 


A Kronika policyjna. W ulicy na Bło- 
nie przytrzymano wczoraj 18 -letniego Michała 
Podiuka w chwili, gdy ze skradzionemi z po- 
mieszkania kupca Abrahama Bardacha kilku 
sztukami garderoby i srebrnym lichtarzem usi- 
łował ulotnić się. 

Zgubiono: złoty sygnet starego fasonu z 
ametystem; kolczyk złoty z 5 brylancikami; ksią- 
żeczkę gal. Kasy oszezędności na 220 K., wy- 
stawioną na imię Stanisława  Golembiewicza, 
włościanina z Sokolnik. 

— Samobójstwo. Ubiegłej nocy odebrała 
sobie w Krakowie życie, zażywszy rozezynu 
kwasu karbolowego, żona inkasenta jednej z tam- 
tejszych firm handlowych, Karolina Smalz. Przy- 
czyna samobójstwa niewiadoma. 

— Z krakowskiej Rady miejskiej. 
Komisya matka Rady miejskiej w Krakowie od- 
była wczoraj wieczorem posiedzenie pod prze- 
wodnietwem prof. dr. Leo. Wybrano subkomitet 
złożony z pp. Chylińskiego, Ponikły i Rottera, 
który wjak najkrótszym czasie ma swoje wnio- 
ski przedstawić pełnej komisyi, która zbierze się 
w sobotę. 

Następnie Rada dokona na wniosek ko- 
misyi matki podziału na sekeye i komisye i 
rozpocznie normalną pracę. 

— Straszny dramat rozegrał się w so- 
botę w dzielnicy Brigittenau w Wiedniu. Przy 
ulicy Wallensteina nr. 68 zajmowała mały po- 
koik para małżonków, Reharowie z Czech. On 
był tokarzem żelaza, ona posługaczka. Przed 
kilku tygodniami stracili oboje zajęcie i popa- 
dli w nędzę. Od rana do nocy szukali innej 
pracy, ale nadaremno. W nocy z soboty na nie- 
dzielę usłyszeli sąsiedzi rzężenie w gabinecie 
Reharów. Gdy przemocą otwarto drzwi, ujrzano 
pokój napełniony gęstym swędem węgłanyjn, 


wydobywającym się z blaszanego naczynia na 
ziemi, a na łóżku konających małżonków. Prze- 
wieziono ich do szpitala; nie ma jednakże na- 
dziei utrzymania ich przy życiu. Na stole zna- 
leziono trzy karty z widokami, zawiadamiające 
rodzinę o popełnionem samobójstwie — z nędzy. 

— Wychodźtwo przez Hamburg. Z ra- 
portu konsula rossyjskiego w Hamburgu, Ar- 
senjewa, zaimieszezonego obecnie w  Zborm. 
konsul. donies. okazuje się, że w roku 1901 
przez Hamburg wyemigrowało 92.692 osób: 
poddanych niemieckich 13.554,  austryackich 
27.872, rossyjskich 36.961 i innych mocarstw 
14.505. W porównaniu z r. 1900 wychodźtwo 
z Rossyi muniejszyło się z 41.108 do 36.961, 
t. j. prawie o 8 pre. Od roku 1671 do 1901, 
t.j. w ciągu ostatnich lat trzydziestu, przez 
Hamburg wyemigrowało 4 Rossyi 538.186 osób. 
Największe rozmiary emigracya % Rossyi przy- 
brała w roku 1891, kiedy wyemigrowało 76.741 
osób. 

— W Turynie zakończyły się międzyna- 
rodowe wyścigi oficerów, które znowu wykazały 
doskonałość niezrównaną austryackiej kawaleryj. 
O nagrodę mistrzowstwa jazdy ubiegałe się 33 
oficerów. Pierwsze cztery nagrody otrzymali ofi- 
cerowie austryaccy, mianowicie: rotmistrz From, 
rotmistrz Pongracz (ze Lwowa), rotmistrz bar. 
Herzogenburg (z Żółkwi) i Friedrich. Wszyscy 
byli przedmiotem serdecznych owacyj, a austryac- 
cy sędziowie pułkownik Sachse i hr. Huyn o- 
trzymali gratulacye z powodu tak świetnego po- 
pisn jeźdźców. Nagrody za skakanie dostały się 
Włochom i Francuzom. 


Kronika prowincyonalna. 


— Tłumacz. (Utonięcic). W Przybyło- 
wie, tut. powiatu, utopiła się onegdaj w sa- 
dzawce 6-letnia córka tamtejszego włościanina 
Kohutiaka. Przyczyną nieszczęśliwego wypadku 
był brak należytego dozoru nad dzieckiem ze 
strony rodziców. 

(Śmiertelny wypadek). Piętnastoletni Mi- 
chał Daniłowicz, parobek u włościanina w Bra- 
tyszowie Józefa Medyńskiego, Jadąc onegdaj z 
pastwiska na koniu, spadł nagle z niego a ude- 
rzony kopytem w czoło, wyzionął na miejscu 
ducha. 


Notatki itoracko-antystyerne, 


Repertoar teatru miejskiego we Lwowie, 

Dzis, we środę, po raz trzeci „Weronika“, 
operetka w 3 aktach, libretto Vanloo 1 Duvala; 
muzyka A. Messagera. 

We czwartek po raz piąty „Wieczór Trzech 
króli“, komedya w 5 aktach a 8 odsłonach W. 
Szekspira. 

W piątek po raz czwarty „Dramat Kali- 
ny”, trzy akty prozą przez Zygmunta Kawe- 
ckiego. 

W sobotę po raz czwarty „Weronika*, 
operetka w 3 aktach, libretto Vanloo i Duvała; 
muzyka A. Messagera. 

W niedzielę, o godzinie 8 po południu, 
po cenach zniżonych, po raz 18 „Piękna z No- 
wego Jorku“, operetka w 3 aktach (5 odsło- 
nach) H. Mortona, muzyka G. Kerkora. 

Dyrekcya teatru podaje do wiadomości, że 
bilety na wszystkie trzy koncerty Paderewskie- 
go, kasa teatru sprzedawać będzie począwszy 
od jutra, dnia 19 b.m., od godziny 9 rano do 
1 po poludniu — a tylko w dni koncertów 
przez cały dzień. 

Dyrekcya teatru zwraca uwagę P, l. Pu- 
bliczności. że zamawiań żadnych, ani kancela- 
rya, ani kasa teatru nie przyjmowały, tak, że 
wszystkie bilety są do nabycia w kasie. 


"e 


Z notatek podróżnych, 


NPA 


II. 


(Postojna. — Grota postojeńska. — Przy- 
roda a ludzie). 


Nie Bled (Veldes) i nie Triglav, ani 
bohińskie jezioro (Wocheiner See), lecz Pod- 
stojna (Adelsberg, własciwie Adlersberg) 
i jego grota, zapewniają cudom przyrody 
kraińskiej sławę światową. 

Grota podstojeńska nie jest w rzeczy- 
wistości ani największą, ani najbardziej ro- 
mantyczną z jaskiń już choćby nie w ogóle 
w calym świecie, lecz w samej Krainie i 
Pobrzeżu się znajdujących (jest ich w górach 
Karstu około 601). Tak naprzykład jaskinia 


dostępne komory, są także przepastne jamy, 
w których gubi się wpadająca do groty rze- 
czką Pivka (Poik); nie ustępuje ona innym 
grotom pod względem kunsztowności forma- 
cyi swych stalagnitów i stalaktytów a prze- 
wyższa je tem, że cała jest elektrycznie 
oświetlona, urządzona wybornie i zbadana 
a położona tuż obok wielkiego szlaku kole- 
jowego, może być oglądniętą najłatwiej. 


Naukowe badanie grot podziemnych i 
jaskiń, to jeszcze stosunkowo dość młoda ga- 
łąź nauki: także grota podstojeńska, chociaż 
znano ją dawno (t. zw. starą grotę znano 
już w r. 1218, — natomiast „nową grotę* 
odkryto w kwietniu 1818 roku) a od po- 
czątku zeszłego wieku nabrała nawet świa- 
towej sławy, dopiero w roku 1883 byla po 
raz pierwszy zmierzoną, a naukowe jej zba- 
danie we wszystkich kierunkach i dokładne 
pomiary są właściwie dopiero w toku (od 
roku 1885, względnie od r. 1891). Przypo- 
minam sobie, że przed kilku miesiącami na 
porządku dziennym jednego z tygodniowych 
odczytów naszego Towarzystwa przyrodni- 
ków polskich im. Kopernika we Lwowie, 
znajdowały się spostrzeżenia jednego z człon- 
ków Towarzystwa, który przeprowadził na 
miejscu badania nad fauną w grocie podsto- 
jeńskiej; tak więc i polska nauka bierze 
udział w zbadaniu groty. 


Podobnie, jak inne i ta grota, jest Je- 
dynie wytworem natury, rezultatem takieh 
czynników, jak formacya i rodzaj ziemi czy 
skały, tworzącej podłoże gleby a prawidła 
przeciekania wody i opadów przez warstwy 
tego podłoża. Woda, przeciekając w Karście 
przez grunt wapnisty i tworzący Skutkiem 
swej formacyi wewnątrz ziemi wiele jam, 
rozpuszcza wapniste składniki gruntu, które 
w ciężkich kroplach spływają zwolna ze 
stropów jaskiń; przez wiekową pracę nie- 
ustannie czynnej przyrody, nacieki te utwo- 
rzyły olbrzymie i najprzeróżniejszych, fanta- 
stycznych kształtów sople, którym odpowia- 
dają na ziemi groty takież nacieki tylko w 
odwrotnym kształcie (t. zw. stalagmity i sta- 
laktyty): węższe u góry a szersze u dołn. 
Niekiedy stalagmity schodzą się ze stalakty- 
tami, i albo tworzą przedziwnej delikatności 
kamienną tkaninę, albo też zrastają się w po- 
tężne słupy, w filary i kamienne drzewa. 
Jakkolwiek zaś bardzo w swych prawidłach 
ścisła, przyroda ze ścisłością zasadniczą tych 
prawideł lączy także niezrównaną rozmaitość 
formy, — to też w olbrzymiej grocie, mimo 
nieustannie tego samego tematu: stalagmi- 
tów i stalaktytów, nie ma nigdzie nawet 


dwóch motywów do siebie podobnych: wszyst- | 


ko takie same. ale wszystko zupełnie inne. 
To sprawia także, iż mimo pozornej mono- 
tonii, oko wędrowca, krążącego po grocie nie 
nuży się, lecz ciągle skwapliwie wyszukuje 
i podziwia co raz inne formy, co raz inne 
kształty, — a w tych fantastycznych kształ- 
tach krystałów podziemnych, lśniących wszyst- 
kiemi barwami tęczy w ogniu elektrycznych 
lamp dopatruje się wędrowiec nieustannie 
analogii do form i kształtów, znanych z ży- 
cia rzeczywistego, na powierzchni ziemi. 


Oto więc tutaj zdaje się wędrowcowi, 
że na belku poprzecznym ze skały wykutym, 
widzi siedzące rzędem kamienne puhacze i 
sowy, w które złośliwa czarodziejka zaklęła 
przed wiekami ludzkie duchy i postacie. Tam 
znowu z trybuny wyciąga do ciebie dłonie 
ruchem gwałtownym jakaś postać tajemni- 
cza. Tutaj widzisz urywek jakiegoś gotyckie- 
go lub starożytnego, greckiego budynku czy 
filaru; tam scenę nowożytną z lożami i rzę- 
dem krzeseł... Wiele tych formacyj ma tak 
uchwytne, zbliżone do rzeczywistych kształty, 
że nie trzeba zbyt rozwiniętej fantazyi, ani 
bogatego indywidualizmu u widza, aby w nieh 
dopatrzeć się tego podobieństwa, leez uznają 
je wszyscy, nawet prostaczkowie ; do tych for- 
macyj przyrosły też niejako już urzędowo pe- 
wne nazwy i pojęcie. Tak n. p. jedna z „partyj* 
grety ma nazwę Grobu św., do tego stopnia 
przypomina postacią swą wyobrażenie Grobu 
św.; jedna z najpiękniejszych części groty 
nosi nazwę Kalwaryi, tak bardzo odpowiada 
jej pnąca się stromo w górę konstrukcya na: 
szym pojęciom o Górze Odkupienia. A po- 
dobnie wieleż drobniejszych szczegółów. N. p. 
w jednej ze ścian groty, bez pomocy zby- 
tniej fantazyi dopatrujesz się wprawionej pla- 
skorzeżby, przedstawiającej ołtarz Matki Bo- 
żej, z Królową Niebios siedzącą na Tronie, z 
Dzieckiem na ramieniu. — Najwspanialszym, 
jednak, prawdziwie cudnym tworem podzie- 
mnej roboty przyrody w podstojeńskiej gro- 
cie, jest słynna „zasłona“ : u jednej ze ścian 
groty, zwiesza się od góry najdelikatniejsza 
tkanina z kamienia, upięta artystycznie, z 
nieporównanym wdziękiem przez największe- 
go artystę: przyrodę, a tak delikatnie wyko- 
nana, o tak stylowym deseniu w kilku bar- 
wach i tak przeświecająca na wskróś, gdy 
ją oświetlą elektrycznemi lampami, że zdaje 
się niepodobieństwem, aby to był kamień 


w Platina (t. zw. Kleinhiuslergrotte) ma być|j — wytwór natury. 


od podstojeńskiej większa, — jaskinie koło 
Divaeca (Pobrzeże) zaś bardziej dzikie i ro- 
mantyczne. Ale grota podstojeńska łączy w 
sobie i wspaniałe rozmiary i wspaniałe urzą- 
dzenie; są w niej suche, przewiewne i łatwo 


(Dokończenie nastąpi). 
ab. 


Wyścigi w Krakowie. 


(Dzień czwarty, wtorek). 


Kraków, 18go czerwca. Wezorajsz) 
czwarty dzień wyścigów odbył się przy li 
cznym udziale publiczności. — Biegów byt! 
siedm. 


W biegu pierwszym. (Bieg pocieszeni 
nagroda 2000 koron, ofiarowana przez al 
stryacki Joekey-Club, z których 1600 korot 
zwycięzcy, 400 koron drugiemu koniowi, d 
dwuletnich koni, ktrre do „nagrody dyrektó* 
ryum mianowane, w biegu jednak nie 200 
były ani pierwszego ani drugiego miejseż' 
meta 1000 m.) do mety pierwsza przyby” 
„Herzdam*, gniada klacz p. Em. Dawid 
jun. Drugim był „Lope de Vega“, gnia 
ogier p. Wiktora Mautnera z Markhof, tr26* 
cim „Parnas“. ogier kaszt. p. Ignacego Zaw” 
gena. 

Totalizator płacił 17 za 10. 

W biegu drugim o „nagrodę prezesów” 
ską“ (4000 koron, ofiarowane przez preze 
Towarzystwa międzynarodowyrh wyścig? 
konnych w Krakowie hr. Romana Potockie 
go, z których 3500 koron zwycięzcy, 5**, 
koron drugiemu koniowi, dla 3-letnich | 
starszych koni wychowanych w Galicyi, 9% 
Bukowinie, Królestwie Polskiem i Rossy!’ 
meta 2400 m.): biegały tylko dwa komi! 
8-letnie gniade klacze „Elle se gobe“ i „KO 
rona“, obie ze stajni hr. Stanisława S10 
mieńskiego-Lewiekiego. Pierwsza przybył 
„Korona*. Przy biegu tym totalizator pie 
funkcyonował. 

Bieg trzeci. Nagroda „Wawelu“. Har 
dicap. 8000 koron, ofiarowane przez austry* 
cki Jockey-Club, z których 2500 koron % 
cięzcy, 500 koron drugiemu koniowi. 
3-letnich i starszych koni kontynentalnyć” 
z wyjątkiem francuskich. Meta 1600 meti, 
Pierwszy sianął u mety „Mizzek*, 3-lel 
gniady ogier p. Wład. Schindlera, drugi” 
był „Silvio“, 3-letni ciemno-gniady 08! 
tego samego właściciela, trzecim Montez 
ma“, 4-letni gniady ogier p. Wiktora Ma 
tnera. 

Totalizator płacił 30 za 10. 400 

Bieg czwarty. Nagroda rządowa. 8 s 
koron, z których 3000 koron, ofiarow igi 
przez Ministerstwo rolnictwa zwycięzcy, % 
koron z kasy Towarzystwa drugiemu ko 
wi. Dla 8.letnich i starszych kontynentalny. 
ogierów i klaczy, z wyjątkiem francuskich. ut 
ta 2800 m. Pierwsza przybyła „Nina“ Fl; 
gniada klacz p. Wład. Schindlera, dr 
„Gugu“, 5-letni gniady ogier tego sam r 
właściciela, trzeci „Montezuma“ 4-1. gn.08' 
p. W. Mautnera. 

Totalizator za 10 płacił 12. 

Bieg piąty, losowanie. Nagroda 
koron, z który 2000 zwycięzey, 400 K. 
giemu koniowi. Dla 8 letnich i stars 
koni wszystkich krajów. Meta 1600 nt. ŻW 
cięzca staje się własnością Towarzystwa © 5 
dzynarodowych wyścigów konnych, które 
biegu podda go zaraz losowaniu i wyda © 
ściciclowi wyciągniętego losu. Ki 

Do startu z zapisanych 8 koni stan, l. 
tylko dwa, a mianowicie „Mazagran” gi 
gniady wałach p. Redgreya i „Olympia "e. 
gniada klacz p. Ign. Zangena. Pierwsza P” 
była „Olympia“. Po biegu odbyło SIĘ ng 
tychmiast losowanie, wygrana padła n8 
nr. 815. 
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Bieg szósty. Wielkie krakowskie w 
senne Steeple-chase. Handicap. Pano” ; 


jeżdżą. Nagroda honorowa: 4500 korom i 
których 3500 K. zwycięzcy, 600 drug! 
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a 400 koron trzeciemu koniowi. WE nich | 


honorowa jeźdzcowi zwycięzcy. Dla 4 let u; 
i starszych koni wszystkich krajów. „Sim 
4500 m. Pierwsza u mety stanęła p. Kat ii- 
Ostoja Ostaszewskiego 5 Ì. gniada klacz m. j, 
cho bez szlarki*: drugim był „Bohème sih 
gniady ogier p. Pawła Mrawika. brew, 
-Rezkakas* 5 |. kasztanowaty wałach P- 

Mautnera. ati: 
Bieg siódmy. Pożegnalny bieg esigi 
Sweepstakes, gwarantowany do sumy voro” 
koron, z których 2000 zwycięzcy, 4 0 jga 
drugiemu koniowi. Meta 1200 m. Z z3P „u 
nych do tego biegu 130 koni stanęło ri 
tylko cztery. Pierwszy stanął u mety h jeb” 
gniady ogier rotmistrza Fryderyka | g l. 


3 i 
stettera „Dacapo“, drugi „Sarkanty” pen 


gniady wałach p. W. Mautnera, trzeć! zrat) 

cre“ 5]. kaszt. ogier p. Ign. Zangena, Cr ajor? 

„[yo“ 3 l. kaszt. ogier p. Wład. Schin 

Totalizator 25 za 10. | płać 
W biegu szóstym totalizator WY 

47 koron za 10. 
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Giełda towarowa. Cukier surowy gg) 
Aussig 17:40 do 17:50, loco Ołomunieć ggi: 
do 1660, Zoco Berno-Wiedeń 16-80 do $g: 
na listop.-grudz. loco Ausgjg 1840 40 
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Cukier w kostkach: prima 8875 do 89—, 
secunda 88:25 do 88:50. Spirytus kontyn- 
gentowany: loco Wiedeń 37:80 do 38:20. 
Nafta kaukazka: transito Tryest 7:50 do 
8-—, galicyjska przeźroczysta 30'50 do 31-—. 
(Ceny w koronach). 


Targ zbożowy. 

Lwów, 18 czerwca. Waluta koronowa. 
Cena za 50 kg. loco Lwów. Pszenica gotowa 
9:69 do 9:80, pszenica na termina 1:50 do 
8-—, żyto gotowe 7:— do 725, żyto na 
termina 5.75 do 6-—, owies obroczny gotowy 
7:90 do 8'20, owies obroczny na termina 5'— 
do 550, jęczmień pastewny 625 do 6'50, 
jęczmień browarniczy 6:50 do VT—, rze- 
pak 1075 do 11.25, Inianka —— do 
— —, groch pastewny 6'50 do 7:50, groch 
do gotowania 8:25 do 10—, wyka 7%— 
do 750, nasienie lniane —— do ——, 
nasienie konopne —— do ——, bób —— 
do ——, bobik 6:35 do 650, hreczka 760 
do 8-25, kukurudza nowa 6'80 do 6:50, kuku- 
rudza stara ——do ——, chmiel za 56 kilo 
—— do ——, koniczyna czerwona 50'— do 
60-—, koniczyna biała 50*— do 70—, koni- 
czyna szwedzka 60— do 80*—, tymotka —— 
do ——. 

Spirytus loco za 50 litr. gotowy pari- 
tas Tarnopol 16:— do 16:25, za 50 litr. pa- 


ritas Tarnopol na termin —'— do —*—, 
waranty —.— do —'—, ekskontyngentowy 
48.80 do 60. 


Usposobienie eo do owsa i żyta dobre, 
co do innych produktów, dla dość utrudnio- 
nego zbytu, słabsze. 


OSTATNIA POCZTA 


Najj. Pan przyjął w niedzielę P. Pre- 
zydenta Ministrów dr. Koerbera, w ponie- 
działek zaś P. Ministra spraw zagranicznych 
hr. Gołuchowskiego i wspólnego P. Mini- 
stra skarbu Kallaya na dłuższych, prywa- 
tnych audyencyach. 


Dzisiaj wieczorem zapewne zakończy 
Izba posłów Rady państwa swe obrady; w 
piątek odbędzie się jeszcze posiedzenie Izby 
panów, a już w Sobotę zbierają się Sejmy 
i zaczyna Sesya sejmowa. 


W Gnieżnie odbył się w poniedziałek 
przed Izbą karną proces przeciw Steppkowi 
i wspólnikom. Chodziło o krzyki w czasie 
jarmarku w Gnieźnie dnia 29 kwietnia. Na 
ławie oskarżonych zasiedli: ujeżdżacz Woj- 
ciech Steppek z Pakosławia, właściciel dóbr 
rycerskich hr. Feliks Poniński z Wrześni, 
kapitalista Edward Grabowski z Poznania, 
robotnik Wawrzyn Gruszczyński z Gniezna, 
uczeń ślusarski Stefan Pluta z Gniezna, nie- 
zamężna Antonina Januszewska z Gniezna, 
niezamężna Helena Grzybowska z Gniezna, 
szewc Wojciech Ostrowski z Gniezna. Nie 
stawiła się oskarżona Katarzyna Bielawska. 
Oskarżenie opierało się na paragrafach kar- 
nych, tyczących się podburzenia do gwałtów 
i zamiaru uwolnienia więźniów gwałtem. 
Przewodniczył dyrektor sądu ziemiańskiego 
p. Kah. Oskarżycielem publicznym, był pierw- 
szy prokurator p. Langer. Świadków zawe- 
zwano 12. 

Po przeprowadzonej rozprawie, w koń- 
cowem przemówieniu prokurator starał się 
nadać sprawie charakter polityczny i twier- 
dził, że awantura była przysposobiona przez 
polskich panów. Nie ma tylko dowodu na 
to, kto ją prowokował. Prokurator wniósł o 
uwolnienie od winy i kary panów hr. Po- 
nińskiego i Grabowskiego, na resztę oskarżo- 
nych wniósł o karę więzienia w mniejszych 
lub większych wysokościach. 

Po blisko godzinnej konferencyi sąd 
wydał następujący wyrok: Oskarżonego Stepp- 
ka skazano na miesięcy więzienia, Gru- 
szezyńskiego na 4 tygodnie aresztu, chłopca 
Plutę na jeden tydzień aresztu i dwa tygo- 
dnie więzienia, Szewca Ostrowskiego na 6 
miesięcy więzienia. Sprawa niezamężnej Ja- 
nuszewskiej, Bielawskiej i Grzybowskiej zo- 
Stała odroczona. 


Sejm pruski ukończy sesyę obecną pra- 
wdopodobnie dzisiaj. 
f Przyszła sesya sejmowa rozpocznie Się, 
Jak donosi Post — wcześnie w jesieni. Jako 
termin otwarcia sejmu wymieniają już teraz 
dzień 4 listopada. Freis Ztg. czyni z tego 
bPowodu uwagę, że rządowi pruskiemu cho- 
dzi o to, ażeby przez wczesne rozpoczęcie 
šesyi sejmowej ułatwić pobyt w Berlinie 
‘ym posłom, którzy mają mandaty równocze- 
Snie do sejmu i do parlamentu. W jesieni 
tozpoczną się bowiem w parlamencie nie- 
mieckim obrady nad taryfa ełową, z której 


przeprowadzeniem chciałby się rząd szybko 
załatwić. 


Wniosek centrum niemieckiego 0 ró- 
wnouprawnienie wyznań przekazała rada 
związkowa Rzeszy niemieckiej na czwartko- 
wem posiedzeniu „dotyczącym wydziałom.*. 
Z tego powodu robi Germania następujące 
uwagi: „Niewiadomo, jak długo wniosek bę- 
dzie tam spoczywał? Gdy sobie przypomni- 
my los wniosku, uchwalonego o zniesienie 
prawa wyjątkowego przeciwko Jezuitom, któ- 
ry już teraz dłużej, niż dwa lata spoczywa 
w „dotyczącym wydziale“, to będziemy się 
musieli uzbroić w cierpliwość, ponieważ jest 
prawdopodobnem, że i wtym wypadku rada 
związkowa, aby nie wywoływać przykrego 
wrażenia, że odrzuca uchwały parlamentu, 
będzie się starała przez dłuższy czas przecho- 
wywać uchwalony wniosek eentrowy w „do- 
tyczącym wydziale“. 


Prezydent Loubet ma udać się do Al- 
gieru, jak donosi dobrze zwykle poinformo- 
wany Figaro. Podróż ta ma się odbyć we 
wrześniu. Marynarka otrzymała już stosowne 
instrukcye celem zarządzenia przygotowań. 
Loubet wyjedzie z Tulonu, towarzyszyć mu 
będą prezydent gabinetu Combes, minister 
wojuy André oraz ministrowie kolonii i ma- 
rynarki. Wracając uda się prezydent do Tu- 
nisu, gdzie go powita nowy Bej. Powrót na- 
stąpi przez Marsylię. 


Margr. Salisbury, pierwszy minister 
angielski, powitał w swoim historycznym 
zamku milicyę wracającą z teatru wojny. 
Znakomity mąż stanu winszował żołnierzom 
odwagi i wytrwałości, a w końcu zrobił a- 
luzyę osobistą, z której dzienniki wnioskują, 
że i po koronacyi króla pozostanie nadal na 
swem wysokiem stanowisku premiera. 


Wiedeń, 18 czerwca. Dzisiejsze posie- 
dzenie Izby posłów rozpoczęło się o trzy 
kwadranse na 12. 

Prezydent Izby zawiadamia o zaręczy- 
nach Najd. Arcyksiężny Maryi Annuncyaty 
z ks. Zygfrydem bawarskim i prosi o upo- 
ważnienie do złożenia w imieniu Izby gra- 
tulacyj. 

Odczytano następnie wnioski i interpe- 
lacye, między temi interpelacyę p. Romań- 
ezuka i tow. do P. Prezydenta Ministrów, w 
sprawie zabrania ksiąg rachunkowych w ka- 
sie zaliczkowej w Kołokolinie. 

Poseł Albrecht żali się w długiej 
mowie na nieodpowiadanie ze strony Rządu 
na interpelacye, tyczące się upośledzenia 
Niemców na Morawie. 

Prezydent kilkakrotnie przerywa 
mowcy, prosząc go, aby się ograniczył na 
zapytaniu lub postawieniu wniosku. 

Po licznych innych zapytaniach zabrał 
głos p. Kathrein, jako przewodniczący ko- 
misyi budżetowej i stawia wniosek natych- 
miastowego nagłego traktowania przyjętych 
w komisyi budżetowej uchwał w sprawie 
kilku ustaw o ulgach podatkowych, dalej 
w sprawie uchwały Izby panów, co do znie- 
sienia myt od 1 stycznia 1908. 

Nagłość przyjęto, a potem uchwalono 
wszystkie te ustawy, oraz ustawę o mytach, 
ze zmianami Izby panów w 2 i 3 czytaniu. 

Przystąpiono do dyskusyi nad całym 
szeregiem nagłych wniosków w sprawie za- 
pomóg dla miejse dotkniętych klęskami ele- 
mentarnemi. 

P. Breiter wnosi rezolucyę, wzywającą 
Rząd do przedkładania co kwartał sprawo- 
zdań, w jaki sposób załatwione zostały wnio- 
ski nagłe o przyznanie zapomóg z powodu 
klęsk elementarnych, — Wszystkie wspomnia- 
ne wyżej wnioski i rezolucye uchwalono. 

P. Stransky w zapytaniu do pre- 
zydenta zwraca uwagę, że poseł Reich- 
staedter został wezwany do ćwiczeń wojsko- 
wych na dzień 20 czerwca, a więe na dzień, 
w którym sesya Rady państwa mogłaby 
jeszcze trwać, wskutek czego mogłaby na- 
stąpić kolizya między obowiązkiem posła, a 
obowiązkiem pełnienia służby wojskowej. 
Zapytuje, czy prezydent chee w tym kie- 
runku interweniować u P. Ministra wojny, 
względnie u P. Ministra obrony krajowej, 
aby posłowie w ciągu trwania okresu par- 
lamentarnego nie byli powoływani do ćwi- 
czeń wojskowych. 

Prezydent odpowiada, że zapyta w tej 
sprawie Ministra. 

P. Steiner zapytuje prezydenta Izby, 
czy zechce porozumieć się z prezydentem 
lzby panów i Rządem w tym względzie, aby 
ustawa o handlu terminowym zbożem przy- 
szła na porządek dzienny posiedzenia Izby 


5 


panów w piątek. Izba panów ma obowiązek 
uchronić się przed zarzutami, że stoi pod 
komendą wielko - kapitalistycznych, żydow- 
skich wpływów giełdy wiedeńskiej. 

Prezydent zby odpowiada, że Izba 
panów jako ciało autonomiczne, jest samo- 
dzielna, przyrzeka atoli uczynić zadość ży- 
czeniu p. Steinera. | 

Po załatwieniu kilku spraw zapomogo- 
wych przyszła kolej na wniosek nagły KIo- 
facza w sprawie dostarczenia pracy dla 
Pragi i okolicy. Ponieważ wnioskodawcy nie 
było w Izbie, stracił głos, a nagłość jego 
wniosku bez dyskusyi odrzucono. Izba prze- 
szła do porządku dziennego t. j. dyskusyi 
nad ustawą 0 obowiązku odpowiedzialnosci 
finansowej Towarzystw elektrycznych w ra- 
zie wypadków, spowodowanych przez koleje 
elektryczne i tramwaje. Zabiera głos refe- 
rent p. Pattai. Posiedzenie trwa dalej. 


Kraków, 18 czerwca. (Tel. pryw.). Ks. 
Kardynał Puzyna wraca z Rzymu do Kra- 
kowa około 25 b. m. 

Stanisławów, 18 czerwca. (Te. pryw.) 
Z powodu oberwania SIĘ chmury i ulewnych 
deszezów uszkodzony został nasyp kolejowy 
między stacyami Kuczurmare i Hliboka, w 
kilometrze 292 i 298; w skutek tego w no- 
cy z 17 na 16 czerwca zatrzymany został 
poziąg nr. 314, idący Z lckan do Lwowa, 
na stacyi Hliboka a pociąg nr. 803 zdążają- 
cy ze Lwowa na stacji Kuczurmare, aż do 
usunięcia przeszkody. Spóźnienie wywołane 
tym wypadkiem, wynosiło 75 minut przy 
pociagu 808 a 2 godziny przy pociągu 314. 


== 


Wiedeń, 18 czerwca. Wiener Ztg. o- 
głasza Patent cesarski zwołujący Sejmy, z 
wyjątkiem tyrolskiego, a zatem zwołujący 
także Sejm galicyjski na 21 b. m. 

Wiedeń, 18 czerwca. Wiener Ztg. do- 
nosi: Najj. Pan nadał sekretarzowi ministe- 
ryalnemu w Ministerstwie rolnictwa, Janowi 
Rzeczyckiemu, krzyż kawalerski orderu Fran- 
ciszka Józefa. S 

Wiedeń, 18 czerwca. Najj. Pan wy- 
jechał dziś rano wraz ze świtą na Alpy 
Schneeberg, aby odwiedzić zbudowany tam 
kościółek im. Cesarzowej Klżbiety. 

Wiedeń, 18 czerwca. Komisya prze- 
mysłowa stałej przybocznej rady robotniczej 
zbierze się na posiedzenie w poniedziałek 
238 i we wtorek 24 czerwca b. r., o 10 rano, 
w urzędzie statystyki robotniczej w Wie- 
dniu celem dalszych obrad nad projektem 
ustawy, tyczącym się zmiany i uzupełnienia 
ustawy przemysłowej. 

Tryest, 18 czerwca. Wczoraj przybył 
tu parowiec Lloyda „Imperial“ z 24 pasaże- 
rami Z Bombaju. Z powodu. że kelner tego 
okrętu zachorował wśród podejrzanych symp- 
tomów, zatrzymano okręt ; dziś odbędą się 
oględziny lekarskie. 

Pięciokościoły, 18 czerwca. W kopal- 
niach węgla w Szaszver nastąpila wczoraj 
eksplozya; jeden robotnik zabity, kilku Jest 
zasypanych. 

Szegedyn, 18 czerwca. Odbył się tu 
proces przeciw wszechniemieckiemu redakto- 
rowi Arturowi Kornowi z Wielkiej Kikindy, 
który w piśmie swem zamieścił wiersz pod- 
burzający przeciw państwu węgierskiemu. 
Korn został skazany na sześć miesięcy Wię- 
zienia. 

Warszawa, 18 czerwca. (Td. pryw.). 
[łómacz dzieł Sienkiewicza, p. Bronisław 
Kozakiewicz, po dłuższem pobycie W War- 
szawie i Oblęgorku odjechał wczoraj do Pa- 
ryża. P. Kozakiewicz tłómaczy teraz „Farao- 
na* Prusa. 

Poznań, 18 czerwca. (Zel. pryw.) Or- 
ganizuje się tu pielgrzymka polska do Rzy- 
mu; na czele jej staje arcybiskup Stablewski. 

Lipsk, 18 czerwca. Przed tutejszym 
sądem przysięgłych rozpoczął się proces prze- 
ciw byiym dyrektorom Banku lipskiego i 
ezłonkom rady nadzorczej. Oskarżonych jest 
dziewięć osób. Natłok publiczności ogromny. 

Sybillenort, 18 czerwca. Według wy- 
danego dziś o godzinie 7 rano biuletynu 
ubiegła noc była dla chorego króla gorszą; 
król spał mało, oddech był ciężki, puls 100; 
objawów gorączkowych nie było. 

Petersburg, 18 czerwca. Adjutant przy- 
boczny sultana Feid-bej i tutejszy ambasa- 
dor turecki byli dziś u cara na audyeneyi. 

Moskwa, 18 czerwca. Książę Ferdy- 
nand wyjechał do Kijowa. á 

Paryż, 18 czerwca. Izba dep. obrado- 
wała wczoraj nad wyborem dep. Syvetana, 
którego wybrano w drugim okręgu Paryża 
przeciw Mesureurowi. Przyjęto następujący 
wniosek: Izba potępia kampanię oszczerczą 
Ligi „de la patria frangaise“ jako niepa- 
tryotyczną i nie francuską, i uchwala ZATZĄ- 
dzić śledztwo w sprawie wyboru Syvetana. 

Po posiedzeniu Izby przyszło do zajścia 
między dep. Syvetanem a dep. Mesureurem. 
Syvetan zamianował już swych świadków, 
Mesureur dziś zamianuje. 

Paryż, 18 czerwca. Sędzia śledczy 
przesłuchiwał wczoraj w sprawie Humber- 
tów Rocheforta. Oświadczył on, iż wie, że 
rodzina Humbertów dnia 7 maja wieczorem 


opuściła Paryż, wsiadłszy do pociąe i 
dworcu St. Lazare i Saro się w. RR 
re, a stamtąd do Colon, skąd dalej odpły- 
nęła na yachcie. Rochefort odmówił poda- 
nia źródła, skąd zaczerpnął tych wiado- 
mośći. 

_ Paryż, 18 czerwca. Na wczorajszej ra- 
dzie gabinetowej, minister wojny Andrć 
przedłożył Loubetowi do podpisania uchwałę 
rady gabinetowej o usunięciu ze stanowiska 
i przeniesieniu w stan spoczynku generała 
Bonnala, komendanta szkoły, któremu dzien- 
niki zarzucają oszustwo spadkowe. Rada dy- 
seyplinarna wprawdzie orzekła, że nie uwa- 
ża za konieczne usunięcia! go ze służby, ale 
minister wojny i rada gabinetowa oświad- 
czają się w tym duchu. 

O sprawie tej podają następujące szcze- 
góly: Przed 18-stu laty otrzymał Bonnal 
dość znaczną sumę, którą uważał za daro- 
wiznę, gdy sąd orzekł, że sumę tę oddano 
mu tylko jako depozyt z obowiązkiem zwro- 
tu. Gdy Bonnal sumy nie zwrócił, matka 
małoletniego właściciela jej wytoczyła pro- 
ces, a Bonnal został skazany na zwrot tej 
kwoty i uskuteczniał go ratami. Tymczasem 
niedawno zwrócił się pełnoletni już właści- 
ciel sumy ze skargą do ministra wojny, a 
ten widział się zniewolonym zarządzić w tej 
sprawie śledztwo dyscyplinarne. 

Madryt, 15 czerwca. W Aviles (As- 
turya) przyszło podczas obchodu z powodu 
uroczystości św Antoniego do bójek. 11 osób 
odniosło obrażenia, w tem kilka ciężkie obra- 
żenia, pochodzące od strzałów karabino- 
wych. Policya aresztowała 12 osób. 

Londyn, 18 czerwca. Król Edward 
odbył wczoraj po południu przejażdżkę w 
zamknietym powozie. 

_ Konstantynopol, 18 czerwca. General- 
ny inspektor Ihsan-bej padł ofiarą zamachu, 
zamordowany sześciu strzałami z rewolweru 
przez pewnego Albańczyka. Mordercę are- 
sztowano. 

Waszyngton, 18 czerwca. Okręty wo- 
jenne Cincinatti i Topeka, które staly na 
kotwicy w St. Juan de Puerto Rico, otrzy- 
mały rozkaz odpłynięcia do La Guayra. 


Pokój z Boerami. 


Londyn, 18 czerwca. Lord Kitchener 
telegrafuje: Lista Boerów, którzy złożyli broń, 
jest już kompletna. W Transwaalu złożyło 
broń 11.225 Boerów z 10.843 karabinami, w 
Oranii 5895 z 5280 karabinami. Z kolonii 
Przylądka listy jeszeze nie ma. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 18 czerwca 1902. — Giełda 
poranna. (Vorbórse). Godzina 10 minut 30. 
Marki 117:37, Renta majowa 10170, Węgier. 
ska renta koronowa 97:85, Akcye austryae. 
Zakładu kredytowego 65275, Akcye węg. 
Zakładu kredytowego 702—, Akcye Anglo- 
banku 277:50, Akcye Unionbanku 543:—, 
Akcye Bankvereinu 455'50, Akcye Länder- 
banku 42250, Akcye Kolei państwowych 
700:50, Lombardy 71:50. Akeye Kolei Elbe- 


thal 450:—, Akcye Fabryki broni —'—-. 
Akcye tytoniowe ——, Akeye Alpiny 41250. 
Akcye Rima Muranyi 518:—, Akcye Pra- 
skiego Towarzystwa żel. —'—, Losy ture- 


ckie 108—, Ruble 25825, 4-pre. Gal. po- 
Życzka kraj. z r. 1898 96:80, 4 pre. Listy 
zastawne Banku kraj. 97:—, 56 L. listy Tow. 
kredytowego ziemskiego 96' —. 

Usposobienie : lepsze. 

Wiedeń, 18 czerwca 1902. — Giełda po- 
łudniowa (Móittagsbórse). Godz. 12 min. 30. 
Marki 1 17:40, Renta majowa 101:70, Węgier- 
ska renta koronowa 97:85, Akcye austr. Za- 
kladu kredytowego 68%:50, Akcye węg. Za- 
kładu kredytowego 703-—, Akcye Anglo- 
banku 277—, Akcye Unionbanku 543—, 
Akcye Bankvereinu 455: —, Akcye Länder- 
banku 42275, Akcye Kolei państw. 703'—. 
Lombardy 71:50, Akcye kolei Elbethal 450—, 
Akcye Fabryki broni ——, Akeye tytonio- 
we ——, Akcye Alpiny 41250, Akcye Ri- 
ma Muranyi 518-—, Akcye Praskiego To- 
warzystwa żel. 1584*—, Losy tureckie 109-—, 
Ruble 253-25, 20-Franki —:—, Tramway 


Usposobienie : spokoje. 


Berlin, 18 czerwca, — Gielda poranna 
( Vorbórsej. Akcye kredytowe 21450, Towa- 
rzystwo dyskontowe 186-10. 

Usposobienie : spokojne. 


Odpowiedzialny redaktor Adam Krechowiecki. 


Nadesłane. 


| Pociąg 
50.000 koron wynosi główna wygrana | 080 


loteryi aktorskiej. Zwracamy uwagę Szan. naszych 
czytelników, że ciągnienie odbędzie się nieodwo- 
„łalnie dnia 19. czerwca 1902, i zostaną wszelkie 
wygrane od drstawców w gotówce wypłacone po 
odeiągnięciu 107/,. 


UAC APEG < MSAA 


Dr. Józef Gracka 


ordynuje w chorobach wewnętrznych 
ul. Żółkiewska i. 71. 


Przystanek tramwaju konnego Podzamcze 


Dr A Z Kołaczkowski 


po odbyciu specyalnych studyów na 

klinikach we Lwowie i Berlinie ordy- 

nuje od 15. kwietnia do 1. paździer- 

nika w Karlsbadzie Stadt Athen vis 
à vis koloanady Mithlbrunn. 


CREARE AE Daa 


Herbata Wilhebma. 


Na liczne zapytania donosimy Szan. 
Publiczności, że herbata przedtem jako Wilhelma 
antireumatyczna herbata czyszcząca krew znana z 
apteki Franciszka Wilhelma, aptekarza e. i k. na- 
dwornego dostawcy w Neunkirehen Niższa A ustrya, 
w skutek rozporządzenia e. k. wysokiego Minister- 
stwa spraw wewnętrznych z dnia 17 grudnia 1894 
obecnie otrzymać można pod nazwą Franza. Wil- 
helma herbata przeczyszczająca we wszystkich apte- 
kach po cenie Ż koron za paczkę. 


Przekazy 
na Paryż, Londyn, Berlin i inne 
miejsca zagraniczne wystawiają 


Sokal & Lilien 


Zlecenia z prowincyi wykonujemy od- 
wrotną pocztą. 


[1] 


Wystawy i Muzea. 


Muzeum imienia Lubomirskich. 
W dnie powszednie otwarte od godziny 9 dò 
1 z południa, we wtorek i piątek od godziny 
3 do 5, a w niedzielę przed południem po 
godziny 11 do 1. 

Muzeum przemysłowe miejskie 
otwarte eodziennie (z wyjątkiem poniedziałków) 
od godziny 9 rano do godziny 3 po południu, 
w niedzielę i święta od godziny 10 rano do 
godziny 1 z południa. — Biblioteka muzealna 
otwarta codziennie od godziny 11 przed po- 
łudniem do godziny 8 po południa w a | 
i święta od godziny 10 do godziny 1). 
Wstęp w dnie powszednie 40 hal, w nie 
dzielę wolny. 
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Ruch pociągów kolejowych obowiązujący z dniem 1. maja 1902 r. (Czas środkowo-europejski). 


0 PETEN l 


|-- 15 UE Z lekan ma Bukaresztu, Konstantynopola), Delatyua (od 1/10 
do 30/4), Zaleszezyk, Wyżniey, Nowosielicy, Berhomethu, 
Czudina, Serethu, Radowiec, Valeputnv i Suezawy. 
Z Krakowa (Berlina, Wroclawia, Warszawy, Wiedaia, Karls- 
Pa badu, Pragi), Wieliczki, Orłowa, N. Sącza, Jasła, Cha- | 2 
bówki, Zakopanego. 
3 g5] Z Tarnopola, Borek wielkich, Grzymałowa. 
jean Z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karis- 
badu, Pragi), Zakopanego przez Przemyśl, Wieliczki, Ry- 
manowa, Sanoka, Chyrowa. 
— | 620| 7 Tekan, Czortkowa, Kałusza, Körðzmezö (od 137 do 31/8 
wł. eo niedzieli i święta), Brodiny, Putny, Suczawy. 
— | 650 Z Brzuchowie (od 15/5 do 14/9 włącznie). 
—| 745 Z Janowa. 
a 3-00 Z Podwołoezysk (Odeszy; Kijowa), Brodów. | 
2 | Sao Z Ławocznego (Pesztu), Chyrowa, Borysławia, Kałusza. 
— | $15 Z Rawy ruskiej i Sokala. 
— | 8.50] Z Erakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlskadu, Pragi), 
Oświęcima, Stróża, Orłowa (od 1/5 do 20/5 wł.), Mez8 
Labortz (Pesztu). 
— |10:25 Z Rzeszowa, Linbaczowa. 
= US Z Sianisławow», Potutor, Kóresmezó, 
—| rac] Z Ławocznego, Kałusań, Ohyrowa, Borysławia. i 
- | 18 Z Janowa. d d 
185] — | Z Krakowa (Berlina, Wroctawia, Wieñuis, Karlsbadu, Pragi), 
i Jasła, Tarnobrzegu, Rymanowa, Iwonicza, Sanoka. 
145] — f Z Ickan (Jass, Bukareszte) Czortkowa, Kałusza, Zaleszezyk, 
Wyżnicy, Serethu, Suczawy. 1 
Z Podwotoczysk (Ude.ayj, Kijowa), Brodów, Grzymałowa, Hu- $ 
sietyna, Kopyczyniec. 
Z Brauchowie (oa 15,5 do 14,9 włącznie w niedziele i Święta). | 
Z Tuebli (od 15/6 do 30/9), Skolego (od 1/5 do 30/9, Stryja, 9 
Chyrowa, ME s 
Z Podwołoczysk (Ùdecsy, Kijowa), Grzymałowa, Potutor, Za- 2 
leszezyk, Husiatyna, Iwania pustego, Skały, Kopyczyniee. | | 
Z Tekan, Żydaczowa, Nowosielicy, Berhomethu, Czudina, Brodiny. | 
Z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), | 
l] 
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40. em 


maos Pora nocna oznaczona jest ramkami. — Czas środkowo-europejski jest późniejszy o 36 minut od czasu lwowskiego. 


( zaj] Z Szezeren (od 1/6 do 15/9 włącznie w niedzielę i święta). 


| RPP OMIA do Lwowa [dworzec główny] 


Oświęcima, Wieliszki, Orłowa, Mielea via Dembiea, Sam- 
bora, Chyrowa. 


Bałzea, Sokala, Iprbaczawa, Rawy Ruskiej 

Brzuehowie (od 15/5 do 14/9 włącznie). 

krakowa (Berlina, Wrocławia. Wiednia, Karl lsbadu, Pragi), a 
Zakopanego przez Kraków (od 25 6 do 15,9, Nowego Sa- i 
cza, Orłowa (od 1/7 do 15/9), Jasła, Lubaczowa, Sanola, | 
Rymanowa, Iwonicza 

Brzuchowie (od 155 do 14/9 włącznie w niedzielę i święta). 

leksa (Bukaresztu). HusiatynA. Koresmezo, Potator, Nowo- 
sielicy, Valeputny, Suczawy. 

W Z Janowa (od 1/5 do 30/9). 


Z 
Z 


Warszawy) Oświę- 


4 Krakowa (Berlina. Wroaławn.. Wiednia. 
Iwoniczu, Ryma- 


eima, Jasła, Lubaezowa, Tarnobrzegu, 
nowa, Sanoka, 

Z Janowa ( od 1/5 do 15/9 włącznie w niedzicie i święta). 

Z Podwołoczysk (Odessy. Kiiowa), Brodów, , Kopyczytiec, Za: 
Jeszczyk, Skały, [wania pustego. 

Z ławocznego (Peest) Ukyrowa, Kałusza, Borysławia. 


Na dworzec Podzzmcze. 


Z Tarnopola, Borek wielkich, Grzymałowa. 


7 Fodwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów. 

Z Podwołoczyss (Odessy, Kijowa), Brodów. Grzyimałowa, liu- | 
siatynia, Kopyczyniec. 

1j Z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa) Kopyeayniec, Aaleszezyk, 
Potutor, Iwania pustego, Skały, Husiatyna, Brodów. 


Z aa e wonyi (Odessy, Kijowa), Kopyczyniec, Brodów, Ze- 
leszezyk, Potuior, wania pustego, Skały, Husiatyna. 


posp. | osob. 
0 


aE ba AMUA 


ysi 


[TTR meen 


Pociąg 

odjeżdża ze Lwowa [z dworca głównego] | 

godzinie 

Le Krakowa, (Wiednia, Wrouławia, Bertina, Warszawy, Pragi, | = 
Karlsbadu), Rozwadowa, Jasta, Chabówki, Zakopanego p. 

x Rzeszów, Orłowa. 

Do Tekan. (Jass, Bukaresztu, Qonstanev), Potutor, Qzortkowa, 
Kórósmez6, Słob. rung., Zaleszezyk, Nowosieliey, Serethu, 
Borodiny, Putny. Valeputny, Suczawy. 

Do Krakowa, (Wiednia, Wroclawia, Berlina, Pragi, Karlsbadu), 
Chyrowa, Sambora, Jasła, Stróż, Mielca, "Orłowa, Wie- 
liezki, Oświęcima 

Da Brsachowie, (od 15/5 do 14/9 wlącznie cedziennie). 
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Do Iekan, (Jass, Bukaresztu), Żydaczowa, Potutor, Kórosmezżó, 
Nowosieliey, Brodiny, Putny, Valeputny, Suczawy. 

Do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniec, 
Husiatyna. 

Do awocznago, (Pasztu), Drohobycza, Borysławia. 

De Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu), 

Lubaczowa, Sambora, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwo- 

nieza, Orłowa. 

rakowe, (Wiednia, Warszawy, Pragi, Karlsbadu), Sanoka, 

Ymanowa, iwonieza, Turnobrzegn, Stróż, Orłowa (od 1/7 


go 15/9), Jasła. 


9:00 awocznego, Cayrowa, Borysławia, Załusza. 

915 Do AN1OWA. 

9.59 | Do Bełzca, Rokala, Lubaczowa. 

10 30 | 2° Ozerniowiee, Potutor, Nowosielicy. 

10:40| Do Tarnopola, Potutor. 

1:25] Do Janowa (od 1/5 do 15.9 włącznie «w niedziela i święta). 
5] — | Do P a wołoczysk. (Kijowa, Odaszy), Brodów, Kopyczyniee 

aleszczyk, Husiatyna, Skały, Iwania pustego, Grzymałowa. 

ą.00| Do SZczerea (od 1/6 do 15/9 w niedzielę i święta). 

215| Do Brzuchowie (od 15 [5 do 14/9 włącznie w niedziele i święta). 
40| — | Po Lekan, Potutor, Kałusza, Ozortkowa, Zaleszezyk. Wyżnicy, 

_ orosmezo. 
55| — | Do Srakowa, (Wiednia. Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu), 
Jasła, Obabówki, Zakopanego, Wieliczki, Nowego Sącza, 
È Lubaczowa. 
3 05Ą De Tuchli (od 15/6 do 30,9 włącznie), Skolego (“d 1/5 do 
f 30/9 włącznie). Stryja, Chyrowa, Borysławia, 

315] Do Jsnowa (od 1/5 do 30,9). 

326] Do Brzuchowie (od 15/5 do 149 włącznie). 

3 390 1 Do Żzoszawą, Chzrowa, Lubaczowa. 
— | 610 De Stanisławowa, Żydaczowa. 

Gz No Krakowa, ) Wiednia, Wrecławis, Berlina, Warszawy ) Chy- 


rowa, Mezo Laborez (Pesztu), N. Saeza, Urłowa od 1/5 do 
30/9), Oświęeima. 

Janowa (od 1/5 do 15/9 wł. w dnie powszednie, od 169 
do 804 wł. eodzienni e). 


— | 635 Do Ławoeznago, (Peszte), Unyrowae, Borysławia, Kintant 
- | TIOR Do Rawy ruskiej, Sokala. 
S16j] Do Brzuckowie (od 155 do 149 wł. w niedziele i świniaj, 
8:25]] Do Przemyśla (od 1/5 do 30/9 wł) 
900g Do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Bredów. 
10 05l] Do Yanowa (od L5 do 159 wł. w niedniele ' fxrieta) 
10-30]] Do Iekan, Ozorikowa, Nowosielicy, Berhomethu, Serethu, Bro- 
diny, Suezawy. 
11 00 Do Krakowa, Wiednia, Wrocłuwia, Warszawy, Pragi, Karls- 


badu, Ohyrowa 8, Rymanowa, lwoadicza, Tarnobrzegu, Urło- 
wa, Wieliczki, „Ukabo wki, Zakopanego. 
> Polwyłocey:z, ASRYdnTW: '8e, wania pustego, Skały, Hu- 
siatyna, ok ITEN EUM OY I. 
3 qzorea „Podzamcze 
Podwołownysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee 
Husiatyna. 
 Aornopoin. 


Potutsr 

sk. (Klio wa, 

GEMBLSK, Husiatyna,;Skać 1 

o Podwołoecysk, (Kijowa, OON Brodów. 

Fodwitoc! Korycaynieg, iwania pustego, Skały, Hu- 
siatyna, Zaloszczyk, (Grzymałowa 


Odessr), Brodów, Kopyczjnieu, £a- 
, Iwania pustego, Grzymałowa. 


4 m r oma zw aaen 


R Ero k > płaca žadająa p piaca żądają płacą żądają 
CENNIK Losy z roku H po 0 zł, mk. 4 pr. HĘEGMIE wew gaa i poż. kr. z r. T Za m zł. 6 pr. "RER=G=> DA BO wog. tow. 5 z  . ae Rz 
n n po 500 zł. wa. 5 pr. 153.15 154.15 = n 2% k. 4 pr. 9680 97.90] Losy fund. areyks. Rudolfa 10 zł. 75.—  85.— 
lwowskiej lzby handlowej i przemysłowej » 1860po1002ł. 5pr. . 188— 192 | , oblprop., 188924 100zł. 4pr. 0840 99.40] Salima 40 zł. mk. 235.50 23750 
Lwów, dnia 18. czerwca 1902. j płacą | żądają » n e po 100 zł. 3 251.— 253.— | Pożyczka miu ista Lwowa z r. 1896 za 4 __ | Pożyczka miasta Salzburga 20 zł. 76.50 78.50 
i, Ao P AA "walutą koron. 1864 po 50zł, . . 251.— 258.— | 100 zł. 4 pr. 93.65 0465] St. Genois 40 zł. mk. 264— 274— 
Banku hip. gal. po 200 zł. (400 k r) EA lik w Listy zast. domen państ. 120 zł, 5 pr. 298.50 300.— A włoska za 100 iirów (96 kor. Pożyczka m. mio 7 i A o 
2 i DE 5770 == —— Tryestu mk. 4j pr. —— —.— 
Ex dividende 20 kor. . . lz — j 570 — B. Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa i AA prem. za 100 frank. 3 pr. 83.50 85.50 f m Tryestn 50 zł. 4 pr. 230.-— 250.—- 
„zde AC oo i przem. gA a reprezentowanych krajów koronnych). Tureckie obl. prem. kol. za 400 frank. —— —.— 
g e : p = K. Akcye banków (za sztukę). 
Mię" Kar. Ludw. po.200 24 int. Austr. renta złota wolna od podatku r ) l ę 
e 04. m: ga —| — _|| za 100mł 4 pr. . . . 121— 12120 | 9 Tdsty zastemag, Prie, Bipot. i listy dłużne | Banku Angio Austr. 240 kor. . 277.75 208.15 
Kol. Lwów-Ozern.-Jassy po 200 zł. Austr. renta w TAME kor, wolna gd om). Peszt. banku handl. 500 zł. . 2505.— 2511.— 
w. a. w srebrze (400 kor.) . . BÓJ — = = podatku za 200 kor. % pr. 99.80 100.— | Anglo Austr. banku los w 30 l. 4ta pr. —— ——gjZakład kred. dla handlu i przem. SE „jaj 8 
( ) 6 574 g P : 2 zę W 
Garb. w Rzeszowie po 200zł. (400 k.) = 100 — C. Obligacye kolejo Austr. zał, kr. ziem. los w 501 £pr. 9730 98.30] Węg. banku kredyt. 200 zł. 702.— 704 — 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- yes - „ Obl, prem. zr. 1880 3 pr. 267.— 269.— | Dolno austr. tow. esk. 500 zł. 490.— 492.— 
tem Lipińskiego po 500 kor. — — |350 —[ | KoL Areyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 99.75 100.25 nm, n 1889 8pr. 263.— z64.50] Galic. bamku hipot. 200 zł. 559, — 563, — 
Tow. dla gal. przedsięb. elektry- Kol. Cesarz. Elżbiety w złovie wolne Bukowiński zakł, kred. ziem. los 5 pr. 104.—  —.-— „ dla hand. i przem. 200zł. 340.— 350,— 
cznych wod. po 200 zł. (400 kor. = |) — od podatku ze 100 zł. 4 pr. . 118.75 119.75 „ les 4pr. 97.50 98.50 Banku dla krajów BA 200 zł. 421.50 422.50 
y P ( ) [400 
LI. Listy zastawn 100 kor. * Kol. ją 200 zł. mk. 5”/, pr. GR Gal. ake. b. hip. 10 pr. prem. los 5 Pr. MOŻ 4 2 „  Austro-węg. 1400 k. . . . . 1532,— 1592.— 
y * za OT. akcye) BOSE <= non n n los 50 lat 4y . 100.25 100.45] „  Związk. (Unionbank) 200 zł. . 542.— 543,— 
- a h. g. 5 jA w.a. wyl. z 100, w [109 70] — —| | Kol. Cesarza Franciszka Józefa 2 za 100 ERIE 60 lat za 200 kor. Czeskiego banku on 100 zł. 24850 249.50 
R 5 ho Sło vaie p e 2 ki 7 z e SPE 7 7 d : 126.50 127.50 M i i e E WE: z .  96-- 986.40 Ziynosteńska banka 100 zł. 257.—  258.— 
5 A * o 2 | 9: 3F ol. Arcyks. Rudcia w wa oron., a OW. re ziem. 4 pr. los. 56 lat 96.15 97.15 
= kraj. BMh ONE zu Ww 5, i = s 20 n = wolne PA ik ZA 0 A JA 49.50 100.— p 5 n pw. los, 4l łat 97.— —.— |. Akeye Przedsiębiorstw transportowych. 
= e, n 108. W: w | 9 -i 9 Kol. Karola Ludwika po Zł. n n n „ p stare . .  96.— ~.— 5 i 
Di kred. al ziem. 4*|, (pierw- — 96 30| 97 (ostemp, akcye) 5 pr. o - . 420.— 420.50 B : NAA kj E FT Za az —— —— Buk i "e m A zk. AR gr: m 
o ZANE Ar - m rajoweg 7. 7 i 
Tow. sh alic. ziemsk. 495 Obligaeye pierwszeństwa (kolejowe). i pr. b Miej BE a „ji 101.25 — — Kole Póta. SA RR U ion i m Ak 
A MOTER D 2 e gg „| [Eol Are. Albrechta za 300 uł. 5 pr. 110-—- —.— uz zerowego oblig. komun. 2 emi- 102.35 aN Lro: Balio E * m opa Ee 
mj è ; au w złocie za 200 zł. 5 pr. —— ——=| SR SABAT aS Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. 568— 510.— 
III. Obligi za 100 kor. e Kol. Czeskiej a za 200 1606 i Banku krajowego oblig. komun. 3 ami- ; »  waehod. -GARÓ oka) 200 zł. 392.— 400.— 
E 5000 zł. 5 p 99 sya 42 lat za 200 kor. 4'Ją 100.30 10130] * epe 
Gal. funduszu propin. 4h w. a. =f 98 70) — — i 99.75 100.75 BIYI 9 3) q państwowych 200 zł. i 
Bukow. funduszu propin. b w.a _ 1102 50 Kol. Czeskiej Praiss. u r. 1895 za 400 Banku kr. losy 57%, |. za 200 k. i pr. 97.— | 2 południowej 200 2. . Z 
Komunie Banku! kr 5°, Qem) e” mop 30 103 E kor. 4 pr. 99.40 100,40 | $ustro-wèg. banku 10h m los. 4 pr. 100.25 101.25] > wię: g. galic. I. 200 zł. . 44 — 436.— 
A Ą 7 a plem.) s i100 70) — — Kol. bukowińskiej lokaln. za "400 kor. " a n at los. 4 pr. 100.25 101.25 Austr. Tow. żegl. na Dunaju 500 zł. mk. 880.— 886.— 
4 em.) 4h o | 96 80| 97 50 4 pr. 98.25 98.75 : y. 
Kolej, lokalne dito 43e po 200 kor. œ | 97 20) 97 go] | Eob galie. Karola Ludwika za 200, H. Obligacye z prawem pierwszeństwa M. Akcye Przedsiębiorstw przemysłowych. 
Pożyczki kraj, Kb w. a, zr. 1873 -| —— 100 zł. 4 pr. . . skiej z ©. 1894 99.15 100.15 w s) Tow. kopalń węgla w Briix 100 zł. . 726.— 730.— 
3 „  4lo-po 200 kor. Kol. lwowsko- ARE -jasskiej z r. ear. Czeskiej kolei półn. za 300 zł. 5 pr. —.— ——|Galic. karpackie naft. tow. 500 kor. 880.—= 885.— 
„ z roku 1803. . 97 —| 97 70 za 200 kor. 99.25 99.75 fow. żegl. par. po Dunaju za 100 i Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. . 410.50 411.50 
Pożyczka m. Lwowa boy po200 kor. |93 50| 94 20f | Sol. Areyks. Rudolfa (Salzkammer- 200 zl. 6 pr. . 107.50 108.50 | Praskiego tow. żelazn. przem. 200 z. 15 70— 1580. — 
o 2. a „*200u5 100 — | 1060 70 gut) za 400 marek: 4 pr. . 119.— 149.50 | Tow. żegl. par. po an. Em. r. 1586 Lp pr. 114.25  —--—|Schodnicy 500 kor. . pp, 7 1150.— 1160.— 
g ' əgierskijej Kol. półn. ces. Ferd. em. z r.18864 pr, 100,— 100.90( Tureck. zarz. tytoniow. franków = =e 
M. AE Pei (40 kor.) 18 78 Moj ion REM NA, 2-3 "RPM aa A 100: DT KŚ yo 
or. m — gg, złota renta za 100 z pr. —— —— R 34 » pr. 100.— 101— 
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Licytacye. 


L. cz. Prez. 9981 (15 L/2) (5140 2—8) 
Obwieszczenie. 

Prezydyum c. k. Sądu krajowego wyż- 
szego wa Lwowie rozpisuje rozprawę ofertową 
na oddanie w przedsiębiorstwo do budowy i 
rekonstrukcyi gmachu dla sądu powiatowego 
z aresztami i Urzędu podatkowego w Bole- 
chowie. i 

Oferty wnosić należy do biura e. k. mi- 
nisteryalnego starszego Radey budownietwa 
Franciszka Skowrona we Lwowie przy ulicy 
Batorego l. 1 najdalej do 21. czerwca 1902 
godzina 10 przed południem. . 

Plany i kosztorysy zatwierdzone przez 
e. k. Ministerstwo sprawiedliwości tudzież 
ogólne i szczegółowe warunki budowy można 
przejrzeć w biurze tegoż star. Radcy budow- 
nietwa w godzinach od 9 do 12 przed połu- 

niem. 
4 Lwów, dnia 14 czerwca 1902. 


Lo 


L. cz. E 459/02 (2) (5028 2—3) 

Dnia 14. lipea 1902 o godz. 10 przed 
południem, odbę zie się w biurze Nr. 6 są- 
du tutejszego, licytaeya połowy realneści lwh. 
764 gminy Budzanów. 

Nieruchomość oceniono na 500 kor. 

Najniższa cena wynosi 290 kor., poni- 
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne doku- 
menta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 7. 

Takie prawa, w obec kt'rych niniejsze 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznczonym ter- 
minie łicytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. || 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie istnieją, bądź w toku  postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Budzanów, dnia 4. czerwca 1902. 


L. cz. E. 441/00 (30) (5079 2— 3) 

Na żądanie Aleksandra Huka, odbędzie 
się dnia 2. lipca 1902 o godz. 9 przed po- 
łudniem w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. Il, licytacya realności objętej wy- 
kazem hipotecznym l. 63 gm. kat. Kałaha- 
rówka. 

Nieruchomość powyższa, wystawiona ra 
licytacyę, jest ocenioną na 4:90 kor. , 

Najniższa cena wynosi 4:90 kor., poni- 
żej tej ceny sprzedaż nie przyj zie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. IL. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadarniane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział LI. 

Grzymałów, dnia 27. maja 1902. 


(5122 2—3) 
Obwieszezenie. 

W celu oddania w przedsiębiorstwo do 
stawy szutru dla dojazdów mo towych w Za- 
rzeczu i dla drogi Zarzecze Domostawa w 
Niskim okręgu budowniczym w latach 1903, 
1904 i 1905 odbędzie się dnia 50. czerwca 
1902 w e. k. Starostwie w Nisku leytacya 
ofertowa. = <2 

Koszta fiskalne szutru w roku 1902 do. 
stawić się mającego wynoszą: Za 395 m 
5775 kor. 30 hal. ć 

Warunki przedsiębiorstwa przejrzane być 
mogą w godzinach urzędowych w wymienio- 
nem c. k. Starostwie, gdzie także w wyż 0- 
znaczonym dniu najpóźniej do godziny !2 W 
południe wnoszone być mają oferty, sporzą- 
dzone na błankietach urzędowych, których 
Starostwo bezpłatnie udzieli, a zaopatrzone 
marką stempłową na 1 kor. i we wadyum 
wynoszące 50/, kwoty fiskalnej, z wyrażeniem 


L. 57.885 


Icen jednostkowych nie tylko cyframi ale i 


literami. 

Oferent winien na blankiecie na właści- 
wem miejscu podzć nazwę szutrowiska i ofia- 
rowaną cenę jednostkową bez żadnych d-pi- 
sków, wreszcie położyć datę i podpisać ofertę 
imieniem i nazwiskiem. 

Oferty wnoszone być mają na każdy 
kamieniołom lub szutrowisko osobno, jeżeliby 
zaś ofertą obejmowała kilka kamieniołomów 
lub szutrowisk, wtedy podać w niej nsleży 
ceny jednostkowe dla każdego kamieniołomu 
lub szutrowiska osobno, albowiem zatwierdzć- 
nie ofert nastąpi bezwarunkowo według po- 
szczególnych kamieniołomów lub szutrowisk. 

Oferty niesporządzone na  blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi przez komisyę 
przeprowadzającą licytację Zwrocone, zaś po 
terminie licytacyi nie będą oferty przyjmo- 
wane. d 

Z e. k. Namiestnietwa. 

Lwów, dnia 5. czerwca 1902. 


L. 30.050. pa (5183 2—3 
ed OBWIESZCZENIE. ) 
W celu oddania w p'zedsiębiorstwo bu- 
dowli korserwacyjnych na drodze strategi- 
cznej Żmigród-Grab w Jasielskim okręgu bu- 
downiczym w latach 1902, 1903 i 1904 udbę- 
dzie się dnia 3. lipca 1902 w e. k. Staro- 
stwie w Jaśle licytacya ofertowa. 

Koszta fiskalne budowli wykonać się 
mające w roku 1902 wynoszą: 918 koron 
59 hal. A. > 

Warunki przedsiębiorstwa ogólne i szcze- 
gółowe, tudzież wyksz cen jednostkowych i 
kosztorys sumaryczny przejrzane być mo- 
ga w godzinach urzędowych w wymienio- 
nym e. k. Starostwie, gdzie także w wyż 
oznaczonym dniu najpóźniej do gedziny 12-tej 
w południe wnoszone być mają oferty, spo- 
rządzone na blankietach: urzędowych, któ- 
rych Starostwo bezpłatnie udzieli, a zaopa- 
trzone marką stemplową na i koronę i we 
wadyum wynoszące 50/, kwoty fiskalnej, z 
wyrażeniem cen jednostkowych nie tylko ey- 
frami ale i literami. 

Oferent winien na biankiecie na właści- 
wem miejscu podać sekcyę drogową i ofiaro- 
wany opust czy nadzwyżkę cen. jednostkowych 
bez żadnych dopisców wreszcie położyć datę 
i podpiszć ofertę imieniem i nazwiskiem. 

Ofeity wnoszone być mogą na każdą 
sekcyę drogową osobno, jeżeliby zaś oferta 
obejmował. kilka sekeyi drogowych. wtedy 
podać w niej należy opust lub nadwyżkę 
cen fiskalnych dla każdej sekeyi drogowej 
osobne, albowiem zatwierdzenie ofert nastąpi 
bezwarunkowo według poszezegółnych sekcyi 
drogowych. 

Oferty niesporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez ko- 
misyę zwrócone, zaś po terminie licytacyi 
nie będą przyjmowane. 

Z e. k. Namiestnietwa. 

Lwów, dnia 5. czerwca 1902. 


DL cz. H. 414/2 (3) (5156, 

~ Na żądanie Lei Altsehiiler, odbędzie się 
daia 2. lipca 1902 o godz. 9 przed południem 
w sądzie nizej wymienionym, w binrze Nr. 
18 w Brzezanach, licytacya realności w Łap- 
szynie położonej, wyk. hip. 1. 680 gm. kat. 
łapszyn objętej. 

Nieru homość ta, wystawiona na lieyta- 
cję, Jest ocenioną na 350 kor 

, Najniższa cena wynosi 232 kor., poni- 
żej tej ceny Sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych, w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 18. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacy byłaby niedepuszczalna, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie heytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości zie 1mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszene. 

Te osoby, dla których jawie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeżeli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń w siedzibie sądu 
Zamieszkalego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Brzeżany, dnia 27. maja 1902. 


L. cz. E, 1696/2 (5) (5136) 

$ Na żądanie Herza i Chai Kaili Rosenstrau- 
chów, zastąpionych przez adw. dra Blaustei- 
na, odbędzie się dnia 15, lipca 1902 o. godz. 
il przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. 1 w Tarnopolu, licy- 
tacya a) połowy ciała tab. lwh. 96 kat. gm. 


„Gazeta Lwowska“ Nr. 138 z dnia 19. czerwca 1902. 


Pleszkowce objętego z parceli bud. pod lkat. 
51 na której zeajduje się chata i budynek 
pod Nr. kons. 40 i b) 8/7 części ciała tab. 
lwh. 96 tej samej gminy objętego z parceli 
gr. i08/1 i 553 się składającego, 

Nieruchomości, « ystawione na lieytacyę, 
są ocenione na a to ad a) na kwotę 100 kor., 
ad b) na kwotę 385 kor. 72 hal. 

Najniższa cena wynosi ad a) 66 kor. 67 
hal., ad b) 257 kor. 16 hal., poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie „do skutku. 

Warunki licytacyjne, ktore zarazem jako 
zgodne z ustawą niniejszem równocześnie się za- 
twierdza i odnoszące się do tych nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg katastral- 
ny, protokoły ocenienia i t. d.) może każdy, ma- 
jący chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym, w 
burze Nr. 1. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niadopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjńnym, Inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby już być ze skutkiem podnoszone, 

Te osoby, dia których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościiach hądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wsni» jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełaomoemika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. A s 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział TII, 

Tarnopol, dnia 1. czerwca 1902. 


L. cz. E. VOI. 218/2 (4) 2 „ (5108) 

Na żądanie Kasy oszczędności miasta 
Kołomyi, zastąpionej przez adw. dra Dębickiego 
w Kołomyi, odbędzie się dnia 7. sierpnia 1902 
o godz. 10 przed poładniem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 37, lieytacya 1) 
28,8Ż części realności lwh. 577 ks. gr. gm. 
dla I dzel. m. Kołomyi i 2) lieytacya całuj 
realneści objętej iwh. 615 ks. gr. dla I. dziel- 
nicy m. Kołomyi wraz Z przy aależnościami. 

Nieruchomości te, wystawione na lieyta* 
cyę, są ocenione następująco: 1) 23/32 części 
realności lwh. 577 ks. gr. dla I. dzielnicy m. 
Kołomyi na kwotę 29358 kor. 75 hal, a 
jej przynależności na kwotę 211 kor. 83 hal, 
2) realność lwh. 615 ks. gr. I. dz. m. Ko- 
łomyi na kwotę 14.055 kor., a jej przynu- 
leżności zaś na 122 kor. 40 hal. 

Najniższa cena wynosi ad 1) 14 782 ker. 
79 hal., ad 2) 7088 kor. 70 hal, poniżej tej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
iarny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t.d.) może każdy, mający chęć kupienia 
przejrzeć podezas godzin urzędowych w S4- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 35. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, kądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamIiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego „postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli me mieszkają w okręgu sądu nizej 
wymienionego i nie wskażą iemuż sądowi 
psłzomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII 

Kołomyja, dnia 4. czerwca 1902. 


L. ez. EH. VIII. 369/2 (7) (5104) 
Na żądanie powiatowej kasy oszczędności 
w Krakowie, odbędzie się dnia 6. sierpnia 
1902 o godz. 9 przed pułudniem w sądzie 
tutejszym, w biurze Nr. 8, ul. św. Jana 18, 
licytacya realności lwh. 81 ks. gr. gm. kat. 
Mog.la objętej, skłaaającej się z budynku 
mieszkalnego i gospodarczego, CZĘŚCIĄ muro- 
wanego, częścią drewnianego, słomą krytego, 
stodoły drewnianej i gruntów oinych. 
Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
lieytacyę, jest ocenioną na 4919 kor. 32 hal. 
Najniższa cena wynosi 3279 kor. 55 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. j Y 
Warunki licytacyjne, i odnoszące się du 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podezas godzin urzędowych, w sądzie 
tutejszym, w biurze Nr. 2. "y. 
Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezaluą należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 


z m = M o n Z E 


Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
bedą o dalszych wydarzeniach tego postępc- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do dzręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 

Kraków, dnia 6. czerwca 1902. 


L. ez. E. XIV. 801/2 (3) (5106) 

Na żądanie P. Stanisława Skirmunta 
w Krakowie, ul. Pańska l. 8, odbędzie sie 
dnia 5. sierpnia 1902 r. o godz. 10 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze oddziału XIV. przy ul. św. Jana 1. 18 
I. piętro iieytacya domu dwupiętrowego na- 
rożnego pod l. orj. 30 ul. Kupsa i Jakóka 
w Krakowie położonego, lwh. 1546 w Kra- 
kowie wraz z przynależnościami, składającemi 
się z tabliezki ze spiem lokatorów i 4 okien- 
nie sklepowych. 

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 29,578 kor., przynależności zaś 
na 58 kor. 

Najniższa cena wynosi 14.815 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne ktore się równocze- 
śnie zatwierdza, i odnoszące się do tej nie- 
ruchomości dokumenta (wyciąą tabularny, wy- 
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 10. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
ralicytzcya byłsby niedopuszezalną ńależy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, izaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nia mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyzszej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jesli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział XIV, 

Kraków, dnia 28. maja 1902. 


L. cz. E. 514/2 (9) (5101) 

Na Żądania powiat. kasy oszezędności 
w Brzeżanach, zastąpionej przez adw. dra 
Sebitzla, odbędzie się dnia 11. lipca 1902 o 
godz 9 przed południem w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 18 w Brzeżanach, 
lieytacya połowy realności w Brzeżanach po- 
łożonej, wyk. hip. l. 636 ks. gr. gm. Brze- 
żany objętej. 

Nieruchomość ta, wystawiona na liey- 
tącyę, jest oceniona na 15.166 kor., przyna- 
leżności zaś na niej niema żadnych. 

Najniższa cena wynosi 7583 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy 
mający chęć kupienia, przejrzeć podezas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 18. 
~ Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, imaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postębo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeżeli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnornocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sad powiatowy, Oddział V. 

Brzeżany, dnia 25. maja 1902. 


L. cz. E. 140/2 (5) (5165) 
30. czerwca 1902 o 10 godz. przed po- 
łudniem, odbędzie się w tut. sądzie w binrze 
Ni. 7, licytaeya realności połowy whl: 147 
56, 178, 189, 224, 292, gm. Uszkowice skła- 
„UG ET nowego i starego domu, 
nowej 1 S are) sto oiy, starej tnin 3 
oszącowanej na 2003 kor. ABE 
(ena wywołania i 
halerzy: y wynosi 18335 kor. 35 
Warunki i akta do przejrzenia w kan- 
celaryi sądowej. 
C. k. Sad powiatowy, Oddział V. 
Przemyślany, 20. maja 1902. 


W. enp. E. 165/2 (5) (5109) 
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Wzywa się także tych wszystkich, któ- 


Jlaa 10. sanna 1902 o rogumi 9 ue-jrzy chcą wystąpić jako wierzyciele konkur- 
sowi z roszczeniami, ażeby roszezenia swe, ji telegrafów we Lwowie. 


pe Ho.ryxHEM, BIXÓYXE CA B HMsiMe O3HAdE- 
Him cymi komHara 4, rneperopr 1/4 uacru 
peaJIĘHocru 4. BAK. Tin. 735 micra Besa 
lepua Bypnaa BJacH0i Ha yeroBuHax% Me 
peropry upeqJoweHux%, HMBTMHAM 3ArBEP- 
MPEBEHKX. 

Ifpozarm ca mamua HeqBumnaMier € OI- 
HeHa Ha 745 Kopon. 

Hańansma moqada suaocure 396 KopoH 
6% cormkiB roHmsnie rol keora He BixóyMe 
CA pora. 

VcmoBis rneperopry, i rpaMoTA MOryT 
Ti, D0%0 MAPTE OXOTY KYHOBaTA, MeperIAHy TH 
B Hmamie O3HadeHiM Cy koMHaTA =. 4, mig- 
dac TOMA ypANOBLX. 

IIpaBa, korpi 6u mpogaw: poón.Ii Hero- 
MycraMmoł, HaeikHTE HańnmsHIiie HA AHA 
cyĄ0BIiM, BH3HageHiu go 1liepeTopry, Iepeq 
ireperoprou arolochru B cyjfi, 60 uHaknie 
m0 40 HeqBMKUMOCTH CAMO BYE ÓWIEME 
He MOTYTE ÓyTH ui/ĘHOMEKi. 

ZaNBiNiX BANAIKAX  NOCTYNOBAHA 
iepeTopTroBoro yBihoMIATH CA Óyje OGOÓM, 
ANA KoTpAx mig rot ae MO g0 HETBHRU- 
Mocru AKicb nmpaBa ao marapi CyTB yeta- 
HOBJIGHi a60 B TOKY 1OCTYHNOBARA IepeTop- 
TOBOTO yCTAHOBJEHI ÓYNYTB, B TIM BANANY 
TLIBRO MpHŐHTEM B CYM, AK ÓM OHM aHi He 
MEMKAJIM B OÓJACTA HHBNIE OBHadeHOTO CYM; 
uBi He BCKaBAJIK MOiMeHHO MOBHOBMACTHA 
MIA xopydeHb MelNKałoYOro B MicneBOCTH 
cymy.. 

JĄ. x. Cyą uosiroBnii, Bipa IV. 


Bens, zada 22. maa 1902. 


Upadłości. 


L. cz. 5. 1/2 (1) (5070 3—3) 
Edyki konkursowy. . 

O. k. Sąd obwodowy w Stryju zezwolił 
na otwarcie konkursu do majątku Lówi Awer- 
bacha kupca w Stryju. h 

Komisarzem konkursowym mianuje Się 
e. k. radcę sądu krajowego p. Vinzenza zaś 
tymczasowym zawiadowcą masy p. adw. dra. 
Henryka Markusa w Stryju. 

Wierzycieli wzywa się, ażeby na au- 
dyencyi, wyznaczonej na dzień 17. czerwca 
1902 o godz. 9 przed południem w tym sądzie 
w biurze Nr. 81 przedłożyli dokumenty, po- 
świadczające ich roszezenia, wystąpili z wnio- 
skami względem zatwierdzenia tymczasowego 
zawiadowcy masy lub zamianowania innego i 
jego zastępcy i przystąpili do wyboru wydziału 
wierzycieli. 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy chea wystąpić jako wierzyciele konkurso- 
wi z roszczeniami, ażeby roszczenia swe, cho- 
ciażby co do nich spór już zawisł, stosownie 
do przepisów ord. konkurs., zgłosiii w tym 
sądzie do dni 35. a na audyencyi likwidacyj- 
nej, na dzień 15. lipca 1902 godz. 9 przed 
południem w tymże sądzie wyznaczonej, poli- 
kwidowali je i ustanowili dla nich porządek. 

Wierzycieli, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia, tak poszczególnym wierzycielom 
jak i masie upadłościowej zwrócą koszta uro- 
słe przez ponowne zwołanie ogółu wierzycieli 
i badanie dodatkowego zgłoszenia i będą wy- 
kluczeni od podziałów uskutecznionych na 
podstawie formalnego projektu podziału. 

Wierzycielom na audyeneyi likwidacyj- 
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy i 
członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby, swego zaufania. 

Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszezać się będzie w części 
urzędowej „Gazety Lwowskiej“. | 

Wierzyciele, którzy nie mieszkają w 
Stryju lub w pobliżu Stryja mają wymienić 
w zgłoszeniu pełnomocnika do doręczeń, 
w temże miejscu zamieszkałego: w przeciw- 
nym bowiem razie na wniosek komisarza kon- 
kursowego ustaaowi się dla nich na ich koszt 
i niebezpieczeństwo pełnomocnika dla doręczeń. 


C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Stryj, dnia 6. czerwea 1902. 


L. ez. S. 1/2 (2) (5134 2—3) 
Edykt konkursowy. 

C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu ze- 
zwolił na otwarcie konkursu do majątku 
Eugeniusza Kordasiewicza w Skałacie. 

Komisarzem konkursowym} mianuje się 
e. k. Radeę Sądu krajowego p. Karola Wi- 
nowskiego zaś tymczasowym zawiadowcą masy 
pana dra Arnolda Ehrlicha adw. krajowego 
w Skałacie. 

, Wierzycieli wzywa się, ażeby na audy- 
encyi, wyznaczonej na dzień 27. czerwca 1902 
o godzinie 10 przed południem (w e. k. sądzie 
powiat. w Skałacie), przedłożyli dokumenty, po- 
świadczające ich roszezenia, wystąpili z wnio- 
skami względem zatwierdzenia tymczasowego 
zawiadowcy lub zamianowania innego i jego 
zastępcy i przystąpili do wyboru wydziału 
wierzycieli. 


chociażby eo do nich spór już zawisł, stoso- 
wnie do przepisów ord. konkurs., zgłosili w 
tym sądzie albo w e. k. sądzie powiatowym 
w Skałacie najdalej do dnia 20. sierpnia 1902 
a na audyencyi likwidacyjnej, na dzień 12. 
września 1902 o godz. 9 przed południem w 
tymże sądzie wyznaczonej, polikwidowali je i 
ustanowili dia nich porządek. y 
Wierzycieli, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia, tak poszezególnym wierzycielom 
jak i masio upadłościowej zwrócą koszta uro- 
słe przez ponowne zwołanie ogółu wierzycieli 
i badanie dodatkowego zgłoszenia i będą wy- 
kluczeni od podziałów uskutecznionych na 
podstawie formalnego projektu podziału. 
Wierzycielom na audyencyi likwidacyj- 
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy 
i członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym wy- 
borem inne osoby, swego zaufania. 
Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego. 
Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w czę- 
ści urzędowej „Gazety Lwowskiej“. | 
Wierzyciele, którzy nie mieszkają w 
Skałacie lub w pobliżu Skałata mają wy- 
mienić w zgłoszeniu pełnomocnika dla dorę- 
czeń, w temże miejscu zamieszkałego, w 
przeciwnym bowiem razie na wniosek komi- 
sarza konkursowego ustanowi się dla nich 
na ich koszt i niebezpieczeństwo pełnomo- 
enika dla doręczeń. i 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Tarnopol, dnia 15. czerwca 1902. 


L. cz. 9. 5—-6,00 (106) „ 149) 

W konkursie Franciszka Madeja i Maryi 
Madejowej celem ustalenia roszczen zawiado- 
wcy masy do wynagrodzenia i zwrotu ponie- 
sionych wydatków, wyznacza się audyencyę 
na dzień 30. ezerwca 1902 godz. 10 przed 
południem w c. k. sądzie krajowym w Kra- 
kowie, w biurze Nr. 8. 


C. k. Sąd krajowy, Oddział VI. 
Kraków, dnia 10. czerwca 1902. 


L. cz. 5. 6/1 (70) (5150) 

W konkursie Eugeniusza Gralewskiego, 
właściciela firmy „Jan Gralewski* w Krako- 
wie celem likwidacyi i uporządkowania do- 
datkowo zgłoszonych wierzytelności, tudzież 
iakich wierzytelności, które zostaną zgłoszone 
do dnia 30. czerwca 1902 wyznacza się au- 
dyencyę na dzień 30. ezerwea 1902 o godz. 
1l przed południem w c. k. sądzie krajowym 
w Krakowie, w biurze Nr. 8. 


Kraków, dnia 14. czerwca 1902. 


Konkursa. 


L. cz. 1586/08 (4963 2—3) 
KONKURS. 
Wydział powiatowy krakowski roz- 
pisuje Konkurs na posadę kancelisty 
z płacą stałą 1440 koron rocznie i 
z prawem do emerytury, 
Kandydaci mają wykacać : 
1. odpowiednie wykształcenie ogólne 
2. znajomość maniculacyi biurowej 
we władzach administracyjny ch (prowa- 
dzenie tegestratury, dziennika i expedytu 
3. znajomość jętyka polskiego i 
niemieckiego 
4. dotychczasowe nienaganne ży- 
cie i zatrudnienie 
5. wiek poniżej 40 lat 
Kandydaci, którzy przekroczyli 40 
rok życia, mogą ubiegać się, jeżeli się 
zrzekną praw do emerytury. 
Podania własnoręcznie napisane 
należy wnieść najpóźniej dnia 10 lipca 
1902 roku. 
Posadę tę nada Wydział powiato- 
wy na razie prowizorycznie za 14-dnio- 
wem wypowiedzeniem, po roku może 
może nadeć ją stale. 
Kraków, dnia 9. czerwca 1902. 
Wice Prezes J. Skirliński. 


L. 60.591/11. 
KONKURS. 
Na posady ekspedyentów przy e. k. 
Urzędach pocztowych : i 
1. W Barwiaku III. kl. 4 stopnia z ry 
czałtem na służącego 252 kor., z ewentualn 
jazdą posłańczą raz na dzień do Dukli za 
wynagrodzeniem 1240 kor. rocznie. 
2. W Dąbiu obok Dembiey III. klasy 
I. stopnia z ryczałtem 800 kor. na służącego i 
3. w Tuchli III. klasy 3 stopnia z ry- 
czałtem na służącego 495 kor. 


(550 3—3) 


ce 
W o w OR a 
cz 


Podania wnosić należy najpóźniej do 
28. czerwca 1902 do e. k. Dyrekcyi poczt 


Z e. k. Dyrekcyi poczt i telegrafów 
dla Galicyi. 
Lwów, dnia 9. czerwca 1902. 


L. cz. Prez. 10.131 

KONKURS. 
Odnośnie do konkursu w Nr. 136 „Gazety 
Lwowskiej* ogłoszonego zawiadamia się, że 
konkurs na posady radców sądu krajowego 
jako naczelników sądu, ewentualnie sędziów 
powiatowych i na posady sekretarzów sądo- 
wych z końcem czerwca 1902 uplywa. 
Lwów, dnia 12. czerwca 1902. 


(5073 3—3) 


L. 6892/02 (5181 2—2) 
KONKURS. 
Na posadę drugiego lekarza miej- 
skiego przy gminie miasta Rzeszowa 
z płaca rocznych 1200 koron rozpisuje 
się konkurs z terminem do dnia 15. 
lipca 1902. 
Kom petenei zechcą wnieść podania 
do Magistratu mias' a Rzeszowa poparte 
dowodami, że: 
a) są obywatelami Państwa austry- 
ackiego narodowości polskiej, 
b) nie przekroczyli 40 roku życia 
i są fizycznie uzdolnieni, 
c) posiadają dyplom doktora me- 
dycyny z uprawnieniem wykonywania 
praktyki lekarskiej i znajomość języków 
krajowych, 
d) są nieskazitelnego charakteru, 
e) mają praktykę w zawodzie le- 
karskim najmniej trzechletnią, 
f) złożyli egzamin fizykacki. 
Zarząd miasta. 
Rzeszów, 12. czerwca 1902. 
L. 14.984. (5141 1—3) 
Ogłoszenie konkursu. 
W celu nadania posady stałego sługi 
szkolnego c. k. Seminaryum nauczycielskiego 
żeńskiego we Lwowie ogłasza niniejszem c. k, 
Rada szkolna krajowa konkurs z terminem 
do wnoszenia podań do dnia 15. lipca 1902. 
Do posady tej przywiązane są na mocy 
ustawy z 26. grudnia 1659 Nr. 255 Dz. pr. 
p. płaca etatowa w kwocie 600 kor. i 8025, 
dodatek aktywainy odpowiadający II. klasie 
miejscowej w kwocie 240 kor. rocznie, oraz 
według możności wolne mieszkanie w budyn- 
ku szkolnym z opałem, tudzież ubranie 
służbowe. 
Z posadą tą są połączone wszelkie obo- 
wiązki zwykłego sługi szkolnego, a więc ob- 
sługa sal szkolnych, kaneelaryi dyrekcyjnej, 
sali konferencyjnej, bibliotek, gabinetów, sali 
gimnastycznej i t. p., załatwianie posyłek, u- 
trzymywanie porządku i czystości wewnątrz 
i zewnątrz budynku szkolnego, tudzież wszyst- 
kie czynności zwykłego stróża domowegoo, 
jak: rąbanie i noszenie drzewa opałowego, 
palenie w piecach, noszenie wody, zamiatanie 
śniegu i błota I (p: 
Ubiegający się o tę posadę mają wy- 
kazać : i 
1) znajomość języka polskiego w słowie 
i piśmie świadectwami szkolnemi i własnorę- 
cznemi próbami pisma, 
2) uzdolnienie fizyczne do pełnienia o- 
bowiązków sługi szkolnego Świadectwem e. k. 
lekarza rządowego, 
3) nieprzekroczony wiek lat 40 metryką 
urodzenia, 
4) nieskazitelne zachowanie się dotycl- 
czasowe pod względem moralnym i polity- 
cznym świadectwem moralności wydanem 
przez właściwe władze w razie, jeżeli ubiega- 
jący SIę o tę posadę pozostaje w służbie pu- 
blicznaj, 
5) dotychczasowe zatrudnienie odnośne- 
mi świadectwami, 
Podania kompetencyjne opatrzone w te 
dokumenta, należy wnieść w oznaczonym ter- 
minie do e. k. Rady szkolnej krajowej na 
ręce dyrekeyi e. k. Seminaryum nauczyciel- 
skiego we Lwowie, a jeżeliby ubiegający się 
o tę posadę pezostaje w służbie publicznej za 
pośrednictwem swej władzy przełożonej. 
W myśl ustawy z 19. kwietnia 1872 
Nr. 60 Dz. pr. p. mają przy nadaniu tej 
posady pierwszeństwo wysłużemi podoficerowie 
c. i k. armii 1 marynarki, względnie c. k. 
obrony krajowej, posiadający powyżej wyma- 
gang kwalifikacyę i przepi-any certyfikat c. k. 
państwowego Ministerstwa wojny, względnie 
c. k. Ministerstwa obrony krajowej, który u- 
prawnia do ubiegania się o posadę w służbie 
cywilnej. 

Dopiero w braku takich kandydatów, 
mogliby być uwzględnieni także inni kandy- 
daci posiadający wymaganą kwalifikacyę. 

Z e. k. Rady szkolnej krajowej. 

We Lwowie, dnia 5. czerwea 1902. 


Wyroki prasowe. 


L ez. Pr. 160/2 (5) (5144) 
OGŁOSZENIE. 

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości! 

L) C. k. Sąd krajowy dla spraw kar- 
nych we Lwowie uchwałą z dnia 25. maja 
1902 do l. cz. Pr. 160/2 (2) orzekł na mocy 
$$. 489 i 493 p. k. i $. 37 ust. pras., że 
treść artykułu umieszczonego w Nr. 137 
czasopisma „Kurjer lwowski“ z dnia 18 maja 
1902 pod napisem: „Dla dźwignięcia prze- 
mysłu krajowego* w ustepach od slów „Dla- 
czegoż jednak tak mało* do „w walce ze 
życiem“ i od słów „Szkoly nasze nietylko“ do 
„na cały dalszy żywot” zawiera znamiona zbro- 
dni z $. 65 a) u. k. 

II) O. k. wyższy Sąd krajowy we Lwo- 
wie uchwałą z dnia 3. czerwca 1902 D. VII. 
269/2 (1) powziętą wskutek zażalenia c. k. 
Prokuratoryi Państwa od uchwały z dnia 25. 
maja 190% Pr. 160/2 (2), orzekł, że treść 
artykułu umieszczonego w czasopismie „Kur- 
jer lwowski“ z dnia 18. maja 1902 Nr. 13% 
pod napisem: „Przegląd hufców wyborczych 
prof. Głąbińskiego* w ustępie od słów „u 
bramy wchodowej magistratu“ zawiera zna- 
miona występku z $. 491 u. k. i art. V. 
ust. z 17. grudnia 1862 |. 8 dz. u. p. zr. 
1863, a zatem usprawiedliwioną jest zarzą- 
dzona przez e. k. Prokuratora rządowego kon- 
fiskata tego czasopisma. 

W skutek tych uchwał wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnienie tych artykułów, a za- 
brany nakład ma być zniszczony. 

Lwów, dnia 13. czerwca 1902. 


L. cz. Pr. 168,2 (5) 
OGŁOSZENIE. 

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości! 

IL) C. k. Sąd krajowy dla spraw kar- 
nych we Lwowie uchwałą z dnia 5/6 1902 
do l. cz. Pr. 168/2 (2) orzekł na mocy S$. 
489 i 498 p. k. i $. 37. ust. pras., że treść 
artykułu umieszczonego w Nr. 28 czasop.sma 
„Prawda i prawo“ z dnia 29. maja 1902 
pod napisem „Dlaczego?* zawiera znamiona 
występku z $. 302 u. k. 

IL.) 0. k. Sąd krajowy wyższy we Lwo- 
wie uchwałą z dnia 10. czerwca 1902 D. 
VII. 22%;2 (1) powziętą wskutek zażalenia 
e. k. Prokuratora Państwa przeciw uchwale 
sądu krajowego z dnia 5. czerwca 1902 Pr. 
168/2 (2) orzekł, że także treść artykułów 
umieszczonych w czasopiśmie „Prawda i pra- 
wo* Nr. 28 z dnia 29. maja 1902 pod napi- 
sem: 1) „Do szeregu* w ustępie od słów : 
„Gdyby nie ciemnota“ do „pracy na roli", 
i 2) „Za kogo płacimy podatek* w ustępie 
od słów „że obszarnik* do końca i 8) „Pan 
naczelnik“ w ustępie od słów „że podczas 
wyborów* do „obszarników* zawiera znamio- 
na występku z $. 302 u. k., a zatem uspra- 
wiedliwioną jest zarządzona przez c. k. Proku- 
ratora rządowego konfiskata tego czasopisma. 

skutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnienie tych artykułów, a 
zabrany nakład ma być zniszczony. 

Lwów, dnia 15. czerwca 1902. 


(5145) 


4. Ip. 193/02 (2) (5146) 
OTOJIONIEBE ! 

B [menu Ero Beamaecra Ilicapa! 

I. k. Cyg kpacszh „IA Cupar Kapeux 
y JI5BOBi piume Ha niącTaBi $$. 489 i 498 
3aw. Kap. i$. 37. Bak. mpac., mo aMieT aprn- 
KysiB yMimesix B yae 22 gaconach : 
„OBoóoza* 3 zada 12 pona 1902 nią Hanncek: 
I.) „PesroBi 3aropoxa* p ycryni Bix roarwy 
Zo CAIB „Bpomare NaBzy*. II.) „Orpańkyńre* 
ieTUTE B coÓl 3SHaMeHa MpoBMAM B §. 302 Ka, 
i uporo ycnpaBeXJIaAB.JeHa ECTE 3apPAJREHA 
depes q x. lIpokyparopa xepikaBHOro KOH- 
QiekaTa cei qacONACH. 

B mnaciiqok roro pimeaa s360poseHe 
6CTE MaJbme nmpele THX apTHKYyMiB, a 
aaópamnk Haka) Mae óyrm 3HumeHNA. 

JIGBIB, naa 16. roma 1902. 


L. cz. Pr. II. 104/2 (2) 
OBWIESZCZENIE. 
C. k. Sąd krajowy jako prasowy na 
wniosek e. k. Prokuratora Państwa orzekł, że 
zamieszczone w Nr. 12 czasopisma „Djabeł* 
z dnia 15. czerwca 1902 artykuły pod tytu- 
łem I.) „Zagadka konkursowa Djabła* całe 
strona 1, IL) „Słownik Djabelski* od słów 
„Lepiej powodzi się“ do „długo trwało“ stro- 
na 8, łam 3, III.) „Przegląg polityczny* od 
„Jakże wspaniałem* do „ani śmieszniej- 
szym“ strona 8, łam l, zawierają znamiona 
występków z $$. 491, 494 u, k., że zakazuje 
się rozszerzania tych artykułów. 
O. k. Sąd krajowy jako prasowy. 
Kraków, dnia 16, czerwca 1902. 


(5147) 


L. cz. Pr. III. 1052 (2 
OBWIESZÓZENIE. 
„ C. k. Sąd krajowy jako prasowy na 
wniosek c. k. Prokuratora Państwa orzekł, że 
zamieszczone w Nr. 185 czasopisma „Nowa 
Reforma“ z dnia 15. czerwca 1902 artykuł 


(5148) 


- 


pod tytułem: „Z uwag pesymisty* całe stro- 
na 1 i 2, zawiera znamiona występku z Ś$. 
491, 494, u. k, że zakazuje się rozszerzania 
tego artykułu. 
O. k. Sąd krajowy jako prasowy. 
Kraków, dnia 16. czerwea 1902. 


81. 132. (4986) 

Das f. f Landes- alg Prekgerihł in 
Griejt Bat mit dem Erfenutnifje bom 7. Juni 
1903, Br. 142/2, Die Weiterverbreitung der Nr. 
22 der’ Beitjdrift: „L’Asino“ ddo. Nom, 25. 
Mai 1902 nah $$. 302 und 303 St. ©. 
verboten. 


Dag t. f. Qandes- al Prepgericht in 
Trieft gat mit dem Grfeuntnifje vom 7. Juui 
1902, Br. IX. 141/2, Die Weiterverbreitung Der 
Nr. 28 der Beitidrift: „L'Asino“ ddo. Nom, 
1. Suni 1902 nah $$. 302 und 308 Gt. ©. 
verboten. 


Daż f. f Landes- al8 Prepgeridt in 
Trieft bat mit dem Grfenntnijfe bom 7. Juni 
1902, Br. TX. 143/2, bie ZBeiterverbreitung der 
Betichrijt: „IL Sole“ vom 4. Juni 1902 we- 
gen Deg Artifels: „Dalla Provincia. Nostre 
corrispondenze“ nad) Art. VIII. des Gejekeg 
vom 17. December 1862, R. 6. BL. Nr. 8 
ex 1868, verboten. 


Dag T. f. Landes- al8 Preggeriht in 
Jnnsbrud bat mit dem Erfenntnijje vom 7. 
Iuni 190%, Pr. V. 45/2, Die Weiterverbreitung 
der Nr. 24 (Sonnwend) der Beitthrift: „Der 
Sğerer“ vom 15. Siubingejuni 2015 190 
wegen deg Artitels : „gür denfende Menfdhen” 
auf bem Umjchlage bon „sojepj bon Labre” 
big „gu verbenfen” nebft ber Annmertung hie- 
zu von „Gin Hemdfthd" bis werden”; wegen 
der Stele auf dem Umjchlage von „eder 
Handwerfer” bis „bei ihnen fanfen” nadj $$. 
808 und 122 b St. ©. verboten. 


Das £ f Greis: als Prepgeriğt in 
Jungbunalau Kat mit dem Erfenntnijje vom 7. 
Juni 190%, Pr. 7/2, die Weiterverbreitung 
der Nr. 2 der geitjchrijt: „Straz Osvety* vom 
5. Suni 1902 wegen der Stelle von „Chovan- 
ci modli se“ bis po osvete“ bes Ylrtife(8: 
„Studentsky konvikt* nah $. 303 St. ©. ver- 
boten. 


Das £ f. Kreis- al$ Preggeriht in 
Reichenberg Hat mit dem Crfenntuifje vom 8. 
Suni 1902, Pr. 30/8, die Weiterverbreitung 
der Nr. 45 der Britjdhrift: „reigeift“ vom 6. 
Suni 1902 wegen des utifelg: „Turnen“ 
nach $$. 487 und 491 St. ©. und Mrt. V. 
des Gejepes vom 17. December 1862, R. ©. 
BI. Nr. 8 ex 1868, verboten. 


Dag É £ Kreis- als Prekgeriht in 
Ragufa Hat mit dem Erfenntnijje vom 5. Juni 
1902, Pr. 5/2 Die Weiterverbreittng der Nr. 
22 der geitydhrijt: „Rubrovnik“ vom 1. Juuni 
April 1402 wegen des Mrtitels: „Bosansko- 
hercegovacke deputacije" nah 300 St. ©. 
verboten. 


Kuratele. 


L. cz. P. 1132 (3) (5094 2—3) 
Iwan Belbas i Dmytro Belbas synowie 
Michała ze Stryhaniec za marnotrawców 
uznani zostali, kuratorem ich Hryń Kuzeńko 
ze Stryhaniec. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Tyśmienica, 13. maja 1902. 


L. cz. P. 98/2 (4) (5080 2—3) 
Wasyl Sarnowski syn Antoniego i Ju- 
styny Sarnowskich z Krogulea został uznany 
umysłowo chorym, a kuratorem jego ustano- 
wiono Antoniego Sarnowskiego z Krogulea. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Kopyczyńce, dnia 28. lutego 1902. 


L. cz. P. 1V. 145/2 (8) (4972 2—3) 
Ewa z Tubuiczych Błażkiewiez ze Sam- 
bora Zawidówka uznaną została marnotrawną 
kuratorem jej ustanowiono Piotra Błażkiewi- 
cza ze Sambora. 3 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Sambor, 24. meja 19-2. 


L. on E. yi 113/248) (474 2—3) 
Jakób Rogowski z Tarnopola uznany 
został za umysłowo chorego a kuratorem Je- 
go ustanrwiono Dmytra Rogowskiego z Tar- 
nopola. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Tarnopol, dnia 28. kwietnia 1902. 


L. cz. P. 84/2 (9) (5110 2—8) 
Mykieta Stefańczuk z Butełki niżnej 
uznany został umysłowo upośledzonym, ku- 


Butełki niżnej. | 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Borynia, dnia 24. kwietnia 1902. 


L. cz. P. 124/2 (6) (5118 2--3) 
Naścia ze Smeredcgików Hollender z Mi- 
łowania uznana marnotrawczynią. Kuratorem 
jej Michał Hacorysz (Wasyłyszyn) rolnik 
z Miłowania. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Tyśmienica, 25. maja 1902, 


L. cz. P. V. 54/2 (1) (5041 2—3) 
Tekla llczyszyn z Grzybowie uznana 

maractrawną kuratorem jest Wasyl Wojtyń- 

ski z Grzybowie. 

O. k. Sąd powiatowy, Sekcya II, Oddział V. 
Lwów, dnia 25. kwietnia 1002. 


L. cz. P. 57/2 (4) _ (5097 2—3) 
Umysłowo choremu Kilipowi Demków 
z Zuchorzyc ustanowiono kurutora Pawła 
Demków gospodarza z Zuchorzye. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział IM. 
Winniki, dnia 14. maja 1902. 


Rozmaite obwieszczenia, 


L. 14388 (5143 1—3) 
Wykaz 


kwot przypadających na pojedyńcze okręgi 
szkolne na bezpłatne książki szkolne w ję- 
zyku ruskim dla ubogich uczniów szkół ludo 
wych za rok szkolny 1902/903. w stosunku 
do ilości dzieci do szkoły rzeczywiście w roku 
szkolnym 1901/2 uczęszczających. 


pz WADA DEA BRIS 


tr" [ISS fast 
A >.2 2] EZ 2 
El C. k. Rada szkolna | %8 z| Esź aF 
a okręgowa w SEZIZ HFS 
ś sr (Haua 
a | az I K | 
| Bobe W. s ~ | 146 74 644 77 
of Bohorodezanach . . | 5 Q 
i 3] Borszczowie . . . HECE 

al) Oda JONA | | 

BI Brzeżanach . . . 

3| Brzozowie z 

q| Buczaczu . 

gł tieszanowie . 

gl Czortkowie 

10| Dobromilu 

11] Dolinie. 

12] Drohobyczu Í j 
13] Gorlicach . : 

14] Gródku . 2 

15] Grybowie . ; i 
16] Horodence . 832 

17%] Husiatyuie. : 

18] Jarosławiu 15082] 663 |06 
19] Jaśle 25% 11 135 
20] Jaworowie 7129 314 |47 
211 Kałuszu ! 10634} 469 107 
22| Kamionce strum. 12010] 529 |77 
28| Kołomyi 14340 632 | 4 
24] Kosowie 5639] 248 |74 
25] Krośnie 10380] 45 |43 
26] Lisku ; 6326] 279 105 
27] Lwowie miej. . 14634] 645 |5í 
28 » ZAM: 20151] 888 |86 
29] Łańcucie . 218 9 (62 
30| Mościskach 9503] 419 jit 
sil Nadwórnie . 5881] 237 |36 
82] Nowym Sączu 1660] 70 159 
38] Nowym Targu 240] 10 |80 
34] Peczeniżynie . 2064 91 IU5 
35] Podhajcach 9002] 3-7 180 
36] Przemyślu 17612] 776 |-6 
37i Przemyślanach 11277] 497 |44 
38] Przeworsku 74 3 125 
39] Rawie . 7492 330 |47 
404 Rohatynie 13952] 615 |42 
41] Rudkach 7178] 316 |4’ 
42] Samborze . 11911] 525 |40 
3| Sanoku | 11394] 502 |»8 
44] Skałacie 195204 361 102 
45] Sniatynie . | 6%16] 2:5 |97 
46] Sokalu . 142863 680 |14 
47] Stanisławowie 15083] 665 |3] 
45] Starym Samborze 5536] 235 |36 
49] Stryju . . g 10284] 453 163 
80] Strzyżowie . . . 221 9 |7%5 
51] Tarnopolu : 15680] 691 |63 
5a] Tłumaczu 13228] 583 149 
53| Trerabowli 10076] 444 |45 
54] Turce . . . 3782] 166 |80 
55] Zaleszczykach 5076] 228 |90 
56] Zbarażu A %0%6]| 312 |12 
571 Złoczowie . 17617 777 |08 
56] Zółkwi 145421 641 |44 

82905] 365 |88 


so Żydaczowie 

Razem 5307723410 |40 
Z e. k. krajowej Rady szkolnej. 
Lwów, dnia 16. czerwca 1902. 


9 


ratorem tegoż mianowany Iwan Tumycz z L. cz. Cw. 643/2 (1) 


(5023) 

Przeciw Mozesowi Holländerowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo- 
stał do c. k. sądu obwodowego w Rzeszowie 
przez Mojżesza Frohlicha właściciela kantoru 
wymiany w Rzeszowie pozew wekslowy o 
1200 kor. z pn. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty. > 

Celem strzeżenia praw Mozesa Hollhn- 
dera, ustanawia się p. dra Krogulskiego, adw. 
w Rzeszowie kuratorem. 

Tenże kurator zastepywać będzie Mozesa 
Hollandera w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Rzeszów, dnia 6. czerwca 1902. 


Lecz. T 3010) zi (5022 1—3) 
Na karcie O. realności lwh. 315 ks, gr. 
gm. kat. Nowy Sącz objętej, Jędrzeja Krzano- 


wieza i Matyldy Krzanowiczowej własnej, 
ciążą następujące wpisy : 

poz. 4 V. 12 1. 284 pod 2. maja 1800. 

Na podstawie rewersu z dnia 22, kwie- 
tnia 1850 intabuluje się prawo zastawu dla 
sumy sto (L00) zł. w stanie biernym tej po- 
siadłości na rzecz Filipa Wejmora. 

poz. 12 ad 4 l. 5%4 pod 15 maja 1823, 

Na podstawie cesyi z dnia 9. kwietnia 
1828 intabuluje się prawo własności sumy 
sto zł. w poz. 4 intabulowanej na rzecz Matli 
Kónigowej 

Odnośnie do tych wpisów wdraża c. k. 
sąd obwodowy w Nowym Sączu postępowanie 
amortyzacyjne i niniejszem edyktem wzywa 
osoby mające roszczenia do tej wierzytelności 
hipotecznej, aby je w przeciągu roku kończą- 
cym się z dniem 1. lipca 1903 zgłosili, gdyż 
po upływie bezowocnym tego terminu sąd do 
zwoli na amortyzacyę powyższych intabulaeyi 


oraz na ich wykreślenie. 


C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Nowy Sącz, dnia 9. czerwca 1902. 


L. 70.228,02. 


dY 


ka z 


panujących w Galieyi chorób zaraźliwych zwierzęcych, zestawiony na podstawie 
sprawozdań ©. k. Starostw, przedłożonych od 10. do 17. czerwca 1802. 


Epizoocya | Powiat | Miejscowość | 


Borszezów Germakówka, Wierzchniakowce. | 
Brzozów Wydrna (ob. dw.). 
Dąbrowa arsy. 
Wąglik Dolina Kalna. 
Gorlice Ntaszkówka. 
Pilzno Mokrzec (ob. dw.). 
Przemyślany Sołowa, Wołków. 
Brody Bródek ad Blich (ob. dw.). 
Nosacizna Buczacz Monasterzyska (ob. dw.). 
Trembowla Wierzbowiec (ob. dw.). 
Lisko Łodyna, Polana (ob. dw.). 
Otręt u koni | Mościska Czerniawa, Starzawa. 
Tarnobrzeg Wielowieś. 
i Przeworsk Dział ad Łopuszna wielka, Pantalowice. 
Otręt u bydła Żydaczów Drohor wę p 
Brzozów Niewistka. 
Chrzanów Ciężkowice. 
Dąbrowa Dębowiec ad Łuszowice (ob. dw.), Grądy, Nieczajna, 
Radgoszcz. 
Dolina Rachin (ob. dw.). 
Drohobycz Dobrewlany (gm. i ob. dw.). 
Gródek Jarzysie ad Wola dobrostańska. 
Jasło Lipnica dolna, Zawadka. 
Kolbuszowa Cmolas. 
Kołomyja Debesławce (ob. dw.), Oskrzesińce. 
Łańcut | aszczyny, Przedmieście, Smolarzyny. 
Mielec Dąbrówka, Jamy, Książnice, Łączki brzeskie, Partynia, 
Ruda, Wola wadowska, Wulka plebańska ad Ra- 
domyśl, Żarówka, Zdziarzee. 
Myśienice Skomielna czarna. 
Parchy u koni | Nadwórna Delatyn, Nadwórna. 
Pilzno Dąbie. 
Podhajce Brągałówka ad Białokiernica, Hnilcze, Hołhocze, Ko- 
luzów, Sokołów, Sosnów, Stadnieca ad Telacze, 
_ Zatrady ad Dryszezów (ob. dw.). 
Przeworsk Białoboki, Siennów. 
Rawa Sopot wielki ad Radruż, Wróblaczyn. 
Ropczyce Bobrowa, Nagoszyn, Rzegocin. 
Rzeszów Jawornik przedmieście. 
Sanok. Klimkówka (ob. dw.), Zawadka rymanowska. 
Strzyżów Pstrągowa, Strzyżów, Wysoka. 
Tłumacz Miłowanie (gm. i ob. dw.), Niżniów, Tyśmienica. 
Turka Libuchora. ; 
Wieliczka Stryszowa. 
Złoczów Sławna (ob. dw.). 
Żydaczów Rozdół. 


Róża wąglikowa| Tarnów Łukowa. 


zez | pnsan WARDZE | a 


aa 


Borszczów Germakówka, Iwanków, Szerszeniowce, Zalesie (gm. 
Brody i ob. dw ). 
Buczacz Batków, Hrycowola, 
Jarosław Jazłowiec. 
Kamionka Miękisz stary. 
Kolbuszowa Nowosiółki. 
Kołomyja Majdan. 

Pomór świń | Kraków Kołomyja. 
Rohatyn Baczyn, Kochanów, ad Kleszczów. 

Lipica dolna, Martynów stary (ob. dw.), Ruzdwiany. 
Rudki Podzwierzyniec. 
Sokal Woliea, Komarowa. 
Stanisławów M:rjampol miasto. 
Złoczów Firlejówka (gm), Remizowce, Sassów. 
| Żółkiew Kupiczwola. 
p | a CA, m 

Bohorodczany Bohorodczany, Porohy. i 
Dabrowa Ułyż. 
Jaworów Hruszów. 
Myślenice Borzęta. 

Wścieklizna | Nadwórna Nadwórna. 
Rzeszów Chmielnik, Hermanowa. 
Śniatyn Śniatyn. 
Kraków miasto | Kraków. 


Lwów miasto 


Lwów IV. dziel. 


Z c. k. Namiestnietwa. 
Lwów, dnia 17. czerwca 19032. 


L. 69.705. 
Obwieszczenie 
c. k. Namiestnictwa we Lwowie z dnia 17. 
czerwca 1902 L. 63.705 względem wywozu 
śwlń rzeźnych w Galieyi do rzeźni w Adler- 
Kosteletz w Czechach. 

Według reskryptu e. k. Ministerstwa 
spraw wewnętrznych z 10. czerwca 1902 
l. 23.3828 wolno wysyłać świnie rzeźne ze 
wszystkich gmin w Galicyi wolnych od za- 
razy do rzeźni w Adler-Kosteletz, powiat Rei- 
chenau w Czechach przy zachowaniu posta- 
nowień punktu 3-g0 obwieszczenia tutejszego 
z 10. grudnia 1901 L. 135.005 (wybicie Swin 
w ciągu dni 3, Lit B). yo 

Co się podaje do powszechnej wiadomo- 
ści w ślad za obwieszczeniami z 4., 15., Śl. 
marca i 19. kwietnia b. r. L. 21.660, 28.258, 
33.245 i 39 037. 

Z c. k. Namiestnietwa. 

Lwów, dnia 17. czerwca 1902. 


L. cz. ©. IV. 128/2 (1) (5171) 

Przeciw nieobecnemu Pawłowi Maśni- 
kowi, przedtem w Posadzie górnej. wniósł 
Jan Kilarw Klimkówce pozew 300 kor. 

Ustna rozprawa odbędzie się 17. czerwca 
1902 godz. 8 rano, biuro 4. 

Ustanowiony dla strzeżnia praw pozwa- 
nego kuratorem Jakób Lorene w Posadzie 
górnej będzie go zastępował, dopokąd się pierw 
pozwany w sądzie nie zgłosi lub pełnomocnika 
nie zamianuje. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Rymanów, dnia 3. czerwca 1902. 


LE ez 0. 1. 1882 (1) (5158) 

Przeciw Józefowi Kapiszewskiemu, któ- 
rego miejsce pobytu jest nieznane, „wniesio- 
nym został do c. k. sądu powiatowego w Brzo- 
zowie przez Piotra Kapiszewskiego i tow. 
pozew o uznanie powodów i Józefa Kapiszew- 
skiego za właście eli. 

Na podstawie pozwu wyznacza się au- 
dyencyę na dzień 21). czerwca 1902 o godz 
9 rano. 

Celem strzeżenia praw kuranda, ustana- 
wia się p. Antoniego Duplagę, wójta w Do- 
jmaradzu kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie swego 
kuranda w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia- 
nuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Brzozów, dnia 21. maja 1902. 


L. cz. O. IL. 187/2 (2) (5163) 
Niewiadomego z pobytu Stanisława Ma- 
linowskiego zawiadamia się, że Józefa Kocaba 
i Antoni Kocaba imieniem nieletniej Julisnny 
Kocaba wnieśli przeciw niemu pozew o oj- 
costwo i alimenta, skutkiem czego ustanowio- 
no dla niego kuratorem Wojciecha Malinow- 
skiego, — a do rozprawy wyznaczono audyen- 
cyę na 2. lipca 1902 godz. 9'/, rano. 
Wzywa się Stanisława Malinowskiego, 
by kuratorowi informacyj dostarczył lub pet- 
nomocnika ustanowił. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Dębica, dnia 17. czerwca 1902. 


L. ez. ©. 124/2 (1) (5175) 

Przeciw Iwanowi Chomlak i Piotrowi 
Piątek, których miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesionym został do c. k. 


TNT 


| Lwowskiej Filii s 
Banku galic. dla handlu i przemysłu £ 
został przeniesiony do nowo urządzonego lokalu w% 


s parterze (ul. Jagiellońska l. 5) gdzie również prze- 
niesiono 


Oddział wekslowy. 
Pierwotnie w parterze znajdujący się 
Oddział wkładkowy 


został napowrót do tego samego lokalu przeniesiony. % 
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w Zmigrodzie przez Iwana Borysa pozew o 
zniesienie współwłasności lwh. 12 ks. ge 
Brzęzowa. 
Na podstawie pozwu wyznaczoną Zo- 
stala audyencya na dzień 24. czerwca 1902 o 
godz. 11 rano. 
à Celem strzeżenia praw Iwana Chomlaka 
i Piotra Piątka, ustanawia się p. Dębickiego, 
e. k. notaryusza w Żmigrodzie kuratorem. 
Tenże kurator zastępywać będzie tychże 
kuraudów w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
nie zgłoszą lub pełnomocnika nie zamisnują. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział TII. 
Źmigród, dnia 6. czerwca 1902. 


Kolej lokalna Piła- Jaworzno. 


CAZA EERENS TASÓZY Aiie Ca b ord 


Ogłoszenie. 


W myśl $. 50. stat. podpisana Rada zawiadowcza 
kolei lokalnej Piła-Jaworzno zwołuje niniejszem 
Nadzwyczajne 


ne Zgromadzenie 


Towarzystwa akcyjnego „Kolej lokalna Pila- 
Jaworzno“ na dzień 2. lipca 1902 r. o godzinie 
li-tej przed południem w lokalu krajowego 
biura kolejowego we Lwowie, z następującym 
Porządkiem dziennym: 

1. Uchylenie uchwaly powziętej przez nadzwyczajne 
walne Zgromadzenie dnia 1%. lipca 1901 w sprawie budo- 
wy przedłużenia linii od toru dowozowego kopalni Domsa 
do miasta Jaworzna. 

2. Budowa bezpośredniego połączenia linii kolejowej od 
ob:cnej stacyi Jaworzno z kopalnią węgla gwarectwa Ja- 
worniańskiego za pomocą linii kolejowej o typie kolei 
lokalnej. zwinięcie obecnej stacyi Jaworzno i przeniesienie 
jej do miasta Jaworzno. 

3. Upoważnienie Rady zawiadowczej do zaciągnięcia 
pożyczki bieżącej w wysokości potrzebnej do przeprowa- 
budowy pod 2.) wymienionej i ewentualnie do wydania 
nowych akcyi zakładowych w miarę finansowego przyczy- 
nienia się interesentów. 

4. Upoważnienie Rady zawiadowczej do przepr.wadze- 
nia zmian statutu Towarzystwa, potrzebnych ewentualnie na 
wypadek nowej ermisyi akcyi zakładowych, upoważnienie 
do podjęcia z c. k. Rządem i Wydziałem krajowym roko- 
wań celem uzyskania koncesyi dla tego przedłużenia kole- 
jowego, upoważnienie do uzyskania środków pieniężnych 
na budowę i do podjęcia i przeprowadzenia z tego powo- 
du potrzebnych kroków, zarządzeń i układów z c. k. Rzą- 
dem, Wydziałem krajowym i interosantami, — a to wszystko 
samoistnie i bez powtórnego zwoływania Walnego Zgro- 
madzenia ze skutkiem prawnym, jakby to wszystko uchwa- 
lone było przez samo Walne Zgromadzenie. 


L. cz. E. 383,2 (2) (5116) 
Piotrowi Omyszczakowi ma być doręczo- 
ną uchwała z dnia 11. kwietnia 1902 1. ez. 
E. 383/2 (1), którą w celu ściągnięcia pre- 
tensyj Kasy zaliczkowej w Radymnie w kwo- 
cia 1200 kor. z pn. dozwolono licytacji re- 
alności whl. 265, 1171, 1220 kg. Basznia. 
Ponieważ niewiadomo, gdzie Piotr Ony- 
Szezak przebywa, ustanawia się w celu strze- 
żenia jego, kuratora w osobie adw. dr. Jakó- 
ba Szłapy w Lubaczowie. gy. 
Tenże kurator zastępywać będzie po- 
wyższego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika mie zamianuje. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Lubaczów, dnia 26. maja 1902. 


L. cz. Cw. 882/2 (1) (5024) 

Przeciw nieobjętej masie spadkowej ś. 
p. Władysława Rylskiego, wniesionym został 
do e. k. sądu obwodowego w Tarnopolu przez 
Nuchima Badiana pozew o 300 kor. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty z dnia 5. czerwca 1902 Ow. 882/2 (1). 

Celem strzeżenia praw nieobjętej masy, 
ustanawia się p. dr. adw. Schwarza w Tar- 
uopoln kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa- 
ną masę spadkową w rzeczonej sprawie na 
jej koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zantlanuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Tarnopol, dnia 5. czerwca 1902. 


= K 
Firmy. 
L. cz. Firm. 118 stow. II. 716 (4931 2—3) 

C. k. Sąd okwodowy jako handiowy w 
Tarnow e podaje do wiadomości, iż uskute- 
cznicnym został wpis w rejestrze dla stowa- 
rzyszeń zarobkowych i gospodarczych przy 
firmie „Towarzystwa dla handlu i przemysłu 
w Dąbrowie, stowarzyszenie zarejestrowane 
z potrójną odpowiedzialnością ograniczoną”, 
że na podstawie uchwały powziętej na ogól- 
nem zgromadzeniu członków w dniu 11. maja 
1902 odbyt m, stowarzyszenie to w drodze 
likwidacyi rozwiązane zostało i że likwidato- 
rami z prawem zaatępywania powyższej fir- 
my w likwidacji ustanowieni zostali pp. Józef 
Chili, Leib Fenichel i Alter Singer w Da- 
browie zamieszkali, 

Zarazem wzywa wszystkich wierzycieli 
stowarzyszenia, aby u tego Towarzystwa pre- 
tensye swe zgłosili. , 

Oddział IV., dnia 17. maja 1902. 


si Po myśli postanowienia §. 35. statutu prawo udziału 

walne. w Walnem Zgromadzeniu ma każdy posiadacz akeyi, który 

ez czci» |20 00 najmniej 10 sztuk tychże najpóźniej 8 dni przed 

TSE dniem statutowo zwołanego Walnego Zgromadzenia w kasie 

#| Towarzystwa, w kasie krajowej lub w Banku krajowym 

| Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z Wielkiem Księstwem 
Krakowskiem we Lwowie. ` 

Atoli eo do akcyi będących w posiadaniu Państwa i 
ciał autonomicznych (kraj, powiaty, gminy) wystarcza w 
miejsce ich złożenia przedstawienie odpowiedniego poświad- 
czenia kasy, w której są przechowane te akcye. 

Po złożeniu akcyi akcyonaryuszy uprawnieni do głosu 
otrzymają zarazem z potwierdzeniem odbioru karty legity- 
macyjne na Walne Zgromadzenie. 

W razie zastępstwa musi być własnoręcznie podpisane 
pełnomocnictwo na odwrotnej stronie karty legitymacyjnej. 


Lwów, dnia i4. czerwca 1902. 


Rada zawiadowcza. 
Robert Doms, prezez. 


(Przedruk nie będzie zapłacony). 


Dad 
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Sanatoryum i Zakład wodoleczniczy 


BYSTRA obok Bielska. 


(Szląsk MusteyackHi) 
Wytworne urządzenie. 


SNRA DETERE MR! SIE ZEE 
Najbogatszą w kwas węglowy. najsilniejsze stalowe miejsce kąpielowe borowinowe, raeyon<lne | 
leczenie wodą, w romantycznej w lasy bogatej okolicy górskiej przy spływie rzek Dorny i złotej 


Bystrzycy D © ER R AR i Bukaowiia) 


Sezon od 1, czerwen do końca wrzeŚśnikR. 
Ostatnia stacya kolejowa Valeputna (2 godziny od Dorny oddalona) przy każdym pociągu 


2 lekarze. 


bieżącego, W monumentalnym budynku kąpielowym wydawane zostają kąpiele według najnowszego 
systemu. Szezególnie skuteczne są bogate w kwas węglowy kapiele przy chorobach serea (system 


Dom kuracyjny zawiera eleganckie sale jadalne, koncertowe, i kawiarniane, czytelnie, pokoje bilar- 


tem urządzone hotele kuracyjne po umiarkowanych cenach do dyspozycyi. Wodociągi kanalizacya | 
i oświetlenie elektryczne Prospekta rozsyła c, k. Zarząd zakładu leczniczego w Dornej i na zamówie- | 
nie rezerwuje pokoje. Informacye lekarskie udziela e. k. lekarz kąpielowy i zakładowy radca cesar- | 
ski Dr. Artur Liihel w Dornej. 


Najlepsze i najbardziej polecenia godne 

t sa dzisiaj 
Kosiarki, Zniwiarki i Wiązaiki |. 
„Buckeye* 
fabryki Aultman, Miller 6 Co w Akron, Ohio, U. S. A. — Zalety: nader ' 
prosta konstrukcya, najlepszy materyał, najstaranniejsze wykonanie, zu- č 


pełne zrównoważenie, dlatego lekki, spokojny pochód i zupełne wyzyskanie 
siły pociągowej. 


Wyłączne zastępstwo na Galicyę i Bukowinę 
oraz Składy komisowe posiada 


Związek handlowy Kółek rolniczych 
w Xrakowie ul. Pijarska 4, we Śwowie ul. Kopernika 2. 
a, Wszystkie maszyny i części zapasowe na składzie. Polskie illusie. katalogi darmo i opłatnie, $ 


KAAAAAA ARKA AAAA 


e Z an u 


z 


Najlepsze 
Tate: 
Ribuizi 


2 
Z 
ES 


wszędzie 
do 


nabycia. 


L. prez. 880/02. 
Ogłoszenie konkursu. 


Prezydyum Magistratu król. stoł. m. Lwowa rozpisuje niniejszem konkurs na następu- 
jące posady przy miejskim Zakładzie wodociągowym a to: 


1. Urzędnika rachunkowego, z płacą roczną 2400 kor. Kandydaci o tę posadę 
przedłożyć mają: dowód ukończenia z pomyślnym skutkiem szkoły średniej, świadectwo 
egzaminu z rachunkowości państwowej i przynajmniej dwuletniej praktyki biurowej. 

2. Kontrolora wodomierzy, z płacą roczną 1800 kor. Kandydaci o tę posadę win- 
ni przedłożyć: dowód ukończenia szkoły średniej, oraz wykazać się praktyką nabytą przy 
budowie wodociągów. 

8. Rysownika i pisarza w jednej osobie, z płacą 1600 kor. Kandydaci oprócz do- 
wodu ukończenia szkoły średniej, winni wykazać się dotychczasową praktyką. 

4. Burmistrza miejskiego, z płacą roczną 2400 kor. Kandydaci mają również udo- 
wodnić ukończenie szkoły Średniej, praktykę do budowy wodociągów i dokłudną znejomość 
sieci nowego miejskiego wodociągu. 

5. Kontrołora linii, z płacą roczną 1800 kor. Kandydaci udowodnić mają odpowie- 
dnie wykształcenie i praktykę w układaniu rur wodociągowych, oraz dokładną znajomość 
linii wodociągowej głównej między Lwowem a Wolą dobrostańską. Siedziba kontrolora linii 
będzie miejscowosć Domażyr w starostwie Gródeekim. 


Od kandydatów na wszystkie wyżej wymienione posady, wymaga się dowodów nie- 
przekroczonego 40 roku życia, oraz znajomość języka polskiego w słowie i piśmie, od kan- 
dydatów zaś na posadę urzędnika rachunkowego 1 rysownika nadto dokładnej znajomości 
Języka niemieckiego. 

4 Posady wyżej wymienione nadane będą przez Radę miejską prowizorycznie na przeciąg 
jednego roku, poczem dopiero po udowodnieniu dobrej avlikacyi nastąpić może  stabilizacya. 
„ Podania należycie ostemplowane i udokumentowane, wnosić należy do Prezydyum Ma- 
gistratu w terminie do 12. lipca 1902. 


We Lwowie, dnia 12. czerwca 1902. 


Prezydyum Magistratu król. stoł. m. Lwowa. 


fiakry. Otwarcie ostatniej ezęściowej przestrzeni z główną stacya Bad-Dorna nastąpi w ciągu roku | 


nauheimski), i kąpiele borowinowe przy zwapieniu naczyń Kuracye mleczne, żołądkowe i dyetyczne. | 


dowe, mnzyczne i do gry. Prócz mnóstwa pomieszkań prywatnych i hoteli, stoją 2 z całym komfor- | 


f, 
I 
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Nadzwyczajne Zgromadzenie 
Acyonaryuszy „Lwowskiego akeyjnego Zakładu Zastəwniezego“ odbe- 
dzie się dnia 3. lipca 1902 o godzinie 5-tej po poludniu w lokalu 
Zakładu ul Karola Ludwika 3, w ceh zatwierdzenia w obee e. k. 


| Notaryusza wyboru Zarządu, dokonanego na Zgromadzeniu w Anin 


| 15. marca 1902. 

P. T. Ascyónersusze, którzy na tem Zgromadzeniu «sobeście lub prao 
pełnomocników zechcą udział wziąć. winni akcys swoje na R dni przedżem 
w biurze Zarządu złożyć w zamian czego ośrzynują karty lesitęmacyjać Z Onin- 
czeniem ilości głosów. l | 

W razis nie jawienia gie d: ftatecznej ilośei akeyonaryuszów, edhedsia sie 


f | następne Zgromadzenie w daiau W lipca 1002 0 B dzinie DA i LG AMANT PN 
liz tymże samym porządkiem dzieanym, na którem rowziaże uchwały beda prs- 
womocne bez względu na ilość reprezentowanych przez nick akori (8. IR siał.j: 
Lwów, dnia 17, czerwsa 1002. 
| | Członkowie Zarządu: 
Alfred Dzikowski, przew. Antoni Ostrowski. dyrektor maszadzajecy. 
Czwarte 


Zwyczajne Walne Zgromadzenie 


18. przed- 


iTe 
E 
z: 


Akcyonaryuszów galic. ake, Towarzystwa cla 

siębiorstw elektrycznych, wedocągów i va 
odbędzie się 

we czwartek 3. lipca [902 o godz. 4-tej po południu 


w gmachu Banku hipotecznego, wę luwowie przy placu 
Halickim l. 15. 


Porządek dzienny: 


1) Sprawozdanie Rady zawiadowezej o czynnościach Towarzystwa 
i przedłożenie zamknięcia rachunków za rok 1901/1902. . 

2) Sprawozdanie rewidentów rachunkowych i uchwała nad wnie- 
skiem tychże. , 

3) Uchwalenie dywidendy za ubiegły rok 1901/1902. 

4. Oznaczenie wysokości kwoty całej remuneracyi dla Dyrekcyi 
($. 19. statutu). i 

5) Wybór 2 członków Rady zawiadowczej ($. 12. statutu). 

6) Wybór 2 rewidentów rachunkowych na rok 1902/1903 ($. 32. 
statutu). > 

Panowie P. T. Akcyonaryusze, kiózny mają zamiar wziąć udział w tem 
Zgromadzeniu, zechcą stosownie do $. 25. statutu Towarzystwa swoje akcye 
wraz z bieżącymi kuponami złożyć najnóźsiej do 25, czerwca 1902 w kasie 
depozytowej Banku hipotecznego we Lwowie, gdzie otrzymają karty legityma- 
cyjne, uprawniające do wstępu na Walne Zgromadzenie. 

We Lwowie, dnia 17. czerwca 1902. 


[Przedruk nie będzie płacony]. Rada zawiadowcza. 


L. 5160. 


(5124 2—8) 


Obwieszczenie. 


— Li 


Z dniem 1. pażdziernika b. r. rozpozznie się kurs nauki w e. k. szkole 
dla leśniczych w Bolechowie, trwający do końca sierpnia roku przyszłego. 

W roku 1902/1503 znajdzie umieszczenie w zakładzie 12 uczniów, m któ- 
rych najwyżej 8 może otrzymać stypendya z funduszów państwowych w kwo- 
tach od 220 kor. do 550 kor. 

Podania o przyjęcie wnosić należy do Prezydynm galie, ©. k. Dyrekcji 
lasów i dóbr skarbowych wə Lwowie najpóźniej do 15. lipca b. c. i dołączyć 
do nich : 

1) metrykę chrztu, 

2) świadectwo lekarza powiatowego, stwierdzające fizyczną zdolność kan- 
dydata do pełaienia służby leśdej w górach, 

3) świadectwo szkolue, że petent ukończył z dobrym postępem szkolę wy. 
działową, albo 3 klasę gitnazgalaą lub realną, m - 

4) świadectwo odbytej jednoroszaej praktyki leśnoj, 

5) świadectwo przynależności. 

6) świadectwo moralności, 

7) świadectw » ubóstwa, potwierdzone pezez e, k. Statostwn, jeżeli kendy- 
dat stara się o stypendyum, | 

8) prawnie obowiązujące oświsdszeuie (rewers) rodziców, krewnych, go- 
brodziejów lub opiekunów (60 do podpisu lezalirowane) ġo wszelkie Środi:, 
które do utrzymania ucznia w ciągu całego kursu, względnie ową eresse ko- 
sziów, która oprócz eweatna'nie uzyskanego stypeadyam Okaż: „sę niezhęz Ba, 
uiszczać beda wedle žadama zarządu szkoły, względnie e. k. Dyrekcyi lasów i 
dóbr państwowych oddz. IL we Lwowie w śsiśle ustanowionych terminach i 
kwotach. 

9) W końcu obowiązani są kandydaci, którzy odh;h praktyke jejnaryęgom 
przy którymkolwiek z c. k. Zarządów lasów i dóbr skarbowy i, przedłożyć 
dziennik czynności. i i 

Bliższych wyjaśnień eo do warunków utezymaniz, 
udzieli wspomniana Dyrekcya w godzina h urzężow 

Plan i program naukowy dla Wsuorani 
nomacie pomien:onej c. k. Dyrekcyi dóbr 


uczmtów w internacie 

ych od goiz. 3 do godz. 8. 

anej szkoły jest do nabycia w Eko- 

ze opłatą 40 hal. 

Prezydyum e. k. gal. Dyrekeyi lasów i dóbr skarbowych. 
Lwów, dnia 11. czerwca 1902. 


a R 4Ń 


Specyalny 


Skład Tryestański 
Lwów, Sykstuska 2. 


Najnowsze a najtańsze 
w wielkim wyborze na składzie 


NE" Otwarto 
w Pasażu Mikolascha 
cd. ulicy Kerętej 
Najnowszy franenski 


Chromo-fotoskop 


Świat i życie w barwnych 
obrazach pn = 
Widoki natury == podróże == Stolice świa- 
ta = WyPry byo Io Wak histo- 
ryczne == Obrazy z posteņu cywilizacyi == 
złuka i M IB. 0. 
== Zmiana obrazów co tygodnia = 

Do 22-go czerwca 


Kanton Engadeński - - - - 
(Nad górnym Renem) 

== frzepaście i Przełęcze == Wśród lodow- 

ców sagi Alpejskie == Doliny Zesinu 

i Berniny = etc. = 

Wstęp 1O et. 


Otwarte od 10-tej rano do 10-tej wieczór. 


Drobme ogłoszenia 
od wyrazu petitem 8 halerzy, tłustym 
petitem 4 halerzy. 


4 pokoje z kuchmią z przynależyłościami 
w mezaninach do wynajecia od 1. lipea, ul. 
Teatralna 1 przy pl. Maryackim. 


Jorepiany krótkie i nieucięte, pianina, cytsy, 


nowski, 


oraz wszelkie przybory do pisania, rysowania 
i malowania poleca najtaniej Seyfarth i Dydynski 
we Lwowie, przy placu Maryackim. 


Adresy 


wszystkich zawodów i krajów dla rozsyłania 
ofert eelem nawiązania stosunków handlowych 
z gwarancyą porta do otrzymania w między- 
narodowym biurze adresowam Józefa Rosen- 
zwelga i Synów, Wiedeń T., Backerstrasse 3. 
Internal. Telefon 8155. Prospekta franco. 


ue powo ra 


Dochód. 


Kupcy inspektorzy Towarzystw ubezpieczeń, 
agenci, wogóle wszyscy, co chcą mieć dziennie po- 
bocznego dochodu 


5 do 10 koron, 


niech prześlą swój adres pod lit. „0. R. 12% poste 
restante Berno (Morawa). | 


Fulary, batysty, satyny, ze- 
firy, piki, muszliny, perkale, 
polecają majtaniej 


F. Kornecki i Sp. 


Lwów, Pasaż Hausmana. 


zad 


> 


Choroby weneryczne 
i zastarzałe, obojga płei choroky skórne 


i kobiece, osłabienie na tle neurasthenji 
leczy radykalnie Dr. FRISCH, Pasaż 
Hausmana 1. 8. Zabiegi lecznicze odby- 


od 5-—6. h 


Przeprowadzenia 
pat. wozy 6 i 8 metr. 


Gwarancya za całość. 
52 własnych wozów meblowych patent. 


CARO i JELLINEK 


Wiedeń, Schottenring 27. 
Budapeszt, Arany Janos uteza 34. 


Lwów, Jagiellońska 22. 
Telefon 408. 


Z 
% drukarni Wł. Łosińskięgo, ul. Czarnieckiego 1. 12. Telefon Nr. 527. 


Linc 


EAA ESD A 


kupuje skład fortepianów Zulińskiego 6, Kali ! 


apiery kancelaryjne, konceptowe i listow: , 


Dział is forma *yjny. 
| 


12 


Dywany, 
i 2 U m Chodniki, 
fi Dywaniki przed 
umywalnie. 


(obicia pokojowe) 


ł o wypraw Simbrnycia Materace czysto 

HD włosiane od złr. 14, 16, 18. 20 do złr. 30. Ma- 
terace z morskiej rośliny zły. 6, 7, 8 do 10. Sien- 
niki zwykłe i sprężynowe, poduszki, prześcieradła, 
Poszewki poleca najtaniej wyłączny skład i pra- 
cownią kołder i materaców. 


JÓZEF SZUSTER 


Lwów, ulica ZTopernika 1. 5. 
ESCAPE: pną 


mam wam 


mE TU 


AARONA n:r 


Nowy transport kawy 
IE. Pegan 


Triest St Francesco 6. 


Santes l kilo 2 K. łóh 
Portorico 1 kiio. 29666 1. 
Ceylon 1 kilo 3 K. — h. 
Gliwy 5 kg. 6 K. 50 h. 


Wysyła się za pobraniem pocztowem 
tylko paczki 5-kilogramowe. 
Ciąguienie nieodwołalne 
juteo. Loterya aktorska 


1 gł. wygrana po 50.000 K. 
1 8 e z 5 000 K. 


UJ n n 


À "m n n 3.00: K 
2% 9 s > by 

G wygranych „ 1.009 
10 P - 7 500 K 
20 > ' 20K 
60 Ą 100 K 
100 o 50 K 
300 M 5 20 K 
3500 = UR 


Losy po 1 koronie polecają: Kitz i 
Stoff, Korman i Feigenbaum, M. Klarfeld, 
Victor Chejes i Sp. Aug. Schellenberg i Syn, 
Jakób Stroh, Sokal i Lilien, Samuely i Łandau. 

Wszelkie wygrane zostają przez do- 
stawców po strąceniu 10 pr. w gotówce 
wypłacone. 


Aleksander Salze 
Wiedeń, Franz-Josef Quai 5. 


Lwów, ul. Sobieskiego L 14. 


ETZ ZA ZZ REZ 
b ALEKSANDER SALZER MAA 
bEWIEDEŃ-LwÓW 


e e 


egz. od roku 1878. 

Specyalne przedsiębiorstwo transportu kompletnych 

urządzen mieszkalnych koleją i drogą kołową w pa- 

tentowanych wozach tapicerowanych bez przelado- 

wania — Gwarancya za całość. — Opakowanie mebli 

4 dobrze wyóćwiezonemi ludżmi. Bezpłatne udzielanie 
wszelkich informacyj w dziale spedycyjnym i ełowym. 
O ZEE Z E E E D S TES E TA 


Kuryer Kolejowy 


| zawiera 
| ajdokładniejszy rozkład jazdy pociągów 
i osobowych i pospiesznych dla Galicyi 
i Bukowiny. 
Ceny biletów do wszystkich stacyj. — 


Odległość kilometrowa. 


geograficzny rozkład stacyj 
z mapą syłuacyjną 
kolei żelaznyć: Galicyi i Bukowiny. 
Najlepsze połączenie z zagranicą 
i de miejse kąpielowych. 


Do nabycia we wszystkich księgarniach, 
biurach dzienników i trafikach 


Kuryer Kolejowy 
Cena 12. ct. 
Biuro dzienników Sokołowskiego 


Lwów, Pasaż Hausmaena l. 9. 


ECA 


Gerata 


| posadzki deszozułzowe 
wszystkie wyroby stolarskie 


trzwi, okna, krzesła, stołki ogryńowa I LD. 
BRACI WCZELAR 


(Zarządca Wł. J. Weber). 


Fartuszki, Obrusy, 

Gsraty na meble, . 
Prześcieradła gumowe, 
Paski na stół (Tischldufer) 


Specyalny 
Skład Tryesteński 
Lwów, Sykstuską 2 


poleca 


. ADAMSKI 


Cdawniej Jürgens) 


Lwów, ul. Sobieskiego 


l. 4. 


'apety 


najnowsze okazy, kolosalny wybór 


A. Krzysztofowicz 


Lwów, Hotel George'a. 
Wzory na żądanie odwrotnie. 


KOPERNICKI i SYN 


k AIRT najlepsze gatunki o 
i k4 smaku czystym 1 aro- 
4 matycznyn: po ck. 90, 98, gt. 1, 

zł. 1.04 i 1.08 za pł kiogs. 
poieca 
tandel horbaty i kewy 


Kdmunda Riedla, Lwów, 


LAYLA oaae 


Kupujmy u źródła krajowego! 
1 klg. najwyborniejszych cukrów deser. złr. 120, 
tla klg. herbatników mieszanych złr. 1. - 
È klg. Czekolady doskonałej po 70 e et. i 1 zły, 
Jaeao odtłuszezone proszkowane zalecane przez optycy i mechanicy. 

pp. lekarzy po 40 et. 75 et. i 1 złr. 50 et. Lwów, plac Halicki, poleskją 
Herbaty Ohińsko-rosyjskiej świetnej paczka 50 et. x cenach najtańszych okulary, ewikiery, lornety, 

poleca 'arometry, ciepłomierze, mikroskopy, drzwonki ele- 


EL. ? i weoetei F ` ktryczne ete. 

właściciel parowej fabryki czekolady i cukrów R > 

we Lwowie ul. Kopernika 1. 3, obok Pa- 
sażu Mikolascha. 

Zamówienia z prowineyi wysyła się odwrotną pocztą 


za pobraniem. 
a 
i 


Naprawy najta- 
niej i najrychlej. 
Zamówienia 
Z prowincyi za- 
$, łatwiamy punk- 

tualnie. 


EE KE 4 eran Te a ea r ET Ee e a NCK SPIE, 


%I0GNLE PIE DOBRĄ NERDRIĘ WEG TADIR i 


HFRBAIY LANE 4 


A 
Monopol herbata 
z „Rączką* 

zawsze świeża i doskonała. 

Praca bezpośrednie stosunki z rynkami w Londynis i w Ohicach nabywa się tanio. 

Transport w całych wagonach i zbyt w kraju zajwiększy. 

Po cepach oryginalnych prawie wszędzie do nabycia, proszę tylko żądać „Herbatę 

z Rączką*, a gdzia nie ma proszę pisać wprost do 


í Magszynu Juliusza Grossego 
si w krseków> Bryzek. palac Spiski. 
14.4 WYYTAPEE ATE zee RSGESEEF] 


ECAR“ 


Msze s z "RPI SANU, NL. NA7'sbesasse 23. 

Towarzystwo dla handlu i składów herbaty 
gy ie z : s m e 
śraci a. i C. Popow w Moskwie. 


O, i k. nsiworni dostawcy Austro-Węgier. 
Nadwornyen dostawców Jeh królewskich Mości, króla: (łrecyi, Szwecyi i Norwegii, 
kglgii | Rumuni, 

Grami Prix 
najwyższe odznaczenie na 
wystawie w Antwerpii 1894 r. 


Dostawcy dworu ecsarsko-rosyjskiego. 


1897 r. 


Bi 

Złoty medal, w roku 1892. <p" Złoty medal 
Grand Prig w r. 1900, E WZ) F i najwyższe odznaczenie na 
najwyższe odznaczenie na wysta- t$ R wystawie w Sztokholmie 


wach powszechnych w Paryżu. 


GAM 
z Ceylonu 
t,  |15.20|14.— |19,—| 9.—| 8:20! 7.66| 6.70 5.80) 5.20| 4.30 6.70 
u py 5.56 5.—| 4.50] 4.10] 3.80] 3.35] 2.90, 2.60| 2.15] 3.35 
u, | 3.80) 2.75| 2.55] 225) 2.05, 1.90] 1.70| 1.45) 1.30] 110] 1.70 
| e |= | | -| — | 05 - 56|—- 85|--15|—.65|—56) —85 


I 
Pęzy titigrzs zg 20 kosu, trenans”t | cuskawania bazmatnia. 


puczy o: 
N 


Maama, — -ra LER. 


EOT * 


PARKIET 


jako to: 


) , > . 
SAWCZZZZ 
>. 


1% 
* 
x= 


poleca FABRYKA PAROWA 


zwzeLwowie. 


Papier fabryki papieru J. Fiałkowskich. 


x | || 


